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W nowo wybranym zarządzie powiatu nie ma 
członków dotychczasowego koalicjanta PiS-u, 
czyli Bezpartyjnych Samorządowców Ziemi 
Oławskiej? Czy to oznacza koniec dotychczasowej 
koalicji i początek nowej?

Jest nowy wicestarosta 
i zarząd. A co z kolicją?

s.4-5

Bogu za plony 
rolnikom za trud

Frischmann: 
- Nie mam 
opozycji, są tylko 
radni krytykanci

Dwa złote medale dla 
naszych!

s.2

s.26

s.14-15
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POWIAT 
Z sesji 

PiS zachował władzę 
w powiecie, ale 
w nowym zarządzie 
nie ma członków 
dotychczasowego 
koalicjanta, czyli 
Bezpartyjnych 
Samorządowców. - Żadnej 
koalicji nie ma, wszyscy 
są razem - mówi Mirosław 
Kulesza

Zmiany władzy w oław-
skim starostwie powiatowym 
zapoczątkowali radni opozycji 
PO i Wspólnoty Samorządo-
wej, z poparciem kilku człon-
ków koicji rządzącej PiS-BSZO 
(Bezpartyjni Samorządowcy 
Ziemi Oławskiej) na sesji RP 
9 sierpnia. Wtedy to, po 13 
latach sprawowania funkcji, od-
wołano ze stanowiska starosty 
Zdzisława Brezdenia z PiS. Za 
jego odwołaniem w głosowaniu 
tajnym opowiedziało się 14 rad-
nych. czyli przeciwko Brezde-
niowi głosowali nie tylko radni 
opozycji (8 głosów), którzy od 
miesięcy próbowali go zdymi-
sjonować, ale też jego partyjni 
koledzy oraz radni koalicjanta, 
czyli BSZO.

Chociaż autorami wniosku 
o odwołanie starosty była grupa 
8 radnych, w większości opo-
zycji (7 z PO i WS oraz jeden 
- Szymon Kościelak z BSZO), 
nie zgłosili swojego kandydata 
na nowego starostę. Przeciwnie, 
poparli zaproponowanego na 
to stanowisko Mirosława Ku-
leszę z PiS. Wynik głosowania 
potwierdził to, co można było 
w tej sytuacji przewidzieć, że 
wszystko zostało uzgodnione 
przed sesją. Po zakończeniu 
obrad od działaczy PiS, którzy 
przyczynili się do przewrotu, 
usłyszeliśmy, że do tej zmiany 
powinno dojść wcześniej, bo 
mimo wielu sugestii problemy 
w starostwie narastały. Nie 
zmienił tego nawet pierwszy 
dzwonek alarmowy, który za-
brzmiał 1,5 roku temu, gdy 
starosta i zarząd po raz pierwszy 
nie otrzymali absolutorium. 

Radni opozycji tłumaczyli, 
że to zmiana merytoryczna, 
a nie polityczna, jak próbowali 
przekonywać przed głosowa-
niem Zdzisław Brezdeń i jego 
zastępca Witold Niemirowski. 
Jej powodem są rosnące proble-
my w starostwie, z którymi były 
już starosta i zarząd ewidentnie 
sobie nie radzili. Nowy starosta 
jest natomiast - jak to określił 
radny Józef Hołyński (WS) - 
wynikiem kompromisu. 

Jakiego i czy w starostwie 
powstanie nowa koalicja? Od-
powiedzi na te pytania mieli-
śmy poznać na kolejnej sesji 
RP, czyli 23 sierpnia, gdy wy-
bierano nowy zarząd. 

Mazurek: - Umów  

należy dotrzymywać 

Zdzisław Brezdeń, który jest 
też szefem struktur powiato-
wych PiS, nie chciał komento-
wać tego, co zaszło na sesji RP 
9 sierpnia. Skarbnik lokalnych 
struktur partii Krzysztof Mazu-
rek w rozmowie z nami przed 
sesją RP 23 sierpnia powiedział, 
że PiS cały czas jest w koalicji 

w BSZO i mimo zmiany na 
stanowisku starosty nikt tej ko-
alicji nie zerwał. Według niego 
nie ma takiego powodu. 

Pytany o to, czy w lokalnym 
PiS nastąpił rozłam, zapewnia, 
że w powiecie oławskim nadal 
jest jedna partia PiS. - A jak 
będzie dalej? Nie wiem - przy-
znaje. - Ja cały czas jestem 
w PiS-ie, do którego kiedyś 
przystąpiłem, i nie mam za-
miaru tego zmieniać, nawet 
jeżeli nie będziemy rządzić, 
ponieważ ta partia jest najbliż-
sza mojemu sercu, a to, co robi 
dla społeczeństwa, jest dobre. 
Radni powiatowi zdecydowali, 
że zmienią starostę. Dlaczego? 
Myślę, że jutrzejsza sesja da 
nam odpowiedzi na wiele py-
tań, na które ja też nie znam 
odpowiedzi. Cały czas rozma-
wiamy, ale naprawdę nie wiem, 
jaki będzie wynik tych rozmów. 
Każdy radny głosuje bowiem 
według własnego sumienia. 

Mazurek dodaje, że według 
niego robienie rewolucji w tym 
momencie jest zupełnie nie-
uzasadnione i bezpodstawne, 
bo w tej kadencji powiat zrobił 
dużo więcej niż w poprzednich, 
więc pretensje z tym związane 
są nieuzasadnione. Nie wyklu-
cza jednak, że zmiany, do jakich 
doszło z zarządzie powiatu, 
mogły być wynikiem animozji 
personalnych. Wierzy jednak, 
że nie dojdzie do zerwania 
koalicji PiS-BSZO, bo takie 
ustalenia zapadły na początku 
kadencji, a umów należy do-
trzymać. 

Ukłon w stronę  
opozycji? 

Tymczasem nowy starosta 
Mirosław Kuleszka z PiS na 
sesji 23 sierpnia zaproponował, 
by jego zastępcą została Maria 
Bożena Polakowska, która nie 
należy i nigdy nie należała 
do Bezpartyjnych Samorzą-
dowców, w przeciwieństwie 
do Witolda Niemirowskiego, 
który jest członkiem BBS i był 
zastępcą starosty w ramach 
zawartej koalicji PiS-BSZO. 

Bożena Polakowska od 
stycznia przebywała na eme-
ryturze. Wcześniej przez 10 lat 
sprawowała funkcję sekretarza 
gminy Oława, ale jej kariera 
w strukturach samorządowych 
rozpoczęła się dużo wcześniej. 

- W kadencji 1998-2002 
pełniła obowiązki wicestarosty 
powiatu oławskiego, a w kaden-
cji 2002-2006 starosty oław-
skiego, natomiast w kadencjach 
2006-2010 oraz 2014 i 2018 
była radną powiatu oławskiego 
i miałem wtedy przyjemność 
współpracować z nią w radzie 
- mówił Kulesza przedsta-
wiając kandydatkę na swoja 

zastępczynię. - Brała czynny 
udział w procesie oddłuża-
nia i restrukturyzacji szpitala 
w Oławie. Jest doświadczonym 
samorządowcem posiadającą 
ogromną wiedzę w tej materii 
i śmiem powiedzieć, że ma 
większe doświadczenie na tym 
stanowisku niż ja, ale ja się nie 
obawiam brać do współpra-
cy ludzi dobrych, dlatego że 
w tych trudnych czasach, jakie 
mamy, wielu problemów do 
rozwiązania w krótkim czasie, 
uważam, że ta kandydatura 
jest najlepszą propozycją, jaką 
mogliśmy przedstawić ponad 
podziałami. 

Taka propozycja to raczej 
ukłon w stronę opozycji niż 
koalicji rządzącej dotychczas 
w powiecie. Bożena Polakow-
ska nigdy bowiem nie starto-
wała w wyborach z list PiS 
czy BBS. Przeciwnie, w 2014 
roku była kandydatką do rady 
powiatu z listy Platformy Oby-
watelskiej, a w roku 2018 z listy 
Wspólnoty Samorządowej. 
O tym, że jej kandydatura jest 
dalszym ciągiem wcześniej 
uzgodnionych z opozycją usta-
leń, może świadczyć też wynik 
głosowania w sprawie jej kan-
dydatury na zastępcę starosty. 
Na 16 radnych obecnych na 
sesji RP 23 sierpnia (nieobecni 
to Zdzisław Brezdeń z PiS, 
Władysław Czubak z BSZO 
i Małgorzata Engel z PO) kan-
dydaturę Polakowskiej poparło 
14 radnych, przeciwko było 2, 
a jeden się wstrzymał. Można 
więc śmiało powiedzieć, że na 
Polakowską głosowali radni 
opozycji, ale też dotychczaso-
wej koalicji PiS-BSZO. 

Kulesza: - Żadnej 
koalicji nie ma 

Dziękując radnym za wybór, 
a staroście za rekomendację, 
Bożena Polakowska powie-
działa, że samorząd powiatowy 
zawsze był jej bardzo bliski, 
a teraz po raz trzeci ma zaszczyt 
pełnić funkcję w zarządzie. Jest 
świadoma, że obliczu rzeczywi-
stości, która powstała i wobec 
wielu problemów nie będzie to 
łatwa praca, ale będzie praco-
wać z dużym zaangażowaniem 
i chciałaby na koniec kadencji 
mieć satysfakcję z efektów. 

Na dwóch pozostałych człon-
ków Zarządu Powiatu starosta 
zaproponował kolegów z klubu 
PiS - Łukasza Kotapskiego 
oraz Mariusza Olendra, który 
był też członkiem odwołanego 
zarządu. Obaj się zgodzili, a ich 
kandydatury w głosowaniu taj-
nym poparło 13 radnych, 1 był 
przeciwko, a 2 się wstrzymało. 
Taki skład Zarządu Powiatu 
oznacza, że nie ma w nim Bez-
partyjnych Samorządowców. 
Tym samym powraca pytania, 

czy w powiecie istnieje jeszcze 
koalicja PiS-BSZO? 

Pytany o to po sesji Mirosław 
Kulesza stwierdził, że „żadnej 
koalicji nie ma, wszyscy są 
razem”. - Ja chcę rozmawiać 
ze wszystkimi klubami - mówi. 
Pytany zaś o to, co o takim 
podejściu do sprawy sądzi do-
tychczasowy koalicjant PiS-u, 
przyznaje otwarcie: - Nie wiem, 
będziemy o tym rozmawiać. 
Dzisiaj trudno jednak mówić 
o koalicji czy opozycji, bo co 
my tu za opozycję mamy od-
stawiać, skoro jest parę pilnych 
rzeczy do zrealizowania i na 
tym trzeba się skupić. Dzisiaj 
nikogo nie mogę nazwać opo-
zycją, bo jeżeli wszyscy głosują 
„za”, to co to za opozycja. To, 
co chciałem osiągnąć, dzisiaj 
się udało. Wybrany zarząd jest 
powszechnie zaakceptowany 
i to był mój cel, żeby Rada 
Powiatu działała jako całość, 
żeby nie dzielić radnych, by-
śmy wspólnie określali cele 
i zadania. To było potrzebne 
już dużo wcześniej. Należało 
to zmienić. W takich samorzą-
dach jak gminy czy powiaty 
robienie polityki na siłę jest 
złym rozwiązaniem. Politykę 
robi się w Sejmie i Senacie, 
ale tu? Trzeba współpracować 
ze wszystkimi dla dobra sa-
morządu. 

Czy takie podejście do te-
matu oraz podjęte decyzje 
znajdą zrozumienie w partii, 
a Mirosław Kulesza pozostanie 
w jej strukturach? - Czy mnie 
wyrzucą? - mówi. - Nie wiem. 
Władza decyduje, ja jestem tyl-
ko członkiem kolegialnym, ale 
uważam, że nie ma podstaw do 
tego, by mnie wyrzucić z PiS-
-u. Gotów jestem stanąć przed 
każdym ciałem kolegialnym 
mojej partii, żeby wytłumaczyć 
powody mojego działania. 

Kulesza dodaje, że nie czuje 
się komfortowo z tym, że zajął 
miejsce partyjnego kolegi, ale 
nie raz był w podobnej sytuacji, 
że przegrywał, musiał odejść 
i działo się to w gronie kole-
gów, ale nigdy nie rozbił z tego 
tragedii. Nie można się bowiem 
obrażać na demokrację.

Pytany o koalicję PiS- BSZO 
w podobnym tonie co starosta 
wypowiada się nowo wybra-
ny członek zarządu Łukasz 
Kotapski (PiS): - W obecnej 
sytuacji nie ma znaczenia, czy 
jakakolwiek koalicja w powie-
cie istnieje. Powiat ma ważne 
i trudne zadania, które trzeba 
jak najszybciej rozwiązać, a do 
tego potrzebna jest współpraca. 
W Radzie Powiatu są cztery 
ugrupowania, które powinny ze 
sobą współpracować dla dobra 
mieszkańców. Oczywiście, 
każdy może mieć swoje zdanie 
i zgodnie z nim postępować, ale 
niech to będzie z myślą o tym, 
co jest najlepsze dla powiatu 
i jego mieszkańców. Ja zawsze 

miałem serce po prawej stro-
nie i to się nie zmieniło. Bóg, 
honor, ojczyzna - w dokładnie 
takiej kolejności zawsze były 
dla mnie najważniejsze i tymi 
zasadami staram się kierować. 
Chciałbym więc, żeby opozy-
cja, jeżeli już istnieje, była opo-
zycją konstruktywną. Uważam, 
że w naszym powiecie do tej 
pory tak było. Zarówno radni 
PO jak i Wspólnoty Samorzą-
dowej w wielu sprawach mieli 
odmienne zdanie niż my, ale 
nigdy nie byli opozycją totalną. 
Dlatego też w wielu sprawach 
nie chcę ich nazywać opozycją 
i nie wyobrażam sobie, że po 
zmianie zarządu taka opozycja 
mogłaby powstać tylko dlate-
go, że zmienili się członkowie 
zarządu.

Pytany o koalicję w powiecie 
po sesji 23 sierpnia członek 
zarządu struktur powiatowych 
PiS Krzysztof Mazurek nie 
ukrywa, że jest zdziwiony 
wszystkim, co się stało i trudno 
mu to ocenić. Fakt, że Bezpar-
tyjnych Samorządowców nie 
ma w zarządzie, ale że oficjalnie 
dotychczasowej koalicji nikt 
nie zerwał, więc „w jakiś spo-
sób istnieje”, stwierdza. Pytany 
o plany wykluczenia Mirosława 
Kuleszy ze struktur partii mówi, 
że o tym nie słyszał. 

Bezpartyjni Samorządowcy 
nadal mają swojego przewod-
niczącego Rady. Jest nim  Ta-
deusz Kułakowski, ale w ku-
luarach mówi się, że tu nie 
zapadły jeszcze ostateczne 
decyzje.

O komentarz poprosiliśmy 
jednego z twórców powsta-
łej w powiecie w 2018 roku, 
w wyniku porozumienia szefów 
lokalnych samorządów, koalicji 
- czyli burmistrza Oławy Toma-
sza Frischmanna. Komentuje 
to krótko.- Według mnie i mo-
ich kolegów samorządowców 
z Jelcza-Laskowic oraz Doma-
niowa współpracy PiS i BSZO 
w powiece oławskim już nie 
ma. Będziemy nadal realizować 
nasze pomysły i działać dla 
dobra mieszkańców powiatu. 

Nowej koalicji  
nie ma!         

Zadowolenia ze zmian po-
wstałych w zarządzie powiatu 
zadowolenia nie kryje opozy-
cja. Chociaż formalnie nadal 
nie mają swojego przedstawi-
ciela we władzach powiatu, to 
oni od pewnego czasu rozdają 
karty i z tego, co mówi Józef 
Hołyński - szef Wspólnoty Sa-
morządowej, wszystko układa 
się po ich myśli.

- Jesteśmy zadowoleni, po-
nieważ kolejne głosowanie 
i wybór poszedł zgodnie z na-
szą myślą - powiedział po wy-

borze Bożeny Polakowskiej na 
wicestarostę. - Celowo zapro-
ponowaliśmy do zarządu, czyli 
na wicestarostę, osobę spoza 
naszych klubów, poza tym jest 
to osoba w naszej ocenie kom-
petentna, ponieważ zna dobrze 
oświatę, z którą jest problem, 
a także sytuację szpitala, po-
nieważ była jedną z osób, które 
przed laty doprowadziły do 
jego restrukturyzacji. Dla nas 
ma to priorytetowe znaczenie, 
ponieważ zależało nam, aby 
zarząd do końca tej kadencji 
działał sprawnie. Nie jesteśmy 
koalicjantem obecnej władzy, 
nie zależało nam na tym i chcę, 
aby to wyraźnie wybrzmiało. 
Naszym celem był sprawnie 
działający do końca kadencji 
zarząd. Stąd umożliwiliśmy 
wcześniejsze decyzje, a także 
dzisiejszą, bo nie mogliśmy 
jako opozycja trwać biernie 
w sytuacji, gdy działo się źle 
na wielu frontach. Jeżeli nowy 
starosta będzie działał we wła-
ściwym kierunku uzdrawiania 
sytuacji w szpitalu i jednostek 
powiatu, to będziemy go w tych 
działaniach wspierać. 

Hołyński potwierdza, że 
wszystkie zmiany, jakie dotych-
czas zaszły w zarządzie powiatu 
i osoby powołane do jego skła-
du starosta z nim konsultował 
i była to ich wspólna decyzja. 
Kolejny raz jednak podkreśla, 
że nie są koalicjantem obecnej 
władzy. 

Radny Roman Kaczor z PO 
dodaje, że celem radnych klubu 
Platformy było odwołać zarząd, 
który od dawna nie dawał 
sobie rady, tylko generował 
problemy, i to się udało. - Nie 
konsultowaliśmy z nikim żad-
nych kandydatur i nikogo nie 
typowaliśmy, bo nie taki był 
nasz cel - tłumaczy. - Byliśmy 
i jesteśmy opozycją. Odwo-
łanie poprzedniego zarządu 
było decyzją merytoryczną, bo 
w powiecie działy się już tak 
złe rzeczy, nieprawidłowości, 
utajnianie dokumentów przed 
radnymi i to nawet swoimi 
z PiS-u, że takie posunięcie 
było konieczne. To, że przeciw-
ko swojemu staroście głosowali 
radni PiS oznacza, że konflikt 
jest w partii, że trwa wojna 
w koalicji PiS-Frischmann 
i część ich radnych, tak samo 
jak my, chcieli odwołać ten 
zarząd, bo widzieli, że dzieje 
się źle, a tu chodzi o dobro 
mieszkańców, szpitala i inwe-
stycji. To było najważniejsze. 
My nie chcieliśmy żadnych 
stanowisk. Zależy nam, by do 
końca kadencji zarząd i powiat 
działały w interesie naszych 
mieszkańców. Będziemy ob-
serwować poczynania nowego 
starosty i jeżeli będzie źle się 
działo, głośno o tym mówić. 
Nie pozwolimy, by doszło 
do takiej sytuacji, jaka miała 
miejsce pod rządami starosty 
Brezdenia. 

 �
Zdzisław Brezdeń kolej-

ny raz odmówił komentarza 
w sprawie odwołania go ze 
stanowiska, ale... nie znika 
z politycznej sceny. Nieofi-
cjalnie dowiedzieliśmy się, 
że może być kandydatem do 
Sejmu z listy PiS w naszym 
okręgu. Pytany czy to prawda, 
odpowiada: - Jest taki zamiar, 
ale wszystko będzie jasne za 
kilka dni. 

Lista kandydatów PiS ma 
być zaprezentowana w piątek 
1 września.

Wioletta KamińsKa

Jest nowy wicestarosta i zarząd. A co z koalicją?

Mirosław Kulesza (PiS): - Żadnej 
koalicji nie ma, wszyscy są razem

Krzysztof Mazurek (PiS): - 
Oficjalnie dotychczasowej koalicji 
nikt nie zerwał, więc w jakiś 
sposób istnieje

Józef Hołyński (WS): - Nie 
jesteśmy koalicjantem obecnej 
władzy

Roman Kaczor (PO): - Byliśmy i 
jesteśmy opozycją
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OŁAWA 

We wtorek 22 sierpnia 
około godz. 7:30 oficer 
dyżurny otrzymał 
zgłoszenie dotyczące 
rozszczelnienia wlewu 
paliwa koparki marki JCB 
oraz usiłowania kradzieży 
paliwa. Zdarzenie miało 
miejsce na ul. Kościuszki 
w Oławie

Okazało się, że sprawcy 
nie osiągnęli swojego celu, 
gdyż zostali spłoszeni przez 
mieszkankę Oławy, przez 
co na miejscu zdarzenia 
zostawili 25-litrowy pla-
stikowy kanister oraz wąż 
ogrodowy. W oparciu o za-
bezpieczony materiał oraz 
dzięki rozpoznaniu oławscy 
kryminalni już kilka godzin 
od zgłoszenia zatrzymali 

trzech młodych mężczyzn 
odpowiedzialnych za zdarze-
nie. Jak się okazało, dwóch 
19-latków oraz 16-latek nie 
mieli konkretnego planu na 
kradzież paliwa, ale widząc 
zaparkowane pojazdy bu-
dowlane postanowili sko-
rzystać z okazji i zobaczyć, 
czy uda im się złodziejski 
proceder.

Za to przestępstwo 19-let-
nim mieszkańcom Oławy 
grozi kara do 10 lat wię-
zienia, natomiast 16-latek 
będzie odpowiadał przed 
Sądem Rodzinnym i Nie-
letnich.

(CK)

Próbowali ukraść paliwo 
- policjanci ich zatrzymali

We wtorek 22 sierpnia ofi cer dyżurny otrzymał zgłoszenie dotyczące 
usiłowania kradzieży paliwa

POWIAT 

Ostrzegamy przed 
telefonami od nieznanych 
osób, które podają 
się za pracowników 
urzędów skarbowych 
i wykorzystują oznaczenie 
numeru infolinii Krajowej 
Administracji Skarbowej. 
To próby wyłudzenia 
danych o rachunkach 
bankowych podatników.

Osoby podające się za 
„urzędników skarbowych” 

telefonują z numeru oznaczo-
nego cyframi 801 055 055 
w związku z rzekomym nie-
płaceniem podatku przez pra-
codawcę podatnika. W trakcie 
rozmowy próbują uzyskać 
informację o uzyskiwanym 
wynagrodzeniu za pracę i nu-
merze rachunku bankowego 
podatnika, na który jest ono 
wypłacane.

Krajowa Informacja Skar-
bowa i urzędy skarbowe nie 
prowadzą takiej telefonicznej 
weryfi kacji rozliczeń praco-
dawców i nie zbierają w ten 
sposób informacji o docho-
dach podatników.

W przypadku, gdy oszust 
uzyska dostęp do danych, 
np. do logowania konta 
bankowości internetowej, 
zalecamy podjąć następują-
ce kroki:

jak najszybciej skontakto-
wać się ze swoim bankiem,

zmienić hasło do banko-
wości internetowej, jeżeli 
doszło do wyłudzenia środ-
ków fi nansowych lub danych, 
zgłosić ten fakt na najbliższym 
komisariacie Policji.

(CK)

UWAGA! Oszuści podają się 
za urzędników skarbowych

Oszuści podają się za urzędników 
skarbowych
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JELCZ-LASKOWICE 

Chodzi oczywiście o X 
Międzynarodowy Festiwal 
Wokalno-Organowy

Alicja Węgorzewska, jed-
na z czołowych polskich 
śpiewaczek operowych wraz 
ze znakomitym skrzypkiem 
Bogdanem Kierejszą oraz 
wybitnym organistą Robertem 
Grudniem, będą gwiazdami 
trzeciego już koncertu w ra-
mach X Międzynarodowego 
Festiwalu Wokalno-Organo-
wego w Jelczu-Laskowicach. 

- W tym roku mamy X jubi-
leuszową edycję naszego festi-
walu - mówi dyrektor MGCK 
Dorota Miś-Hanys. - Dlatego 
świętujemy z najjaśniejszymi 
gwiazdami światowego for-
matu. Festiwal zainaugurował 
Marek Torzewski, następnie 
zaczarowała jelczańsko-la-
skowicką publiczność Mał-
gorzata Walewska (mezzoso-
pran) w towarzystwie Piotra 
Rachonia (organy). Teraz 
czas na spotkanie z talentem 
Alicji Węgorzewskiej (mez-
zosopran), Bogdana Kierej-
szy (skrzypce) oraz Roberta 
Grudnia (organy). Dla nas 
jako organizatorów prawdzi-
wą radość stanowi fakt, iż 
możemy serwować kulturę 
w najwyższym wydaniu, na-
sza publiczność, może słuchać 
światowych gwiazd nie wyjeż-
dżając do Wrocławia, Warsza-
wy, Wiednia czy innych wiel-
kich miast. To kultura wysoka 
przyjeżdża do nas. Taki był 
nasz cel, który konsekwentnie 
realizujemy. Gdy widzimy 
skupienie, wzruszenie, łez-
kę radości w oczach naszej 
wrażliwej publiczności-mamy 
poczucie, iż nasze starania, 

wyznaczone cele, wytężona 
praca mają sens...zapraszam 
państwa serdecznie na ten 
koncert.

Koncert Alicji Węgorzew-
skiej odbędzie się 3 września 
2023, w kościele M. M. Kolbego 
w Jelczu-Laskowicach.

(CK)

Alicja Węgorzewska 
GWIAZDĄ II koncertu

Bogdan Kierejsza

POWIAT 

5 września odbędą się 
w Oławie uroczyste 
obchody DNIA 
KOMBATANTA

Przewidywany program 
uroczystości: 9:30 Składanie 
kwiatów pod Pomnikiem Lo-
sów Ojczyzny

10:00 Msza święta w in-
tencji poległych w Sanktu-
arium NMP Matki Boskiej 
Pocieszenia w Oławie, pl. 
M.M.Kolbego 1.

Od 11:15 uroczystości 
w Rynku przy oławskim ra-
tuszu:

* hymn państwowy, wcią-
gnięcie fl agi na maszt

* powitanie i zabranie głosu 
przez prezesa Zarządu Ogól-

nopolskiego Klubu Kom-
batantów 1. Drezdeńskiego 
Korpusu Pancernego Wojska 
Polskiego pułkownika Euge-
niusza Praczuka

* okolicznościowe wystą-
pienia

* odznaczenia i wyróżnie-
nia - apel poległych i salwa 
honorowa

* Pieśń Reprezentacyjna 
Wojska Polskiego

* defi lada wojskowa
* popis Orkiestry Repre-

zentacyjnej Wojsk Lądowych 
i orkiestry szkockiej

W godzinach od 10:00 do 
13:00 obok ratusza odbywać 

się będzie się pokaz sprzętu 
wojskowego, między innymi 
czołgów.

- Na nasze kombatanckie 
uroczystości, serdecznie za-
praszamy nieliczna grupę kom-
batantów oraz ich rodziny, 
mieszkańców Oławy i regionu, 
przedstawicieli władz powiatu, 
miasta oraz gmin, drogą nam 
młodzież, harcerzy, strzelców, 
wszystkie poczty sztandarowe 
szkół, instytucji, organizacji 
kombatanckich, straży pożar-
nej, organizacji społecznych 
itp. - zachęca pułkownik Pra-
czuk.                    

                            (CK)

Dni Kombatanta 

w Oławie
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Gmina Oława 
Święto Chleba 

Doroczne podziękowanie 
rolnikom za ich ciężką 
pracę w tym roku odbyło 
się w Godzikowicach. 
Dożynki były częścią 
obchodów 50-lecia gminy 
Oława

Zgodnie z tradycją rozpo-
częło się od uroczystej mszy 
świętej w intencji rolników 
w lokalnym kościele. Po mszy 
korowód dożynkowy prze-
maszerował na miejscowe 
boisko sportowe, gdzie kon-
tynuowano uroczystość. Na 
wstępie starostowie dożynek 
Edyta Dering-Gorazdowska 
i Łukasz Czernik przekazali 
chleb na ręce wójta gminy 
Oława Artura Piotrowskiego. 

- Nadszedł czas na ofiaro-
wanie daru najcenniejszego, 
plonu setek rąk, plonu ludz-
kich serc, chleba dożynkowe-
go - powiedziała przekazując 
chleb starościna. - Jako sta-
rostowie dożynek składamy 
bochen chleba z tegorocznych 
plonów na ręce włodarza 
gminy. Uszanujcie go i go-
spodarujcie tak, żeby go nigdy 
nikomu nie zabrakło. Niech 
symbolizuje dostatek nas 

wszystkich, a rządzący dzielą 
nim sprawiedliwie.

Po tych słowach wójt uca-
łował chleb i podzielił go na 
małe kawałki, po czym rozdał 
wśród gości i mieszkańców. 

- Dożynki, zwane dawniej 
obrzynkami, to tradycyjne 
święto dobrze spełnionych 
obowiązków - mówił wójt Pio-
trowski witając mieszkańców, 
a w szczególności rolników, 
sadowników i ogrodników 
oraz zaproszonych gości. - 

Dziś gromadzimy się tu, by 
zwieńczyć owoc tej ciężkiej, 
ale jakże ważnej pracy. To 
czas szczerych podziękowań 
Bogu za plony, a rolnikom za 
trud pracy na roli. Ta piękna 
tradycja jest wyrazem moral-
nego dziedzictwa szacunku do 
pracy i chleba, będącego fun-
damentem łączącym wszyst-
kich ludzi. Otrzymałem z rąk 
starostów pachnący bochen 
chleba z tegorocznego ziarna, 
które zostało zasiane i wzrosło 
na polach w naszej gminie. 

To dobry moment, by przypo-
mnieć nam wszystkim o war-
tości chleba. Pamiętajmy, by 
dzielić się nim zawsze z tymi, 
którzy go potrzebują. Niech 
chleb, wokół którego się gro-
madzimy, niech ta wspólnota 
chleba sprawi, byśmy potrafili 
sobie na wzajem pomagać. 
Niech jednoczy nas wokół 
wszystkich spraw naszej gmi-
ny. Wspierajmy się w trudnych 
chwilach i nie dajmy zwieść 
podziałom, bądźmy zawsze 
razem solidarni, z wzajemnym 

szacunkiem pracujmy dla 
wspólnego dobra naszej małej 
ojczyzny. Ten rok jest dla nas 
szczególny. Obchodzimy bo-
wiem 50-lecie gminy. To dla 
nas czas refleksji, przemyśleń 
i planów na przyszłość, ale też 
wdzięczności ludziom za ich 
trud i obecność. 

Dalej w imieniu własnym, 
pracowników UG i radnych 
dziękował nie tylko rolnikom, 
ale wszystkim, którzy anga-
żowali i angażują się w życie 
gminy oraz zaangażowali 
w przygotowanie tegorocz-
nych dożynek. Osobom indy-
widualnym oraz grupom.

Podczas uroczystości pu-
blicznie przekazano też tytuł 

„Zasłużony dla Gminy Oława”. 
Uhonorowano nim nieżyjące-
go już Waldemara Chwajoła, 
wieloletniego działacza spo-
łecznego. - Za jego niezwy-
kłe zaangażowanie w sprawy 
gminy i pracę, z której ciągle 
czerpiemy - uzasadnił wójt. 
I dodał, że stosowną uchwałę 
radni gminy Oława podjęli jed-
nogłośnie na sesji 23 sierpnia. 

Pamiątkową statuetkę wraz 
z dokumentem przedstawiciele 
władz gminy - wójt, sekretarz 
gminy Helena Masło oraz 
przewodniczący RG Oława 
Mariusz Michałowski i jego 

Bogu za plony, a rolnikom za trud

Pogoda w pierwszym dniu dożynek dopisała, publiczność także

Zespól Pieśni i Tańca Porębiok

Klub Seniora „Kalina”

Chleby wypieczone na konkurs

Tytuł „Zasłużony dla Gminy Oława” przyznany pośmiertnie 
Waldemarowi Chwajołowi. Pamiątkową statuetkę przekazano pani 
Helenie, wdowie po pani Waldemarze. Na fot. sekretarz gminy Helena 
Masło, radny Jacek Łągiewczyk i Helena Chwajął)

Do konkursu zgłoszono  
20 chlebów. Jury miało bardzo 
trudny wybór, bo każdy chleb 
był inny i wyjątkowy. Dlatego 
też wszyscy, którzy zgłosili 
się do konkursu, otrzymali 
dyplomy i rozkładane stoły 
turystyczne w nagrodę. Oprócz 
tego zdobywcy trzech miejsc 
na podium otrzymali dodatko-
we nagrody rzeczowe. 

Za najsmaczniejszy chleb 
gminy Oława uznano chleb 
wypieczony przez Koło Go-
spodyń Wiejskich z Bystrzycy 
- to chleb na zakwasie żytnim, 
z mąki pszennej, z dodatkiem 
prażonej gryki. II miejsce zajął 
pyszny chleb ze Ścinawy, a III 
miejsce wywalczył bochenek 
z Godzinowic. 

Wszystkim gratulujemy!
(ck)

Po najsmaczniejszy 

chleb do Bystrzycy!

Nagrodzone zespoły

Konkurencja była spora
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Gmina Oława 

Podczas dożynek gminy Oława odbył się konkurs na 
najsmaczniejszy domowy chleb. W konkursie mogły wziąć 
udział Koła Gospodyń Wiejskich, sołectwa, kluby seniora 
i stowarzyszenia. Znamy zwycięzców

>>
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zastępca Jacek Łągiewczyk 
- uroczyście przekazali pani 
Helenie, wdowie po zmarłym. 
W jej imieniu podziękował 
natomiast Jacek Łągiewczyk, 
który przypomniał, że to Chwa-
jał zabrał go na pierwszy mecz 
piłki nożnej i zaszczepił w nim 
działalność społeczną oraz 
sport. - Taką osobę naprawdę 
warto docenić i na wniosek 
wójta Rada Gminy to zrobiła 
- dodał. 

Dożynki to nie tylko czas 
podziękowań ze strony władz 
gminy, ale też zaproszonych 
gości, którzy chcieli skorzystać 
z tej możliwości. 

Starosta oławski Mirosław 
Kulesza przypomniał, że praca 
rolników nadal jest bardzo ry-
zykowna. Może nie jest już tak 
ciężka jak kiedyś, gdy koszono 
zboże kosami, bo teraz przeszła 
wielką restrukturyzację i jest 
usprzętowienie, a dolnośląskie 
należy do tych miejsc, gdzie re-
strukturyzacja jest największa. 
Nie zmienia to jednak faktu, że 
nadal jest to zawód obarczony 
ryzykiem, wynikającym cho-
ciażby z warunków pogodo-

wych i rzeczy niezależnych 
od rolników. Wspomniał tu 
o perturbacjach wynikających 
z tranzytem zboża przez Polskę 
i związanym z tym spadkiem 
cen. - Musimy pamiętać, że 
niezależnie od tego, że trzeba 
pomagać dzisiaj Ukrainie, 
każdy rząd, jaki by nie był, 
musi w pierwszej kolejności 
pamiętać o interesie swoich 
obywateli i swoich rolników 
- stwierdził starosta. - Rolnicy 

to nadal jedna z największych 
grup społecznych w Europie 
Centralnej i Zachodniej. Dla-
tego życzę tym ludziom, by 
każdy rząd zrobił wszystko, 
aby ta grupa zawodowa nie 
była dotknięta katastrofami. 
Ludności na świecie przybywa, 
tymczasem gruntów rolnych 
ubywa, więc trzeba pamiętać, 
że w przyszłości rolnictwo 
to może być najbardziej stra-
tegiczny towar. Już dzisiaj 

widzimy, jakie są problemy 
z żywnością przez wojnę Rosji 
z Ukrainą. Zatem rolnicy to 
grupa zawodowa, która powin-
na być pod szczególną ochroną 
i tego państwu dzisiaj życzę. 

Dziękował też Piotr Regiec, 
zastępca dyrektora Krajowego 
Ośrodka Wsparcia Rolnictwa. 

- Dziś wy dziękujecie za 
plony, a my dziękujemy wam 
za to, że zapewniacie bezpie-
czeństwo żywnościowe nam 
wszystkim. Za to, że polska 
żywność jest najlepsza w Eu-
ropie, a nie wiem, czy nie na 

świecie - rozpoczął. Kontynu-
ując przypomniał, jak ważna 
dla polskiej wsi była i jest 
tradycja oraz poszanowanie tej 
kruszyny chleba. 

Za trud pracy dziękował 
rolnikom również burmistrz 
Oławy Tomasz Frischmann. 
Jednocześnie z okazji jubi-
leuszu samorządu - byłym 
i obecnym władzom gmi-
ny, a przede wszystkim jej 
mieszkańcom - dziękował za 
dobrą współpracę pomiędzy 
„naszymi braterskimi gmina-
mi”, jak to określił. W imieniu 

Starostowie dożynek - Edyta Dering-Gorazdowska i Łukasz Czernik

Wójt Artur Piotrowski podzielił i rozdał chleb z tegorocznych ziaren, który przekazali mu starostowie 
dożynek

GMINA OŁAWA 

Konkurs na najpiękniejszy 
wieniec dożynkowy gminy 
Oława rozstrzygnięty

Wygrał wieniec z Godziko-
wic.Oceniała komisja konkur-
sowa składająca się z sołtysów 
i przedstawicieli rad sołeckich 
gminy Oława, a zadania nie 

miała łatwego, bo wszyst-
kie wieńce prezentowały się 
wspaniale. 

Drugie miejsce zajął wie-
niec z Gaci, trzecie - z Zabar-

dowic, czwarte z Chwalibo-
życ, piąte - z Psar, a szóste ze 
Ścinawy.

Zwycięzcom gratulujemy!
(ck)

Najpiękniejszy wieniec 
jest z Godzikowic

Wieniec z Godzikowic

Korowód dożynkowy poprowadzili właściciele i podopieczni gospodarstwa Eldorado

marszałka województwa list 
z podziękowaniami odczytał 
prezes Dolnośląskiej Agencji 
Współpracy Gospodarczej Mi-
chał Rado. 

Uroczystość dożynkowa sta-
ła się też okazją do przekazania 
prezentu strażakom z OSP By-
strzyca - chodzi o łódź ratowni-
czą z 40-konnym silnikiem, peł-
nym wyposażeniem i sonarem. 
Łódź - jak powiedział zastępca 
komendanta PSP w Oławie 
Krzysztof Gielsa - jest jedną 
z trzech zakupionych przez 
oławską jednostkę PSP. Jedna 
zostanie z JRG w Oławie, drugą 
otrzyma OSP Jelcz-Laskowice, 
a trzecią przekazano właśnie 
Bystrzycy, ponieważ jest to 
jednostka, przygotowana do 
działań na wodzie, co pokazały 
m.in. działania podejmowane 
przez druhów podczas ubiegło-
rocznej katastrofy na Odrze. Od 
kwietnia bystrzycka jednostka, 
obok druhów z Siedlec, Jel-
cza-Laskowic i PSP Oława, 
regularnie patroluje też rzeki. 
Wartość łodzi to 145 tys. zł. 

Uroczystości dożynkowe to 
także okazja do zaprezento-
wania się lokalnych artystów, 
a także sołectw, wystawców 
i Kół Gospodyń Wiejskich, któ-
rych w ostatnim czasie w gmi-
nie Oława przybywa i każde 
ma swój niepowtarzalny sposób 
na promowanie siebie i swoich 
miejscowości, a także specja-
łów, zwłaszcza kulinarnych. 
Ten, kto nie był, niech żałuje, 
bo można było posmakować 
wielu tradycyjnych dań, czasem 
w nowej wersji. 

Na scenie obok zaproszonych 
artystów zaprezentowali się 
między innymi Klub Seniora 
Kalina z Bystrzycy, a także Ze-
spół Pieśni i Tańca „Porębiok”. 

Tradycyjnie rozstrzygnięto 
też konkursy na najładniejszy 
wieniec dożynkowy, a tak-
że najsmaczniejszy domowy 
chleb. O szczegółach piszemy 
niżej.

TeksT i foT. 
WioleTTa kamińska

>>
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N a s z e  Wi l k o w y j e . 

R o z m o w y  o  z m i e r z c h u .

OŁAWA/POWIAT 
Wybory 

- Nasz rząd nas po prostu 
okrada - mówiła kandy-
datka Koalicji Obywatel-
skiej. - Decyzje, które są 
przez niego podejmowane, 
to są złe decyzje

Koal ic ja  Obywatelska 
w Rynku zaprezentowała 24 
sierpnia ofi cjalnie kandydatkę 
ziemi oławskiej na posłankę 
- jest nią Karolina Kaczor-Ha-
nuszewicz, przedsiębiorczyni, 
prawniczka, a prywatnie córka 
byłego posła PO z Oławy Ro-
mana Kaczora.

Marek Drabiński, szef miej-
skich struktur Platformy Oby-
watelskiej, tak zapowiadał 
prezentację kandydatki: - Cze-
ka nas maraton wyborczy, 15 
października wybory parla-
mentarne, na wiosnę samorzą-
dowe, a potem do Parlamentu 
Europejskiego, a zakończą 
ten maraton wybory prezy-
denta RP. Oława dawno nie 
miała swojego reprezentanta 
w Sejmiku czy w Parlamencie. 
Chcemy to zmienić. 

Przewodniczący PO na Dol-
nym Śląsku poseł Michał Jaros 
wprowadzał kandydatkę tak: 
- Oława to wspaniałe miasto, 
wspaniali ludzie. Czas, aby 
Oława miała swojego repre-
zentanta albo reprezentantkę 

w Parlamencie. W tej kampanii 
wyborczej Koalicja Obywa-
telska jest bardzo różnorodna, 

są Zieloni, jest Nowoczesna, 
są bezpartyjni, bo zależało 
nam, aby wrócić do tego, co 

było na początku. Bo to była 
platforma dla obywateli, dla 
ludzi aktywnych, chcących 
zmieniać rzeczywistość. Teraz 
stajemy przed nowym wybo-
rem - jaka będzie Polska, jak 
bardzo może się zmienić i jak 
bardzo potrzebna jest zmiana. 
My dzisiaj przychodzimy z tą 
zmianą, z dobrą nowiną, ale 
też z nowymi osobami, które 
mają tworzyć zwycięską dru-
żynę Koalicji Obywatelskiej. 
Przyjechałem tu, aby powie-
dzieć, jak bardzo różnorodne 
są nasz listy. Są na nich osoby 
z różnych środowisk, także 
terytorialne z różnych miejsc 
Dolnego Śląska, praktycznie 
z każdego powiatu. Chcę dzi-
siaj powiedzieć, jakim kan-
dydatem może być Karolina 
Kaczor-Hanuszewicz. To oso-

ba, które jest mi znana, bo jest 
ona wiceprzewodniczącą Koła 
Miejskiego PO w Oławie, ale 
- co najważniejsze - jest młodą, 
pełną energii, zaangażowa-
ną, empatyczną osobą, która 
staje do walki o zwycięstwo, 
o zmiany, o to, aby zapocząt-
kować zmiany w Polsce. Jest 
to młoda prawniczka, mama, 
więc doskonale wie, na czym 
polegają kwestie dotyczące 
rodzicielstwa, przedsiębior-
czyni, potrafi  wiele osiągnąć 
samodzielnie, co jest ważne. 
Udało jej się życiu dużo osią-
gnąć, ale my jesteśmy dzisiaj 
z nią, aby razem tworzyć KO. 

A na końcu spotkania 
w Rynku wystąpiła sama Ka-
rolina Kaczor-Hanuszewicz:

- Mam 31 lata, wykształce-
nie prawnicze, jestem młodą 
mamą - mówiła i tłumaczyła, 
dlaczego zdecydowała się star-
tować: - Bo widzę, jak ciężka 
jest sytuacja w państwie. Nasz 
rząd nas po prostu okrada. De-
cyzje, które są przez niego po-
dejmowane, to są złe decyzje. 
My jako młode osoby, bo KO 
postawiła na młode osoby, do 
tego 50% to kobiety, idziemy, 
aby wygrać. Ja idę po to, aby 
wygrać. Dlatego proszę o wy-
bór mnie jako posłanki ziemi 
oławskiej. 

Kandydatka wskazała trzy 
tematy, którym,i chciałaby 
się zajmować jako posłanka. 
To wsparcie kobiet, edukacja 
i przedsiębiorczość. 

- Sama jestem młodą mamą, 
chciałabym mieć więcej dzie-
ci, ale przy obecnych rządach 
się boję - mówiła. - Młode 
kobiety nie chcą tutaj rodzić 
swoich dzieci. Chciałabym 
je wychowywać, na wysokim 
poziomie i chciałabym, aby 
każde dziecko miało dostęp 

do edukacji na wysokim pozio-
mie. A edukacja to kolejny te-
mat. Możemy sami zobaczyć, 
jak małe wsparcie otrzymują 
nauczyciele w Polsce, a oni 
kształcą dzieci, podstawę na-
szego państwo, bo to nasze 
dzieci będą w przyszłości 
decydować o losach naszego 
kraju. Edukacja jest jednym 
z ważniejszych aspektów. Ko-
lejna rzecz - wsparcie przed-
siębiorców. Sama to widzę 
jako przedsiębiorczyni. Jako 
pracodawca widzę i czuję, 
jak mi jest ciężko. Proszę mi 
wierzyć, że jeszcze kilka lat 
temu, za czasów innych rzą-
dów, działało mi się o wiele 
lepiej. Rachunki, które teraz 
musimy płacić, wysoki ZUS... 
Proszę wierzyć, mamy kryzys 
w Polsce. Ponad 200 tys. fi rm 
w ostatnim roku się zamknę-
ło. To jest bardzo dużo. Gdy 
nie będziemy mieć wspar-
cia u przedsiębiorców, to nie 
będziemy mieli podatków, 
a jeśli nie będzie podatków, to 
czym będziemy inwestować 
w nasze państwo? A co jest 
najważniejsze, jeżeli chodzi 
o powiat oławski? Otwarcie 
mówię, że jako posłanka zie-
mi oławskiej będę wspierała 
każdego, niezależnie od partii, 
co jest bardzo ważnym aspek-
tem. Pomimo, że mamy posła 
Michała Jarosa, który bardzo 
wspiera ziemię oławską, cięż-
ko zdobyć większe środki, aby 
tę naszą przestrzeń, ten nasz 
powiat rozwijać. Po to właśnie 
kandyduję, aby móc to zrobić. 
Idę po prostu po wygraną i li-
czę na państwa głosy! Razem 
na pewno możemy stworzyć 
lepszą przyszłość dla nas i dla 
naszych dzieci.

(CK)

Karolina Kaczor-Hanuszewicz: - Idę po 
wygraną i LICZĘ na państwa głosy!

Karolina Kaczor-Hanuszewicz

Popierają Karolinę Kaczor-Hanuszewicz
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Zapytało mię dziecko: - 
Tata, a co to był komunizm? 
I miałem deżawu. Lata temu, 
jak byłem młody i piłem 
w robocie, budowaliśmy 
dom sławnego opozycjonisty 
Czesia, co to go nazywali 
Sławek. Dom był dziwny 
i opozycjonista takoż. Mówił 
o sobie, że jest żydowskim 
księciem. Był pierwszym 
księciem, jakiego poznałem, 
i pierwszym Żydem, co się 
chwalił, że nim jest. I zanim 
nas wywalił za pijaństwo, 
bumelkę i całokształt, słysza-
łem, jak rozmawiał z synem. 
A Maksio zapytał: Tata, a co 
to był komunizm? A książę 
Sławek na to: To jest synku 
takie sprytne coś, co nawet 
nie wiesz, że ciągle istnieje. 
Nic z tego nie rozumiałem, 
no bo byłem nieźle nawalo-
ny, ale zapamiętałem. I choć 
trzydzieści lat minęło, zasta-

nawiam się, czy można znów 
dziecku powtórzyć. I z tego 
zastanawiania nic nie powie-
działem oprócz: Podrośnij 
najpierw, to pogadamy. Na 
razie zapamiętaj, że to zło.

 Ale cuś we mnie siedzia-
ło, więc w czwartek, jak my 
siedli na ławeczce, opowie-
działem kolegom. Hadziuk 
i Solejuk mieli niezłą polew-
kę. „Nie garb się”, „zdejmij 
łokcie ze stołu” - wołali 
i generalnie za złego ojca 
mię mieli. Solejuka nawet 
rozumiem, bo jak jesteś głą-
bem, a rodzi ci się gromad-
ka geniuszy, co wypytują 
o tajemnice wszechświata 
i fi lozozofi czne niuanse, to 
odegrać się na młodszym za 
lata upokorzeń, swoje prawo 

ma. Ale Hadziuk? Hadziuk?! 
Co formalnie dzieci nie ma, 
choć jedno z żoną przyjaciela 
zmajstrował, gdy ten w kiciu 
siedział i to akurat najgłupsze 
z Solejucząt jest, choć też 
na studiach?! Aż mię krew 
zalała i pewnie bym coś pal-
nął, gdyby nie Japycz, co się 
w takich sytuacjach w mig 
orientuje i zawsze umie roz-
mowę skręcić. Więc i teraz 
powiada: A ty wiesz Pietrek, 
gdzie prawdziwa komuna 
panuje? W lesie!

 Rozdziawili my gęby, 
bo jak Japycz cuś powi, to 
czasem nie wiadomo, gdzie 
zmierza i o co mu się roz-
chodzi. Hadziuk i Solejuk 
też rozdziawione gęby mieli, 
aż nagle cuś błysło między 

uszami Hadziuka i mówi: A! 
Robin Hood! Na jelenie po-
lował, a potem równo dzielił, 
żeby cała leśną gromadkę 
wykarmić. Może i miało to 
pozór sensu, ale coś czułem, 
że Japycz nie o tym. 

 I miałem rację, bo nam 
Japycz zaczął opowiadać 
o najnowszych odkryciach, 
co to w prasie zagranicznej 
wyczytał. Że las jest jak jed-
na wielka komuna, co nim 
grzybnia zarządza i tylko 
tym się ta grzybnia od partii 
komunistycznej różni, że 
naprawdę dba o dobro całego 
lasu i jak na przykład brzozy 
potrzebują więcej energii 
i minerałów, to grzybnia 
od innych drzew zabiera 
i brzozy dokarmia, a potem 
nadwyżki od brzóz przekazu-
je dębom i tak robi, żeby las 
rósł w zgodzie i dobrobycie. 

I że gdyby na ziemi tylko las 
był, to by nigdy wojen nie 
było, tylko harmonia i roz-
wój, bo grzybnia by o to za-
dbała. A co z tego ma grzyb-
nia? - zapytał Solejuk. Ano 
ma - odpowiedział Japycz 
- bo za zarządzanie kawałek 
tortu dla siebie bierze i dzięki 
temu się rozrasta i jeszcze 
lepiej o las dba. Czyli paso-
żyt - podsumował Hadziuk, 
ale Japycz był przygotowany 
i cały wykład zrobił, że bez 
grzybni pewne elementy dla 
niektórych drzew nie byłyby 
dostępne, bo grzybnia je 
rozkłada i rozdziela według 
potrzeb i możliwości ab-
sorpcji. Co to ta absorpcja 
to nawet nie zdążyłem zapy-
tać, bo dyskusja rozgorzała 
taka, że ho ho. Bo Hadziuk 
stwierdził, że drzewa som jak 
niewolnicy, a Solejuk dodał, 

że zawsze entelegentów za 
liszaja miał, co to się na 
zdrowej ścianie rozpycha, 
ale że teraz jak sam maturę 
robi, to trochu zmienia zda-
nie, bo więcej rozumi. No to 
się zawściekł Hadziuk, że 
mu od głupków wymyślają, 
bo matury nie ma i tyle było 
naszej rozmowy o komu-
nizmie i grzybni, bo naturę 
mądrości przyjaciołom moim 
zachciało się zgłębiać, a to 
jak wiadomo wyjątkowo 
głupie zajęcie przy piwie. 
Zwłaszcza czwartym.

Wróciłem do domu i o 
wszystkim zapomniałem. 
Tylko w nocy obudziłem się 
zlany potem, że grzybnia 
zabrała mi wodę, gaz i prund, 
bo rząd Czerepacha uznał, że 
potrzebne są bardziej gdzie 
indziej.

PIETREK

Komunizm
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Co tak śmierdzi? - pytają 
mieszkańcy Oławy, 
a dokładnie osiedli 
położonych od zachodniej 
strony miasta. Sprawą 
zajmuje się Wojewódzki 
Inspektorat Ochrony 
Środowiska. ZWIK wydał 
oświadczenie

Od kilku nocy na osiedlach 
w  zachodniej  części  Oła-
wy (okolice szpitala) smród 
utrudnia  życie,  a  raczej  sen 
mieszkańcom Oławy.

- To  trwa  już  kilka  nocy, 
a  zaczyna  się  około godziny 
22.00,  ale  tej  nocy  smród 
był wręcz nie do zniesienia - 
mówi pani Beata. - Obudziłam 
się  około  godziny  2.30,  bo 
nie  można  było  oddychać, 
tak śmierdziało, a przy takich 
upałach  nie można  przecież 
zamknąć  okien,  chociaż  to 
i  tak by nic  nie  dało. Dzieci 
też się pobudziły, a że śpią na 
górze, to smród w połączeniu 
z  duchotą  spowodował,  że 
jedno  zaczęło  wymiotować. 
Miałam nadzieję, że masecz-
ka pomoże mi jakoś dotrwać 
do  rana,  ale  obudziliśmy  się 
z bólem głowy. Rozmawiałam 
z sąsiadem i też ma takie ob-
jawy. Czy ktoś jeszcze do was 
dzwonił w tej sprawie i wiecie 
może, co się dzieje? Tak nie da 
się mieszkać. Ten smród jest 
nie  do  zniesienia.  Śmierdzi 
tak, jak by wysadziło szambo. 
W  pobliżu  naszego  osiedla 
jest  oczyszczalnia  ścieków, 
ale  nigdy  wcześniej  tak  nie 
było.  Sprawdźcie,  proszę,co 
tam  się dzieje,  bo dłużej  tak 
nie wytrzymamy. Nie dość, że 
upał jest nie do zniesienia, to 
jeszcze ten potworny smród. 

Sprawdziliśmy. 24 sierpnia 
pracownik Zakładu Wodocią-
gów  i Kanalizacji w Oławie 
zapewniał nas,  że w oczysz-
czalni  nie  doszło  do  żadnej 
awarii,  nie  są  wykonywane 
żadne  prace  ani  nie  dzieje 
się  nic  innego,  co  mogłoby 
spowodować  nasilenie  wy-
dzielania  brzydkiego  zapa-
chu. Dodał  jednocześnie,  że 
problem związany z brzydkim 
zapachem w Oławie jest - 24 
sierpnia  z  tego  właśnie  po-
wodu w oczyszczalni odbyła 
się  kontrola Wojewódzkiego 
Inspektoratu  Ochrony  Śro-
dowiska.

Potwierdza to Tomasz Ku-
bicki z WIOŚ. Mówi, że otrzy-
mali od mieszkańców Oławy 
skargi o dokuczliwym odorze 
i  dlatego  też  podjęli  działa-
nia  w  oczyszczali  ścieków. 
Sprawdzają, co może być po-
wodem odoru, na który skarżą 
się mieszkańcy. 

Informacja  wywołała  falę 
komentarzy i skarg w interne-
cie. Oto kilka z nich. 

Przemysław:  -  Śmierdzi 
potwornie  już dwa miesiące, 
najbardziej w nocy Praktycz-
nie nie można funkcjonować 
normalnie. Muszą być podjęte 
konkretne działania  inwesty-
cyjne. Nie odpuścimy tematu.

Robert: - Smród jest nie do 
zniesienia.  Mieszkam  przy 
Odrze na Rybackiej od 5 lat, 
nie dość, że przez cały sierpień 
śmierdzi codziennie,  to  jesz-
cze  tak  intensywnie.  I  niech 
nie kłamią z oczyszczalni, że 
nie od nich, bo w poniedzia-

łek,  jak  autem przejechałem 
obok nich, to w aucie z dobrą 
godzinę waliło. Masakra.

Wojciech: - Śmierdzi już od 
miesiąca. Żona wystosowała 
maila  do  firmy.  Nie  dostała 
odpowiedzi.  Na  chwilę  wy-
jechaliśmy  nad  morze.  Po 
powrocie  masakra.  To  jest 
poważny problem. Nie mogę 
oddychać. 

Daria: - Fakt, dzisiaj w nocy 
to  już  było  apogeum.  Fetor 
niesamowity.  Jeszcze mi  się 
nie  zdarzyło,  żeby  smród 
mnie  w  nocy  obudził. Taki 
upał, a nawet nie można okna 
w  domu  uchylić.  I  nie,  nie 
jest  tak co  roku,  ten  rok  jest 
wyjątkowo śmierdzący.

W komentarzach pojawiają 
się  informacje,  że  problem 
odczuwają  też  mieszkający 
przy  ul. Wiejskiej w Oławie 
i jej okolicy, a także inne suge-
stie  dotyczące potencjalnego 
pochodzenia smrodu. 

Jerzy: - Zaczyna śmierdzieć 
wieczorem,  natomiast  nad 
ranem  przestaje.  Gdyby  to 
był  smród z oczyszczalni,  to 
dlaczego  rano  i w  dzień  nie 
śmierdzi. 

Anita: - A nie nawożą teraz 
pól?

Piotr: - To nie jest standar-
dowy  smród  z  oczyszczalni. 
To  coś  gorszego.  Coś  jak 
zapach tłuszczu ze zdechłych 
zwierząt. 

Laura: - Dwa lata temu jakiś 
rolnik  wylewał  obornik  czy 
coś, a wtedy też tak śmierdzia-
ło. Może to ten sam?

Norbert:  - To  ja wam po-
wiem, skąd ten smród. Niech 
ktoś sobie podejdzie za stadion 
i wejdzie w tereny zielone cią-
gnące się aż do miejsca, gdzie 
wyprowadza się psy. Oprócz 
śmieci  wyrzuconych  przez 
użytkowników  pobliskich 
garaży znajdziecie „pachnący 
potoczek”. 

*   
Dzień  po  tym,  jak WIOŚ 

zainteresował  się  sprawą 
i  podjął  działania  sprawdza-

jące na oławskiej oczyszczalni 
ścieków, Zakład Wodociągów 
i Kanalizacji w Oławie wydał 
oświadczenie, w którym po-
informował,  że  w  ostatnich 
kilku  tygodniach odnotowali 
zwiększoną  ilość  zgłoszeń 
dotyczących uciążliwego za-
pachu w części Oławy przyle-
głej do oczyszczalni ścieków, 
sugerujących, że są one zwią-
zane z nieprawidłowym funk-
cjonowaniem oczyszczalni.

- W związku z powyższym 
informujemy,  że  na obiekcie 
nie doszło do awarii ani też nie 
prowadzimy prac  innych niż 
typowo eksploatacyjne - czy-
tamy w oświadczeniu ZWIK. 
-  Obiekt  pracuje  normalnie. 
Urządzenia  pomiarowe  wy-
korzystywane do sterowania 
procesem  technologicznym 
oczyszczania  ścieków  wy-

kazują  prawidłowe  odczyty. 
Występujący  nie  od  dziś  na 
terenie oczyszczalni i w jej 
sąsiedztwie  zapach  związa-
ny  jest  z  oczywistą  funkcją 
obiektu,  jaką  jest oczyszcza-
nie ścieków. Naturalną cechą 
technologii  jest wydzielanie 
się nieprzyjemnych zapachów, 
a  ich  intensywność wynika-
jąca  z  parowania  może  się 
zmieniać na skutek występo-
wania wysokich temperatur 
powietrza,  zmian  ciśnienia 
atmosferycznego  oraz  zmian 
siły i kierunku wiatru. Naszym 
zadaniem jest to, aby oczysz-
czanie przebiegało w sposób 
sprawny i jak najmniej uciąż-
liwy  dla  otoczenia.  Plano-
wane prace wykonujemy ze 
względów  bezpieczeństwa 
tylko  podczas  dnia,  głównie 
na pierwszej zmianie, a awarii 

nie  było.  24  sierpnia Woje-
wódzki Inspektorat Ochrony 
Środowiska  we  Wrocławiu 
przeprowadził kontrolę funk-
cjonowania  oczyszczalni. 
Inspektorzy nie stwierdzili 
żadnych  nieprawidłowości 
w  pracy  obiektu  ani  źródeł 
czy  też  przyczyn,  sygnalizo-
wanych  przez  mieszkańców 
nieprzyjemnych  zapachów. 
Nie  wykazali  także  jakich-
kolwiek odchyleń od popraw-
ności prowadzenia procesów 
technologicznych ani ponad-
standardowej  intensywności 
zapachów.  W  dniu  wczo-
rajszym,  po  godzinie  20,  na 
skutek ponownych doniesień 
mieszkańców  o  unoszącej 
się w powietrzu nieprzyjem-
nej  woni,  miała  miejsce  in-
terwencja funkcjonariuszy 
Straży Miejskiej. W wyniku 

przeprowadzonej kontroli 
nie  stwierdzili  oni  niczego 
niepokojącego ani mogącego 
być  przyczyną  sygnalizo-
wanych  przez  mieszkańców 
problemów.  Zapewniamy, 
że  dochowujemy  wszelkiej 
staranności w tym, aby nasze 
procesy  przebiegały  prawi-
dłowo  i  w  sposób  jak  naj-
mniej uciążliwy dla otoczenia.  
Za wszelkie nieudogodnienia 
przepraszamy.  Nie  mamy 
jednakże wpływu  na  nieko-
rzystne warunki pogodowe. 

W poniedziałek 28 sierpnia 
pracownik  WIOŚ  Tomasz 
Kubicki  potwierdził  to,  co 
napisał w swoim oświadcze-
niu  ZWIK.  Poinformował, 
że sprawdzili kilka miejsc w 
oławskiej  oczyszczalni  ście-
ków, z których mógłby pocho-
dzić odór,  ale nie  stwierdzili 
żadnych  nieprawidłowości 
czy  uchybień.  Nie  mają  też 
informacji o tym, aby rolnicy 
z pobliskich terenów wywo-
zili na pola czy ugory osady 
ściekowe, bo  jest  to dopusz-
czalne, ale  jeżeli coś  takiego 
się  dzieje,  zobowiązani  są 
o  tym  informować.  Nie  jest 
jednak  wykluczone,  że  na-
wożą  pobliskie  pola  innymi 
nawozami,  o  których  infor-
mować  nie  muszą,  a  mogą 
one wydzielać  nieprzyjemny 
zapach. Obecnie nie możemy 
jednak  wskazać  konkretnej 
przyczyny uciążliwego odoru. 

Nie  jest  wykluczone,  że 
utrzymujące  się  przez  długi 
czas wysokie temperatury 
i  ciśnienie  powietrza  spo-
wodowały,  że  nieprzyjemne 
zapachy  pochodzące  z  róż-
nych źródeł się skumulowały 
i  przez  to  smród  stał  się  tak 
intensywny i dokuczliwy.

(WK)

Smród wciąż doSkwiera  
i nadal nie znamy źródła odoru

W sposób naturalny podejrzenia o smrodzenie kierowano w stronę oczyszczalni ścieków, ale WIOŚ niczego podejrzanego tam nie znalazł
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OŁAWA 
Archeologia 

Odkryto relikty 
średniowiecznej Bramy 
Brzeskiej i murów 
miejskich

Niedawno, podczas prac 
związanych z rewitalizacją 
centrum miasta, przy skrzy-
żowaniu ulicy 1 Maja z ul. 
Tadeusza Kościuszki i Brze-
ską, archeolodzy natrafili na 
pozostałości fundamentów, 
gdzie zgodnie z planami 
powinna być zlokalizowa-
na Brama Brzeska. Zespół 
specjalistów z firmy Arche-
oreplica pod kierownictwem 
Marcina Diakowskiego 
przeprowadził w czerwcu 
badania archeologiczno-
-architektoniczne mające na 
celu identyfikację obiektu, 
jego rozplanowanie, prze-
budowy, datowanie i stan 
zachowania. 

- Prace były prowadzone 
w taki sposób, aby umoż-
liwić komunikację pieszą 
i samochodową - mówi ar-
cheolog Marcin Diakowski. 

W ich trakcie zabezpie-
czono dużą liczbę artefak-
tów, przede wszystkim ce-
ramiki z okresu późnego 
średniowiecza, ale rów-
nież fragmenty szkła, kości 
zwierzęcych oraz elementy 
metalowe. Według analizy 
archeologa Marcina Dia-

kowskiego i historyka ar-
chitektury Piotra Błoniew-
skiego, najstarsza odkryta 
część budowli pochodzi 
z XIV wieku. Jesteśmy więc 
pewni, że są to pozostało-
ści średniowiecznej Bramy 
Brzeskiej. W jej rejonie 
odkryto też fundamenty mu-
rów miejskich, pozostałości 
tzw. szyi bramnej, fosy oraz 
palowanie mostu nad fosą. 

- Po przeprowadzeniu 
prac terenowych wyko-
naliśmy odpowiednią do-
kumentację fotograficzną 
i rysunkową oraz przy po-
mocy najnowszych technik 
sporządziliśmy odpowiedni 
model 3D znaleziska wraz 
z uwzględnieniem jego lo-
kalizacji w przestrzeni - 
opisuje archeolog Krzysztof 
Dołbizno, odpowiadający za 
prace dokumentacyjne. 

Obiekt zgodnie z wy-
tycznymi Wojewódzkiego 
Konserwatora Zabytków 
został w odpowiedni sposób 
zabezpieczony. 

- W trakcie dalszych prac 
przewidujemy odkryć pozo-
stałe elementy budowli, któ-
re również zostaną poddane 
badaniom archeologiczno-
-architektonicznym - kon-
tynuuje Marcin Diakowski. 
Ostatecznie wszystkie ele-
menty zostaną wyekspono-
wane, podobnie jak ma to 
miejsce we Wrocławiu na 
ul. Oławskiej - przy pomocy 
kostki o innym zabarwieniu.

Przypomnijmy, że trzy-
kondygnacyjna, czworo-
boczna Brama Brzeska, 
znana nam z nowożytnej 
ikonografii, usytuowana 
była w południowej części 
miasta. Miała łukowy prze-

jazd i zewnętrzne wymiary 
co najmniej 11,5 na 14 me-
trów. Podobnie jak pozostałe 
wieże w tej części miasta, 
nakryta była dachem na-
miotowym. Na jej pierwsze 
zarysy natrafiono w czerwcu 
1999 roku, tuż za obrębem 
ulicy, gdzie obecnie funk-
cjonuje Bank PKO. Prze-
prowadzone wówczas prace 
ujawniły, że wzniesiona 
została na XIV-wiecznych 
fundamentach z kamieni 
polnych, podobnie jak od-
kryte w maju 1992 roku 
pozostałości trzech baszt 
łupinowych, zbudowanych 
na planie zbliżonym do 
kwadratu oraz dwa odcinki 
średniowiecznego muru 
obronnego we wschodniej 
kurtynie muru (ul. Pała-
cowa). Niestety, pomimo 
planów i stosownej eksper-
tyzy nie udało się wyeks-
ponować tych ciekawych 
śladów minionych wieków. 
Z zachowanych źródeł wie-
my ponadto, że w 1834 roku 
na skutek wstrząsu spowo-
dowanego zawaleniem się 
starego więzienia runęło 
sklepienie Bramy Brzeskiej. 
To niecodzienne wydarzenie 
przyczyniło się do jej roz-
biórki w 1835 roku.

TeksT i FoT. Zbigniew 

JakubowicZ

Niecodzienne odkrycie. Tu była Brama Brzeska

Tegoroczne prace archeologiczne przy reliktach średniowiecznej Bramy Brzeskiej i murów miejskich
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Brama Brzeska na rysunku Bernarda Friedricha Wernera z około 1750 
roku. Po prawej od niej - wieża Bociania, po lewej - wieża ratuszowa.

Prace archeologiczne na Brzeskiej

Artefakty pozyskane w trakcie wykopalisk w postaci fragmentów ceramiki użytkowej
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W kółku Brama Brzeska na rysunku Bernarda Friedricha Wernera z około 1750 roku
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Odeszli
Oława

 22 VIII  - Henryk Wilman  - ur. 1953
 23 VIII  - Jolanta Kliszczak  - ur. 1959
 24 VIII  - Ryszard Janiak  - ur. 1939
 25 VIII  - Alicja Tymura  - ur. 1959
 25 VIII  - Stefania Miukuła  - ur. 1951
 26 VIII  - Jan Franków  - ur. 1949
 27 VIII  - Zbigniew Bajsarowicz  - ur. 1948

Jelcz-laskOwice

 28 VIII  - Eugeniusz Maniak  - ur. 1947
 24 VIII  - Anna Martyniuk  - ur. 1940
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POWIAT 

Swój sprzeciw wyrazili 
w petycji do nowego sta-
rosty Mirosława Kuleszy. 
Zapowiadają, że jeżeli 
dojdzie do zwolnienia 
dyrektora, to wielu z nich 
złoży wypowiedzenia 
z pracy, a to może dopro-
wadzić do konieczności 
zamknięcia oławskiego 
Szpitala Powiatowego

„Jako pracownicy Zespołu 
Opieki Zdrowotnej w Oławie 
i przedstawiciele związków 
zawodowych nie wyrażamy 
zgody na odwołanie z funkcji 
dyrektora Andrzeja Dronsejko. 
Jesteśmy oburzeni i zaniepo-
kojeni złożonym 8 sierpnia 
2023r. przez Zarząd Powiatu 
wnioskiem w sprawie od-
wołania Dyrektora szpitala 
w Oławie.

Zadłużenie szpitala po-
wstałe w ostatnim okresie 
nie jest wynikiem złego za-
rządzania, lecz niedostatecz-
nego fi nansowania procedur 
medycznych przez NFZ, 
która dotyka w szczególno-
ści szpitale powiatowe. Tu 
pragniemy zwrócić uwagę 
na opublikowany w dniu 23 
czerwca 2023 roku przez 
Związek Powiatów Polskich 
raport, z którego wynika, że 
w 2022 roku aż 191 z 211 
szpitali powiatowych odno-
towało stratę na działalno-
ści podstawowej. Olbrzymi 
wpływ miała również pande-
mia COVID-19 oraz wysoka 
inflacja. Starostwo Powia-
towe było na bieżąco infor-

mowane o pogarszającej się 
sytuacji fi nansowej szpitala. 
Dlatego też uważamy, że taki 
krok jest decyzją polityczną, 
która zadziała na szkodę na-
szego szpitala. 

14 sierpnia 2023 r. przed-
stawiciele związków zawo-
dowych lekarzy, pielęgniarek 
i pozostałych pracowników 
szpitala złożyli na ręce Staro-
sty Mirosława Kuleszy petycję 
w sprawie wycofania wniosku 

o odwołanie dyrektora. Pod 
dokumentem podpisało się 
ponad 350 osób. Naszą petycję 
poparł też Burmistrz Miasta 
Oława Tomasz Frischmann. 

W związku z zaistniałą sy-
tuacją wielu pracowników 
szpitala zapowiada złożenie 
wypowiedzeń. Obawiamy 
się, że odwołanie Dyrektora 
może doprowadzić do paraliżu 
pracy szpitala lub nawet jego 
zamknięcia. 

Mamy nadzieje, że nowo 
wybrany Starosta i Zarząd 
Powiatu potraktują sprawę 
szpitala poważnie i podejmą 
odpowiednią decyzję dla dobra 
szpitala i pacjentów. 

PRACOWNICY ZESPOŁU 
OPIEKI ZDROWOTNEJ 

W OŁAWIE
* 

Tak brzmi komunikat wyda-
ny przez pracowników ZOZ 
w Oławie po tym, jak były 
już starosta Zdzisław Brez-
deń na sesji Rady Powiatu 
9 sierpnia poinformował, że 
Zarząd wystąpił do Rady Spo-
łecznej działającej przy ZOZ 
z wnioskiem o wydanie opinii 
w sprawie odwołania Andrzeja 
Dronsejko ze stanowiska dy-
rektora szpitala. Decyzja miała 
być wynikiem audytu, który 
przeprowadziła w szpitalu 
zewnętrzna fi rma. 

Zdania o tym, z czego wy-
nika zła sytuację szpitala, są 
i były jednak mocno podzie-
lone. Radni będący w opozy-
cji do starosty Brezdenia od 
miesięcy zarzucali mu oraz 
całemu Zarządowi Powiatu 
brak właściwego nadzoru nad 
zarządzaniem placówki. Ich 
uwagi dotychczas - jak twier-
dzą - pozostawały jednak bez 
echa. Dlatego też nagła decy-

zja o odwołaniu dyrektora bar-
dzo ich zaskoczyła, zwłaszcza 
że nie wszyscy radni zdążyli 
zapoznać się ze wspomnianym 
audytem, a tym bardziej wy-
słuchać opinii Andrzeja Dron-
sejko w tej sprawie. Dlatego 
też, zdaniem radnego Józefa 
Hołyńskiego, starosta Brez-
deń przygotowując uchwałę 
wyszedł przed szereg.   

Projekt uchwały o odwo-
łanie dyrektora jednak jest, 
został skierowany do zaopinio-
wania przez Radę Społeczną, 
a teraz, po odwołaniu Zdzisła-
wa Brezednia z funkcji, osta-
teczną decyzję musi podjąć 
nowy starosta Mirosław Ku-
lesza, również z PiS. Co zrobi? 

23 sierpnia na sesji Rady 
Powiatu nowy starosta po-
wiadomił, że spotkał się ze 
Związkami Zawodowymi szpi-
tala i podczas tego spotkania 
otrzymał petycję dotycząca 
wycofania wniosku o odwoła-
nie dyrektora ZOZ w Oławie. 
Przedstawiono mu też kilka in-
nych pism, w tym to w sprawie 
raportu o sytuacji ekonomicz-
no-fi nansowej ZOZ w Oławie, 
przygotowane na podstawie 
sprawozdania fi nansowego za 
rok 2022, a także pismo z NFZ 
dotyczące aneksów do umów 
o udzielaniu świadczeń zdro-
wotnych. - Pisma te zostaną 

omówione na najbliższym po-
siedzeniu zarządu - poinformo-
wał. - Ponieważ wczoraj (czyli 
22 sierpnia - red.) Zarząd nie 
doszedł do skutku ze względu 
na brak frekwencji, zrobimy 
to jak najszybciej. A ponieważ 
jest na sali duże grono pra-
cowników szpitala, chciałbym 
publicznie poinformować, że 
w przyszłym tygodniu zamie-
rzamy odbyć z państwem de-
batę w oparciu o wspomniane 
pisma. Chciałbym też, aby 
w spotkaniu wzięli udział 
członkowie Zarządu Powiatu 
wraz z radnymi, którzy będą 
chcieli w nim uczestniczyć, 
a także związkami zawodo-
wymi szpitala. Chciałbym na 
tym spotkaniu przedstawić 
państwu rzetelną i szeroką 
wiedzę na temat materiałów, 
jakie są w naszej dyspozycji, 
jak również wysłuchać państwa 
głosów i opinii w tej materii, bo 
być może nie wszystkie strony 
mają jednakowe informacje, 
a uważam, że taka dyskusja 
w oparciu o materiał dowodo-
wy jest konieczna przed pod-
jęciem ostatecznych decyzji.

Data spotkania nie została 
jeszcze ustalona. Planowane 
jest dopiero w kolejnym ty-
godniu.

(WK)

Pracownicy szpitala nie zgadzają 
się na ODWOŁANIE dyrektora

Andrzej Dronsejko dyrektor Szpitala w Oławie od miesięcy

(A
H
)

GMINA DOMANIÓW 

Kolejna kandydatka do 
tytułu najgorszej drogi 
powiatu oławskiego

Mieszkańcy Wyszkowic 
w Gminie Domaniów pytają, 
kiedy ktoś w końcu zainte-
resuje się ich drogą, bo - jak 
piszą - nadaje się ona już tylko 
do zamknięcia.

Chodzi o drogę powiatową 
z Wyszkowic do Skrzypnika, 
jedną z wielu dróg powiato-
wych na terenie gminy Do-
maniów, która od lat czeka 
na remont i - jak się okazuje 
- nadal czekać będzie. 

Wojciech Drożdżal, szef 
Zarządu Dróg Powiatowych 
w Oławie, mówi, że w tym 
roku na wspomnianej drodze 
przed wjazdem do Wyszkowic 
zostanie zamontowany próg 
zwalniający i wymieniony 

asfalt na przepuście. Na całym 
odcinku drogi mają być też 
pozaklejane dziury. Kiedy? 
Dokładnie na razie nie wia-
domo bo pogoda krzyżuje 
drogowcom plany i wiele prac 
jest opóźnionych. Planów co 
do kompleksowego remontu 
drogi nadal jednak nie ma, 
ponieważ - jak mówi otwar-
cie kierownik PZD - obecnie 
powiat nie ma na to pieniędzy.

(WK)

Mieszkańcy: - To nawet 
trudno NAZWAĆ drogą

Droga?
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Wielkimi krokami 
zbliżają się uroczystości, 
które organizujemy 
z okazji Jubileuszu 
25-lecia istnienia Samo-
rządu Powiatu Oławskie-
go. Jest to święto całej 
społeczności lokalnej zie-
mi oławskiej i wszystkich 
osób tworzących ćwierć 
wieku temu ten nie-
zwykle ważny szczebel 
samorządu terytorialne-
go. Centralne obchody 
jubileuszowe odbędą się 
8 i 9 września (piątek 
i sobota). Zapraszamy!

Świętujemy srebrny jubi-
leusz Samorządu Powiatu 
Oławskiego, 25 lat służby na 
rzecz społeczności lokalnej. 
Jakie urodzinowe atrakcje 
powiatu przygotowaliśmy dla 
mieszkańców? 

8 WRZEŚNIA 
- PIERWSZY DZIEŃ 

OBCHODÓW  

W piątek 8 września o godz. 
13.00, w auli Liceum Ogól-
nokształcącego Nr I im. Jana 
III Sobieskiego w Oławie 
odbędzie się uroczyste spo-
tkanie jubileuszowe, na które 
szczególnie zapraszamy Rad-
nych Rady Powiatu w Oławie 
wszystkich sześciu kadencji, 
które przypadają na lata 1998 
- 2023. Nadarzy się zatem 
znakomita okazja, aby przy-
wołać historię i powspominać, 
a także podsumować dotych-
czasową działalność struktur 
powiatowych. Będzie to także 
czas na refl eksję o przyszłości 
samorządu, jego problemach, 

wyzwaniach i perspektywach 
rozwoju.

Kolejnym punktem obcho-
dów jubileuszowych, który 
odbędzie się również w auli 
LO, o godz. 17.00 jest wieczór 
autorski z prof. dr hab. Alek-
sandrą Skrzypietz, połączony 
z prezentacją jej nowej książki, 
wydanej staraniem oławskiego 
Starostwa pt. „Z Oławy na 
angielski tron? Maria Kle-
mentyna Sobieska”, poświę-
conej życiu znanej, rodowitej 
oławianki, najmłodszej córki 
Jakuba Sobieskiego, wnuczki 
króla Jana III. Autorka jest 
historykiem, pracownikiem 
Instytutu Historii Uniwer-
sytetu Śląskiego. Spotkanie 
poprowadzi Hanna Czarna-
siak, inicjatorka wielu takich 
przedsięwzięć. 

9 WRZEŚNIA - DRUGI 
DZIEŃ OBCHODÓW, 

impreza plenerowa startuje 
o 12.30

W sobotę 9 września, bę-
dzie w czym wybierać! Ten 
dzień będzie obfi tował w wiele 
atrakcji. Z okazji jubileuszu 
na placu przed Starostwem 
Powiatowym w Oławie szy-
kujemy imprezę plenerową 
z koncertami gwiazd i arty-
stów znanych i lubianych, 
reprezentujących szeroki wa-
chlarz gatunków muzycznych. 
Na urodzinach Powiatu Oław-
skiego zagrają dla nas: 

zespół CLASSIC, 
Krystyna Giżowska,

Śpiewające Studio Kamili 
Bakalarczyk, Zespół Pieśni 
i Tańca „Porębiok”, a także 
uczniowie Państwowej Szkoły 
Muzycznej I st. im. J. Szajny-
-Lewandowskiej w Oławie.

Przed oławskim starostwem 
swoje stoiska promocyjne 
zaprezentują m.in.: policjanci 
z Komendy Powiatowej Policji 
w Oławie, strażacy z Komen-
dy Powiatowej Państwowej 
Straży Pożarnej w Oławie, 
Wojskowe Centrum Rekruta-
cji we Wrocławiu, żołnierze 
z 1. Brzeskiego Pułku Sa-
perów, pszczelarze z Rejo-
nowego Zrzeszenia Pszcze-
larzy w Oławie, Powiatowe 
Centrum Pomocy Rodzinie 
w Oławie oraz Muzeum Mo-
toryzacji Wena w Oławie. Nie 
zapomnieliśmy także o naj-

młodszych mieszkańcach, dla 
których zostanie postawiony 
dmuchany zamek. O podnie-
bienia gości z wielką staran-
nością zadba „Oławian” Hotel. 

Uwaga - wejście na imprezę 
odbywać się będzie od strony 
Stadionu OCKF i dworca au-
tobusowego PKS w Oławie. 
W dniu imprezy, 9 września, 
obowiązywał będzie zakaz 
wjazdu na parking starostwa. 
Uczestnicy imprezy plenerowej 
będą mieli możliwość parko-
wania samochodów na terenie 
dworca autobusowego PKS 
w Oławie oraz przy drogach 
miejskich tj. ulicy Żeromskiego 
i ulicy Sportowej w Oławie.

Na uroczystości rocznicowe 
w imieniu organizatora, samo-
rządu powiatowego, wszyst-
kich mieszkańców zapraszają: 
przewodniczący Rady Powiatu 
w Oławie Tadeusz Kułakowski 
oraz Starosta Powiatu Oław-
skiego Mirosław Kulesza.

Organizatorzy zachęcają 
do przybycia na uroczystości 
jubileuszowe wraz z całymi 
rodzinami, przyjaciółmi i zna-
jomymi, bo jest to wspólne 
święto gmin wchodzących 
w skład powiatu i wszystkich 
mieszkańców. Pokażmy w ten 
sposób przywiązanie do naszej 
lokalnej Małej Ojczyzny. Po-
przez przyjście i udział w im-
prezie urodzinowej powiatu 
wyraźmy dumę z miejsca na 
ziemi, w którym żyjemy i za 
które bierzemy odpowiedzial-
ność, mając wpływ na jego 
rozwój i przyszłość.

WOJCIECH KLOCZKOWSKI

Zaproszenie na uroczystości z okazji 
25-lecia Samorządu Powiatu Oławskiego

Staraniem Starostwa Powiatowego w Oławie 
ukazała się książka Aleksandry Skrzypietz 
pt. „Z Oławy na angielski tron? Maria 
Klementyna Sobieska”. Można ją nabyć za 
pośrednictwem strony internetowej wydawnic-
twa: www.cumlaude.com.pl. Wydanie książki 
zostało objęte mecenatem przez samorząd, 
w związku z obchodami Jubileuszu 25-lecia 
Samorządu Powiatu Oławskiego. Publikuje-
my trzecią część cyklu opowieści o słynnej 
Oławiance, przygotowaną przez Autorkę, 
specjalnie dla Czytelników Gazety. Zaprasza-
my do lektury oraz do udziału w wieczorze 
autorskim, który odbędzie się w piątek 
8 września w auli LO, o godz. 17.00. 
Zapraszamy!

Jakub Stuart, dla zwolenników król Jakub 
III, dla przeciwników Stary Pretendent, był 
synem Jakuba II, władcy Anglii, Szkocji 
i Irlandii, utracił władzę, gdy poddani pod 
wodzą jego zięcia, księcia Wilhelma Orań-
skiego zrzucili go tronu. Przyczyną rewo-
lucji było wzrastające napięcie polityczne 
w Europie oraz niespodziewane narodziny 
następcy tronu, właśnie przyszłego Jakuba 

III, które nie tylko wywołały obrzydliwe 
plotki, ale i wybuch niezadowolenia, a w 
konsekwencji zmusiły króla i jego rodzinę 
do ucieczki do Francji pod opiekę Ludwika 
XIV. Te plotki mówiły, że królowa wcale 
nie urodziła syna, że chłopca przyniesiono 
do jej sypialni w szkandeli, czyli naczyniu 
służącym do rozgrzewania łoża. Mówiono 
jednak, że książę był bardzo podobny do 
obojga rodziców, zatem z pewnością był 
ich synem. 

W 1701 roku, po śmierci ojca, Jakub 
III został uznany królem Anglii, Szkocji 
i Irlandii przez kilka dworów europej-
skich, a przede wszystkim przez papieża, 
dlatego w pracach historyków tytułowany 
jest monarchą de iure (według prawa). 
W 1715 roku próbował zbrojnie odzyskać 
tron i rozpoczął w Szkocji powstanie za-
kończone klęską. Po porażce powrócił na 
kontynent, ale z powodów politycznych 
nie mógł pozostać we Francji i wyjechał 
do Italii, by ostatecznie zamieszkać 
w Rzymie. Stamtąd korespondował ze 
swoimi zwolennikami, szukał pomocy 
obcych dworów i nadal aktywnie zabiegał 
o odzyskanie dziedzictwa przodków. 

W tym czasie zaczęto poszukiwać 
małżonki dla króla. Rozglądano się za 
kandydatkami w całej Europie, ale papież 

nalegał, by była to katoliczka, wierzył bo-
wiem, że gdy Stuart powróci na tron, kró-
lowa u jego boku będzie mogła wspierać 
wysiłki na rzecz przywrócenia na Wyspach 
Brytyjskich katolicyzmu. Te poszukiwania 
aktywnie wspierała matka Jakuba, Maria 
Beatrycze. Już wcześniej w 1712 roku 
nawiązała kontakty z królową Marią 
Kazimierą, jeszcze wówczas mieszkającą 
w Rzymie, uznając, że wnuczka Jana III 
byłaby doskonałą kandydatką na narze-
czoną dla jej syna. Rozważano wówczas 
małżeństwo Stuarta i najstarszej „kró-
lewnisi”, Marii Kazimiery, ale te zabiegi 
przerwano, gdyż jakobici (zwolennicy Stu-
artów) sądzili, że wygnany władca będzie 
mógł powrócić do swego dziedzictwa po 
śmierci swej przyrodniej siostry, królowej 
Anny, jednak tron przejął bez przeszkód 
Jerzy hanowerski, a Jakub III zaczął roz-
ważać inne możliwości odzyskania swych 
państw, a jednocześnie szukał żony. (cdn)

ALEKSANDRA SKRZYPIETZ

Maria Klementyna Sobieska - Oławianka na angielskim tronie. Część 3 - Narzeczony

Portret: Alexis-Simon Belle, Jakub III Stuart, 1712 r. (kolekcja prywatna)

Zapraszamy do lektury oraz do udziału 
w wieczorze autorskim, który odbędzie 
się w piątek 8 września w auli LO, 
o godz. 17.00. (szczegóły na plakacie, 
na sąsiedniej stronie). 
Zapraszamy!
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JELCZ-LASKOWICE 

25 sierpnia na poligonie 
w Korei Południowej odby-
ły się pierwsze strzelania 
z wieloprowadnicowej 
wyrzutni rakietowej K239 
Chunmoo, osadzonej na 
podwoziu Jelcz P882.57 
TS T45

W strzelaniu brali udział 
żołnierze Wojska Polskiego, 
którzy od 18 sierpnia w Re-
publice Korei biorą udział 
w szkoleniu z obsługi wyrzutni 
HOMAR-K. 

Pojazd marki JELCZ, który 
został w Korei zintegrowany 
z wyrzutnią, to podwozie 
typu P882.57. Ma opance-
rzoną kabiną trzymiejscową, 
w układzie czteroosiowym 
z napędem 8x8. Pojazd zo-
stał przystosowany do jazdy 
po drogach o twardej na-
wierzchni oraz w warunkach 

terenowych. Masa całkowita 
pojazdu oscyluje w granicach 
22,5 tony. Pojazd o długości 
11 m i szerokości 2,8 m ma 
zdolność pokonywania prze-
szkód terenowych o wysoko-
ści maksymalnej do 30 cm. 
Pokona także rów o szerokości 
do 60 cm i przeszkodę wodną 
o głębokości 1m.

Umowa wykonawcza za-
warta pomiędzy MON a Han-
wha Defence obejmuje pozy-
-skanie łącznie 218 modułów 
wyrzutni K239 Chunmoo, 
wraz z szerokim zakresem 
transferu technologii oraz 
ustanowieniem potencjału 
przemysłowego na terenie 
Rzeczypospolitej Polskiej. 
Jej wartość to 3,55 mld USD 
netto, a dostawy mają być re-
alizowane do 2027 roku.

Umowa Wykonawcza pod-
pisana przez JELCZ Sp z o.o. 
14 grudnia 2022 r. zakłada do-
starczenie łącznie 59 podwozi 
specjalnych oraz pojazdów 
amunicyjnych w pełni wy-
produkowanych przez JELCZ 
sp. z o.o., które stanowić będą 

nośnik zarówno dla pozyski-
wanych z Korei Południowej 
wyrzutni K239 Chunmoo, 
jak i zamawianych w Stanach 
Zjednoczonych systemów 
HIMARS. JELCZ w ramach 
tego kontraktu dostarczy 19 
pojazdów amunicyjnych do 
przewozu rakiet T28 TS ASV-
-H i 18 pojazdów amunicyj-
nych do przewozu rakiet T82 
TS ASV-K oraz 18 podwozi 
specjalnych przystosowanych 
do montażu modułu wyrzutni 
LM K-MRLS - TS K-MRLS 
T45 oraz 4 podwozia na po-
trzeby prototypów kolejnych 
wersji pojazdów specjalnych.

Harmonogram dostaw wy-
nikający z umowy zakłada, 
że pierwsze 18 egzemplarzy 
systemu Homar-K zostanie do-
starczonych do końca 2023 r. 
Dostawa sprzętu umożliwi 
również osiągnięcie podsta-
wowej gotowości bojowej 
przez pierwszy dywizjon wie-
loprowadnicowych wyrzutni 
rakietowych Homar-K.

(CK)

Pierwsze STRZELANIE z wyrzutni 
na podwoziu jelcza

25 sierpnia na poligonie w Korei Południowej odbyły się pierwsze strzelania z wieloprowadnicowej wyrzutni 
rakietowej K239 Chunmoo, osadzonej na podwoziu Jelcz P882.57 TS T45
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ejRada Powiatu w Oławie

Radny Szymon Kościelak, 
który startował na radnego 
powiatu oławskiego z listy 
Bezpartyjnych Samorządow-
ców Ziemi Oławskiej, zrezy-
gnował z członkostwa w tym 
komitecie.

Ofi cjalną rezygnację złożył 
w środę po sesji Rady Powiatu. 
Na pytanie, skąd taka decyzja 
i dlaczego w tym momencie, 
w rozmowie z nami powiedział 
krótko: - Od dawna nie ma już 
między nami chemii. 

Przypomnijmy. Bezpartyjni 
Samorządowcy Ziemi Oław-

skiej to ponadgminna koalicja, 
do której powstania przed 
wyborami samorządowymi 
w roku 2018 doprowadzili 
szefowie samorządów powiatu 
oławskiego - Tomasz Frisch-
mann, Bogdan Szczęśniak 
i Jan Kownacki. 

Z tej listy do Rady Powiatu 
z okręgu oławskiego głosy 
wyborców zdobyli i zostali 
radnymi: - Tadeusz Kuła-
kowski i Wiesława Pohoriło, 
a także Władysław Czubak 
z gminy Jelcz-Laskowice 
i Szymon Kościelak ze wspól-
nej listy gmin Oława i Do-
maniów. 

Po wyborach i - jak głośno 
mówiła o tym opozycja - ze-
rwaniu wcześniej zawartych 
ustaleń, komitet ten wszedł 
w koalicję nie, jak początkowo 
było uzgodnione, z Platformą 
Obywatelską i Wspólnotą 
Samorządów, tylko z PiS-em. 
Do zawarcia porozumienia 
w tej sprawie doprowadzili 
burmistrz Oławy Tomasz Fri-
schmann z BBS i Zdzisław 
Brezdeń - szef powiatowych 
struktur PiS. Zawiązali wów-
czas w RP liczącą 11 radnych 
koalicję PiS-BSZO. 

Radny Szymon Kościelak 
został wówczas wiceprze-
wodniczącym Rady Powiatu 
Oławskiego i cały czas spra-
wuje tę funkcję, od ponad 1,5 
roku głośno jednak krytykował 
działania Zarządu Powiatu 
i starosty. Był też jednym z 8 
radnych (pozostali to radni PO 
i WS) i jedynym z koalicji rzą-
dzącej w RP, który podpisał się 
pod wnioskiem o odwołanie 
z funkcji starosty Zdzisława 
Brezdenia. Mimo że głosowa-
nie w tej sprawie było tajne, 
Kościelak mówi otwarcie, że 
on głosowała za odwołaniem 
starosty i całego zarządu, bo 
od dawna nie podoba mu się 
to, że gmina Oława wciąż jest 
pomijana w powiatowych, 
zwłaszcza drogowych inwe-
stycjach.

(WK)

Nie chce być już CZŁONKIEM 
Bezpartyjnych Samorządowców

Radny Szymon Kościelak złożył rezygnację z członkostwa w komitecie 
Bezpartyjnych Samorządowców

POWIAT 

W niedzielę 20 sierpnia 
kilkanaście minut przed 
godz. 11:00 oficer dyżur-
ny otrzymał zgłoszenie 
dotyczące włamania na 
teren jednej z oławskich 
firm, przy czym sprawca 
został spłoszony przez 
pracownika

W środę 23 sierpnia około 
godz. 13:00 funkcjonariusze 
z Wydziału Kryminalnego 
zatrzymali mężczyznę typo-
wanego do kradzieży z wła-
maniem.

Jak się okazało, zatrzyma-
ny mieszkaniec Oławy po-
przez wybicie szyby w oknie 
hali warsztatowej dostał się 
do wnętrza budynku, skąd 
próbował ukraść przewody 
elektryczne, odcinając je od 

maszyn. Nie osiągnął zamie-
rzonego celu, ponieważ został 
spłoszony przez pracownika 
fi rmy. Niewłaściwe i nieod-
powiedzialne zachowanie 
sprawcy spowodowało straty 
na kwotę blisko 18 tysięcy 
złotych.

Zatrzymany 47-latek przy-
znał się do zarzucanego mu 
czynu. Opisanego przestęp-
stwa dopuścił się w warunkach 
tzw. recydywy, przez co jego 
niewłaściwe zachowanie za-
grożone jest karą nawet do 15 
lat więzienia.

Kradł przewody elektryczne, 
ODCINAJĄC je od maszyn

W środę 23 sierpnia około godz. 13:00 funkcjonariusze z Wydziału 
Kryminalnego zatrzymali typowanego do kradzieży z włamaniem 
mężczyznę.

(CK)
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URZ¥D MIASTA I GMINY

JELCZ-LASKOWICE

strona dofi nansowana 
z budżetu miasta i gminy 

Jelcz-Laskowice

W INTERNECIE:
www.jelcz-laskowice.pl  
poczta elektroniczna: 
um.info@jelcz-laskowice.pl

Biuletyn Informacji Publicznej 
http://www.um.jelcz-laskowice.fi nn.pl/

informacje

Współpraca z miastami 
partnerskimi - Gudens-
bergiem i Szczyrcem - ma 
różne oblicza. Jednym 
z nich są spotkania 
młodzieży. Po trzyletniej 
przerwie spowodowanej 
epidemią koronawirusa 
młodzież z miast partner-
skich spotkała się w dniach 
20-26 sierpnia w Jelczu-
-Laskowicach

Myślą przewodnią było 
funkcjonowanie demokracji na 
przykładzie miejskich instytu-
cji i stowarzyszeń. Uczestnicy 
spotkania poznali strukturę 
i działalność Miejsko-Gmin-
nego Centrum Sportu i Re-
kreacji, Miejsko-Gminnego 
Centrum Kultury czy Ligi 
Obrony Kraju w Jelczu-Lasko-
wicach. Odwiedzili również 
Wrocławskie Centrum Roz-
woju Społecznego, gdzie do-

wiedzieli się, co ta instytucja 
robi dla integracji uchodźców 
wojennych w naszym kraju 
oraz jak animuje wolontariat. 

Program spotkania był 
bardzo bogaty. Młodzież po-
znawała historię i specyfikę 
Jelcza-Laskowic poprzez grę 
terenową, której poszczególne 
stacje prowadziły w najbardziej 
charakterystyczne miejsca na-
szego miasta. Pod bacznym 
okiem instruktorów z LOK 
uczestniczyli w turnieju strze-
leckim, a wraz z członkami 
grupy Rowerem przez Jelcz od-
byli rowerową przejażdżkę po 
kompleksie dawnego poligonu 
Kruppa. Nie zabrakło również 
relaksu nad jelczańskim sta-
wem, zwiedzania Wrocławia 
czy wycieczki na wieżę wido-
kową Sky Walk w Świeradowie 
Zdroju. Spotkanie zakończyły 
warsztaty teatralne z Józefem 

Markockim i pokaz teatralny 
na ulicach miasta.

Uczestnicy spotkania zgod-
nie podkreślali, że tego rodzaju 
wydarzenie pozwala pokonać 
nieśmiałość, nawiązać przy-
jaźnie z rówieśnikami z innych 
krajów i sprawdzić w praktyce 
swoją znajomość języków 
obcych. Również zastępca 
burmistrza Romuald Piórko na 
spotkaniu z młodzieżą podkre-
ślał wagę teraz nawiązanych 
przyjaźni. Życzył wszyst-
kim, żeby trwały one przez 
długie lata i przyczyniały się 
do klimatu pokoju i współ-
pracy między europejskimi 
narodami. Przypomniał, że 
nawiązane relacje mogą być 
kontynuowane w przyszłym 
roku na spotkaniu młodzieży 
w Gudensbergu, a po zakoń-
czeniu wojny, w kolejnym 
roku w Szczyrcu. 

Zastępca burmistrz Romu-
ald Piórko dziękuje kierownic-
twu i pracownikom MGCSiR, 

MGCK i Pływalni Miejskiej, 
lokalnym strukturom LOK 
i wszystkim osobom, które 

przyczyniły się do sprawnej 
organizacji międzynarodowe-
go spotkania młodzieży.

Z młodzieżą o demokracji

Młodzież z miast partnerskich na dawnym poligonie Kruppa

29 sierpnia br. w Urzędzie Miasta i Gminy jubi-
leusz Złotych Godów świętowali państwo: Maria 
i Wiktor Kipczakowie, Danuta i Jan Kowalscy, 
Józefa i Zdzisław Szymańscy oraz Danuta 
i Henryk Wojtowiczowie. Szanowni Jubilaci 
wysłuchali mowy okolicznościowej wygłoszonej 
przez kierownik USC Danutę Zapotoczną oraz 
przyjęli życzenia zastępcy burmistrza Romualda 
Piórko. Następnie zostali udekorowani Medala-
mi za Długoletnie Pożycie Małżeńskie, przyzna-
nymi przez Prezydenta RP Andrzeja Dudę.

(UM)

Poczwórne 
Złote Gody

Wszystkim jubilatom gratulujemy!

(UM)
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GMINA OŁAWA 

- To pierwsza tak 
umowa w kraju na stację 
tankowania wodoru - 
mówi Andrzej Jeżewski. 
- Z tego co wiem, to mają 
w Polsce powstać trzy 
takie stacje. Umowa, 
którą dziś podpisaliśmy, 
jest pierwszą w kraju

22 sierpnia umowę na dofi-
nansowanie podpisali w Gaju 
Oławskim wiceprezes Zarzą-

du Narodowego Funduszu 
Ochrony Środowiska i Go-
spodarki Wodnej Artur Mi-
chalski oraz przedstawiciele 
spółki Promet-Plast Elżbieta 
i Andrzej Jeżewscy. W uro-
czystości udział wzięli także 
Ireneusz Zyska - sekretarz 
stanu, pełnomocnik rządu ds. 
odnawialnych źródeł energii, 
Łukasz Kasztelowicz - prezes 
WFOŚiGW Wrocław oraz 
Bartłomiej Wiązowski - wi-
ceprezes WFOŚiGW.

Projekt nosi nazwę „Bu-
dowa ogólnodostępnej stacji 
tankowania wodoru w Gaju 
Oławskim”. Na jej powstanie 
spółka z Gaju Oławskiego 
otrzyma dotację z NFOŚiGW 
w kwocie: 13 805 675,00 zł 

z programu priorytetowe-
go „Wsparcie infrastruktury 
ładowania pojazdów elek-
trycznych i infrastruktury 
tankowania wodoru”. 

W ramach projektu w Gaju 
Oławskim powstanie ogól-
nodostępna stacja tankowa-
nia wodoru, która ma m.in. 
obsługiwać autobusy. Wy-
posażona będzie w 3 dystry-
butory mające po 1 punkcie 
tankowania. Jeden o ciśnieniu 
700 bar i dwa o ciśnieniu 
350 bar, co pozwoli na tan-
kowanie pojazdów różnego 
typu (samochody osobowe, 
ciężarowe, autobusy, wózki 
widłowe, itp.). Zakładana 
maksymalna dzienna moż-
liwość tankowania wodoru 

w planowanej stacji to 1 200 
kg/dzień. Liczba oraz rodzaj 
punktów tankowania zostały 
dostosowane do specyfiki 
lokalizacji oraz natężenia ru-

chu generowanego w naszych 
okolicach, co zapewnić ma 
optymalizację wykorzystania 
budowanej w ramach projektu 
infrastruktury tankowania.

Inwestycja ma być realizo-
wana w jednym etapie od 1 
września 2023 do 31 marca 
2025.

(ck)

Pierwsza w Polsce stacja wodorowa z umową na dofinansowanieTytuł

Na powstanie stacji tankowania wodoru spółka z Gaju Oławskiego otrzyma dotację z NFOŚiGW w kwocie: 
13 805 675,00  zł
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  Z burmistrzem 

Oławy Tomaszem 
Frischmannem 
rozmawia 
Wioletta 
Kamińska

 » - W tej kadencji koalicjantem Bezpar-
tyjnego Bloku Samorządowego jest 
PiS. Tymczasem wiele działań partii 
rządzącej w kraju budzi kontrowersje, 
a działająca w mieście koalicja naraża 
się na krytykę. Dobrze się panu 
współpracuje z koalicjantem?
- W miarę. PiS nie jest mi 

bratem, a PO siostrą. Mam swoją 
ocenę i podejście do określo-
nych tematów. Wiele razy już 
mówiłem, że jestem bezpartyjny 
albo raczej multipartyjny, czyli 
że z każdą partią polityczną 
mogę współpracować dla dobra 
mieszkańców. I to jest w samo-
rządzie najważniejsze. Drogi, 
inwestycje, sport czy kultura nie 
mają nic wspólnego z polityką. 
Jestem zadowolony ze współ-
pracy z  koalicjantem, bo miasto 
na tym zyskało. Wykonaliśmy 
bardzo dużo ważnych dla nas 
inwestycji. Wybudowaliśmy 
drogi, żłobek, dostaliśmy pie-
niądze na rozbudowę drugiego. 
Praktycznie w każdej dziedzinie 
naszego życia są prowadzone 
duże lub mniejsze inwestycje, 
które zmieniają oblicze naszego 
miasta. Gdy po wyborach par-
lamentarnych będzie inny rząd 
i będzie mi się z nim dobrze 
współpracowało, to też go będę 
chwalił. Dla mnie jest ważne, 
kto będzie za budową obwodni-
cy miasta, trasy mostowej, a nie 
to, z jakiej partii kandyduje.

 » - Strategiczne inwestycje drogowe 
jak obwodnica czy budowa mostów 
nadal są na etapie planów. Wciąż nie 
wiadomo, kiedy zostaną wybudowane 
i czy znajdą się na to pieniądze. 
- Nie znam inwestycji, na 

początku której podano datę 
końcową. Dopiero przystępując 
do realizacji można ją podać, 
zakładając że wykonawca wy-
wiąże się z umowy. Nie rozu-
miem więc dyskusji o datach 
końcowych. Gdy w 2015 rozpo-
czynaliśmy dyskusję o budowie 
ronda na ul. Lipowej, nikt nie 
mówił, kiedy się zakończy. Roz-
poczynając rewitalizację miasta 
też tak było. Nie mieliśmy też 
zagwarantowanych na ten cel 
pieniędzy. Wiadomo było, że 
trzeba będzie je pozyskiwać. Tak 
też jest w przypadku tych dwóch 
strategicznych inwestycji, które 
- przypomnę - nie są prowa-
dzone przez miasto. Pierwszy 
i podstawowy etap to projekt. 
Bez tego nie można zrobić 
kolejnego kroku. W przypadku 
mostów projekt już jest. Będzie 
wykonany kosztorys i wtedy 
można starać się o pieniądze. 
Jeżeli chodzi o obwodnicę, przy-
gotowywana jest decyzja środo-
wiskowa, po tym będzie projekt. 
Zaczynam jednak wątpić, czy 
niektórzy radni rozumieją, czym 
jest proces inwestycyjny. My 
jako BBS wspieramy inwesty-
cje strategiczne i udało nam 

się doprowadzić do tego, czego 
w Oławie jeszcze nie było. Po 
pierwsze - do decyzji o budowie 
przystanku Oława Zachodnia. 
Po drugie - do realizacji projektu 
trasy mostowej, która zakończy 
się pozwoleniem na budowę, 
i po trzecie - do rozpoczęcia prac 
przygotowawczych projektu 
obwodnicy miasta. Zawarliśmy 
też porozumienie z samorzą-
dami dotyczące projektowania 
ścieżek rowerowych na terenie 
powiatu, w tym tej najbardziej 
oczekiwanej z Oławy do Jelcza-
-Laskowic.

 » - Radni i działacze opozycji też o nią 
zabiegają. Kilka tygodni temu zbierali 
podpisy pod petycją w sprawie jej 
budowy...
- I po co zbierają podpisy pod 

petycją w sprawie ścieżki, gdy 
porozumienie z samorządami 
w tej sprawie już zostało pod-
pisane i wiadomo, że ścieżka 
będzie budowana? Jednocześnie 
w mediach społecznościowych 
pod informacją o zawartym 
porozumieniu umieszczają ką-
śliwe uwagi, zamiast się cieszyć 
i podziękować samorządowcom 
za to, że udało nam się dopro-
wadzić do porozumienia. Takie 
działania wzbudzają tylko nie-
potrzebny zamęt wśród miesz-
kańców. No chyba, że taki jest 
cel... Nie bardzo też rozumiem 
podpisywanie się niektórych 
pod sukcesem związanym z bu-
dową przystanku kolejowego 
Oława Zachodnia. To deklaracja 
miasta w sprawie wybudowania 
parkingów i dojazdów do tego 
przystanku spowodowała, że 
przedsięwzięcie będzie reali-
zowane.

 » - Wspomniał pan o kąśliwych komen-
tarzach pod pana adresem czy innych 
samorządowców, ale chyba już po-
winien pan się do tego przyzwyczaić. 

Opozycja ma prawo krytykować i nie 
zgadzać się z burmistrzem i sposobem 
jego rządzenia.
- Tak. I te kąśliwe komentarze 

pod moim adresem jeszcze rozu-
miem, ale zamiast podziękować 
innym włodarzom... też się ich 
krytykuje. Oczekiwałbym raczej 
działań kreatywnych w kierun-
ku rozwoju naszego regionu, 
wsparcia pewnych inicjatyw 
lub inicjowania czegoś nowego. 
Jeżeli chodzi o naszą Radę Miej-
ską, to nie ma tam opozycji, są 
radni krytykanci i tak ich będę 
nazywał. Prawdziwa opozycja 
krytykuje, ale przy tym pokazuje 
cel, do którego dąży, dba o dobro 
mieszkańców. W przypadku 
tych radnych nie ma żadnego 
celu prócz tego, by krytykować. 

 » - To, że Rada Miejska jest podzielona, 
widać na każdej sesji. 
- Z radnymi, którzy interesują 

się sprawami miasta, mieszkań-
cami i ich potrzebami bardzo 
dobrze mi się współpracuje, na-
tomiast z tymi, którzy ciągle kry-
tykują, tej współpracy nie ma. 
Ich celem jest negować wszyst-
ko niezależnie od tego, czy coś 
jest dobre dla mieszkańców czy 
nie. Tak było w przypadku budo-
wy nowego żłobka. Nieustannie 
krytykowana jest rewitalizacja 
Rynku w różnych aspektach, 
tymczasem mieszkańcy po-
kazują, że im się to podoba. 
Kolejny przykład: niby chcą 
ronda na Lipowej, ale nie chcieli 
wyburzania budynku, a bez tego 
ta inwestycja by nie powstała, 
a to od początku było wiadome. 
Takie podejście do spraw miasta 
jest destrukcją. To krytyka dla 
krytyki, a nie konstruktywna, 
merytoryczna rozmowa. Myślę, 
że moich oponentów denerwuje 
niezwykła skuteczność, jaką re-
prezentujemy - my, czyli BBS - 
bo wszystko, co zapowiadaliśmy 

- proszę sprawdzić mój program 
wyborczy - zostało już zrobione 
albo rozpoczęte.

 » - Mówi pan, że radni opozycji nie 
chcą współpracować, ale oni to samo 
mówią o panu. Że to pan od początku 
tej kadencji krytykuje i neguje wszyst-
ko to, co wychodzi od nich czy osób 
niezwiązanych z koalicją rządzącą 
w mieście. 
- Proszę o konkretny przykład.

 » - Np. budżet obywatelski w formie, 
którą zaprezentowali przedstawiciele 
mieszkańców. Ostatecznie powstał, 
ale w kształcie, który zaproponował 
pan, nie mieszkańcy...
- Sprawa budżetu obywa-

telskiego to nie jest sprawa 
ostatnich lat. Gdyby było tak, 
jak mówią krytykanci, do tej 
pory tego budżetu by nie było. 
Proszę powiedzieć, kto tak re-
wolucyjnie podszedł do BO jak 
my? W ilu miastach jest wymóg 
jedynie pięciu mieszkańców po-
pierających projekt ? Czy to nie 
jest wyjście naprzeciw? Radni 
krytykanci tak dużo mówią, ale 
czy oni w ogóle zaangażowali 
się w ten projekt? 

 » - Zgadzali się z tym, który przedsta-
wili mieszkańcy. 
- Rozmawiałem kilka razy 

z przedstawicielem mieszkań-
ców w sprawie zaproponowane-
go przez nich BO i próbowałem 
wyjaśnić pewne rzeczy, bo miał 
prawo nie wiedzieć, ale w pew-
nym momencie stwierdził, że już 
nie chce się ze mną dłużej spo-
tykać. Nie słuchał argumentów.

 » - On uważa, że pan nie słuchał jego 
racji i upierał przy swojej wersji.
- Chciał, by na budżet prze-

znaczyć 1,2 mln zł. Gdy zapyta-
łem, jak to wyliczył w sytuacji, 
gdy na wszystkie inwestycje 

miejskie mieliśmy przeznaczo-
nych 5 mln, odpowiedział, że jak 
miasto jest takie duże, to go stać. 
Gdy się z tym nie zgodziłem, 
skierował na mnie skargę do 
rzecznika praw obywatelskich. 
Z tego, co wiem, rzecznik żad-
nych kroków nie podjął, a my 
przeprowadziliśmy już drugą 
edycję BO. 

 » - Innym pomysłem opozycji, zwłasz-
cza radnego Alberta Zielińskiego, było 
wprowadzenie bonifikaty za prze-
kształcanie użytkowania wieczystego, 
ale za każdym razem jego pomysł 
spotykał się z pana sprzeciwem.
- Wprowadzenie bonifikaty 

to utrata wpływów do budżetu 
miasta w wysokości około 1 mln 
zł, więc nim go wprowadzimy, 
chciałbym najpierw usiąść z rad-
nymi krytykantami i wspólnie 
ustalić, skąd ten milion złotych 
weźmiemy albo z jakiej inwesty-
cji zrezygnujemy. Chciałbym, 
żeby to była nasza wspólna 
decyzja, żeby później mi nie 
zarzucili, że czegoś nie zrobi-
łem. Nie raz proponowałem im 
merytoryczną dyskusję w tej 
sprawie i wspólne uzgodnienia, 
ale reakcji z drugiej strony nie 
było. 

 » - Opozycja uważa, że żadna dyskusja 
z panem nie ma sensu, bo gdyby na-
prawdę chciał pan z nimi rozmawiać, 
nawet sesje Rady Miejskiej wyglądały-
by inaczej. Tymczasem jeszcze przed 
rozpoczęciem obrad mogą powiedzieć, 
jaki będzie wynik głosowania.
- Opadają ręce, gdy słyszy 

się tego typu argumenty, bo 
radni prawie nigdy nic nie za-
proponowali. Mówię prawie, 
bo bonifi kata jest jedynym kon-
kretnym pomysłem, ale brakuje 
konsekwencji z ich strony. Inny 
przykład - radny Rydzoń zebrał 
300 podpisów od mieszkańców 
w sprawie zagospodarowania 
placu między blokami przy uli-
cach 3 Maja i 1 Maja. Dobrze. 
Tylko nic z tego nie wynikło. To, 
że mieszkańcy chcą zagospoda-
rowania tego terenu, wiemy od 
kilku lat. Chcielibyśmy jednak 
wiedzieć, co to konkretnie ma 
być, bo zdania są podzielone. 
Jeżeli radny ma jakiś pomysł, 
mógł go zaproponować i pod 
tym pomysłem zbierać podpisy. 
Mógł też ten pomysł zgłosić do 
budżetu obywatelskiego, ale 
tego też nie zrobił. Dlaczego? 
Bo wie, że opinie mieszkańców 
są tu podzielone i nie chce się 
nikomu narazić.

 » - Może gdyby od początku kadencji 
próbował pan porozumieć się z opo-
zycją, nawiązać z nimi nić współpracy, 
to obecnie i sesje RM, i poziom dysku-
sji publicznej wyglądałby inaczej?
- Wulgarny poziom dyskusji 

publicznej to nie jest tylko 
problem naszego miasta. Tak to 
wygląda w całym kraju. Nie zga-
dzam się z tym. I do wielu rzeczy 
się nie posunę, chociaż wiem, że 
to stawia mnie w pozycji łatwe-
go celu. Ale trudno, są rzeczy, 
których nigdy nie zaakceptuję. 
Na początku kadencji dałem 
sygnał, że radni krytykanci 
mają swojego przedstawiciela 
w mieście, czyli wiceburmistrza 
Andrzeja Mikodę, członka PO. 
Od pierwszej sesji nie było woli 
współpracy ze strony radnych 

krytykantów. Więc to oni po-
stawili mur.

 » - Oni to samo mówią o panu.
- Dla mnie liczy się to, kto jak 

pracuje, jakim jest fachowcem, 
a nie z jakiej jest opcji politycz-
nej. Radni krytykanci mają więc 
pole do współpracy i rozmowy, 
tylko tego nie chcą.

 » - W ostatnim czasie opozycja ma wiele 
uwag do pracy nie tylko pana, ale też 
niektórych urzędników.
- I to jest obrzydliwe...

 » - Nie mają prawa krytykować pracy 
urzędu?
- Urzędu czy urzędników? 

Pracy człowieka czy instytucji? 
Bo trzeba to rozróżnić, a oni tego 
rozróżnienia nie czują. Jeżeli 
mówimy o tym, kto bierze od-
powiedzialność za to, co dzieje 
się mieście, to tą osobą jestem ja 
- burmistrz Tomasz Frischmann. 
Jeżeli więc ktoś ma jakieś uwa-
gi, zastrzeżenia czy pretensje 
do pracy urzędu, powinien je 
kierować pod moim adresem, 
a nie pracowników. Nie należę 
do szefów, którzy będą chować 
głowę w piasek. Tymczasem od 
początku tej kadencji pojawiają 
się mniejsze lub większe ataki 
personalne na poszczególnych 
pracowników, a w mojej ocenie 
to niedopuszczalne. 

 » - Dlaczego? 
- Bo nie krytykuje się czło-

wieka, tylko przez niego podej-
mowane decyzje, sprawdzając 
wcześniej czy w ogóle podjął 
jakakolwiek decyzje. Tymcza-
sem często jest tak, że ten kry-
tykowany nie podjął tej decyzji 
albo nie miał na nią wpływu. 
A krytykuje się jego, a nawet 
jego całą rodzinę, czyli nawet 
tych, którzy nie są w żaden spo-
sób związani z urzędem

 » - Konkretny przykład?
- Mam na myśli nagonkę, bo 

inaczej nie można tego nazwać, 
na jedną z naszych pracownic, 
panią Małgorzatę Kwaśniew-
ską i jej rodzinę. Ale nie tylko. 
Takie sytuacje w mniejszej skali 
zdarzały się też w stosunku do 
innych pracowników. Ta nagon-
ka dotyczy spraw personalnych, 
rodzinnych, które nie powinny 
być przedmiotem debaty pu-
blicznej. Jeżeli radny ma jakieś 
zastrzeżenia, to powinien być 
w stu procentach do tego prze-
konany, udowodnić to i pokazać, 
a nie poprzez pewnego rodzaju 
niedomówienia, szczątkowe fak-
ty wskazywać i ferować wyroki.

 » - Ale radny Zieliński, bo rozumiem, że 
o nim mowa, jest pewien swoich racji, 
głośno o tym mówi i - jak zapowie-
dział - chętnie udowodni to w sądzie, 
jeżeli będzie taka potrzeba.
- Przedmiotem sporu, który 

powstał między urzędniczką 
a radnym, jest naruszenie dóbr 
osobistych pani Małgorzaty, 
która poczuła się pomówiona. 
Natomiast to, co się dzieje na 
forach internetowych, w me-
diach społecznościowych czy 
nawet u państwa w gazecie 
- chodzi odpowiedź radnego 
na informację o tym, że urzęd-
niczka zamierza go pozwać 
za naruszenie dóbr osobistych 
- rozszerza się na pozostałych 

Frischmann: - W radzie nie ma OPOZYCJI, są tylko radni krytykanci

- PiS nie jest mi bratem, a PO siostrą - mówi burmistrz Oławy Tomasz Frischmann
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członków jej rodziny. Nawet jej 
rodziców. To niedopuszczalne. 
Każdy ma prawo poczuć się 
urażony i dochodzić swoich 
praw. Natomiast radny chce 
osaczyć panią Kwaśniewską, 
wyciągając różne informacje 
z jej życia i członków jej rodzi-
ny, budując negatywną narrację, 
która nie ma potwierdzenia 
w rzeczywistości. I biorę od-
powiedzialność za swoje słowa. 
Urzędnik to taki sam obywatel 
miasta jak każdy inny, więc 
nie rozumiem tego osaczania, 
wręcz mobbingu. U radnego 
na profi lu społecznościowym 
pojawiają się wpisy chamskie, 
wulgarne, obraźliwe, bo inaczej 
tego nie można nazwać, a on na 
to nie reaguje. Radny powinien 
zachować stosowny poziom 
dyskusji. Nikt nie odbiera ni-
komu możliwości dążenia do 
prawdy i uzyskania informacji, 
ale żyjemy w kraju cywilizo-
wanym i wszystko powinno 
odbywać zgodnie z przyjętymi 
zasadami.Kroplą, która przelała 
czarę goryczy, jest wyzywanie, 
jakie ma miejsce na jego pro-
fi lu i brak reakcji. Gdyby na 
miejskim Facebooku pojawiły 
się obraźliwe wpisy, że ten 
czy tamten radny jest taki czy 
owaki, to na pewno byśmy to 
usunęli, a radny tego nie robi, 
choć moim zdaniem powinien. 
Dotychczas pracownicy urzędu 
czy radni współpracujący ze 
mną byli obrażani na sesjach, 
więc mogłem od razu zare-
agować i stanąć w ich obronie. 
Spór między radnym a panią 
Kwaśniewską dzieje się poza 
sesją, ale dotyczy naszego pra-
cownika, więc nie mogę o tym 
milczeć. Radny, który kreuje 
dyskusję publiczną, powinien 
dbać o jej poziom.

 » - Cała ta dyskusja publiczna z urzęd-
nikami w tle zaczęła się od projektu 
Mieszkanie Plus, które od początku 
wzbudza kontrowersje.

- Wiem dlaczego! Bo nikt 
nie wierzył, że uda nam się to 
zadanie zrealizować. Już na po-
czątku pojawiła się krytyka, że 
to jest nie do zrealizowania. Gdy 
zaczęliśmy budować, pojawiły 
się głosy, że wykopiemy dziurę 
i fi rma zejdzie z budowy, bo na-
stała pandemia. Ja natomiast od 
początku powtarzałem i powta-
rzam, że potrzeby mieszkaniowe 
w naszym mieście są bardzo 
duże. Większe niż ilość miesz-
kań wybudowanych w ramach 
Mieszkania Plus. Liczyłem się 
z tym, że moje działania spotkają 
się z krytyką osób, które tych 
mieszkań nie dostaną. Jedno-
cześnie zapowiadałem i zapo-
wiadam, że będę kontynuował 
budowę mieszkań. 

 » - Może ich podejście do tematu by-
łoby inne, gdyby przynajmniej część 
wniosków złożonych przez nich na 
sesji RM, dotyczących przydzielania 
mieszkań, została wzięta pod uwagę?

- Część wniosków kolidowa-
ło z prawem, innych nie moż-
na było zaakceptować, gdyż 
były niezgodne z programem, 
a oni mieli tego świadomość. 
Poza tym nie pracowali nad 
programem, dopiero na sesji, 
gdy projekt uchwały był już 
przygotowany, zaczęli strzelać 
pomysłami jak z karabinu. 

O tym, że budujemy miesz-
kania, wiadomo było kilka lat 
wcześniej. Wtedy nie składali 
żadnych propozycji. 

 » - Mówi pan, że koszt budowy Mieszkań 
Plus to obciążenie dla budżetu miasta 
w wysokości 33 mln zł, bo taka kwota 
jest zapisana w Wieloletniej Prognozie 
Finansowej. Tymczasem radni opozycji 
twierdzą, że budowa tych mieszkań 
to obciążenie dla budżetu miasta 
w wysokości 100 mln zł! Zwrot kosztów 
inwestycji będzie bowiem następował 
przez 30 lat, co wiąże się z dodatkowy-
mi opłatami.
- Prosiłem, żeby pokazali mi 

wyliczenia, na podstawie któ-
rych wyszło im te 100 mln zł 
i nie doczekałem się. Jak mi po-
wiedzą, jak wyliczyli tę kwotę, 
możemy dyskutować, bo nie 
wiem, skąd ją wzięli. Jest budżet 
miasta, jest WPF, w którym 
jasno jest wskazane, że Miesz-
kania Plus to koszt 33 mln zł. 
Jest tam też zapisane, że w tym 
roku za tę inwestycję nie zapła-
ciliśmy nic i w przyszłym też nie 
zapłacimy ani złotówki.

 » - I tu pojawia się kolejny zarzut 
- o zadłużanie miasta, że zaciąga pan 
kredyty i tak je podpisuje, że teraz 
nie obciąża to budżetu miasta, ale 
obciąży w przyszłości i pana długi 
będą musieli spłacać następcy. 

- Na tym polega ciągłość 
zarządzania miastem. Ja prze-
jąłem długi, które zaciągnął 
mój poprzednik i też jakieś 
zostawię, ale nie ma innej moż-
liwości, żeby miasto mogło 
się rozwijać. Nie mamy tyle 
pieniędzy, aby można było to 
robić bez kredytów, trzeba się 
nimi wspierać. Pytanie tylko, 
czy robię to zgodnie z zasadami 
i w sposób celowy. Te pieniądze 
nie są przejadane, tylko przezna-
czane na inwestycje. Ostatnie 
zadłużenie, jakie zaciągałem, 
było na budowę żłobka. Gdy 
zostałem burmistrzem, miasto 
miało około 40 mln złotych 
długu. Teraz ma 56 mln zł, czyli 
więcej o kwotę pożyczoną na 
budowę żłobka. Można było nie 
budować żłobka i nie brać tej 
pożyczki, ale patrząc w ten spo-
sób nigdy nie wykonalibyśmy 
żadnej większej inwestycji. RIO 
nigdy nie miało zastrzeżeń do 
naszego budżetu, jeżeli chodzi 
o granice zadłużenia. 

 » - Kolejnym głośno dyskutowanym 
zarzutem przy Mieszkaniach Plus był 
brak jawności przydziału mieszkań 
i to, że otrzymali je urzędnicy albo 
bliscy członkowie ich rodzin. 

- Zasady przydzielania miesz-
kań od początku były jasne. Ci, 
którzy twierdzą, że było ina-
czej, zgłaszali to gdzie mogli, 
w tym do Wojewódzkiego Sądu 
Administracyjnego, ale nic nie 
osiągnęli. Dlaczego? Bo bardziej 
transparentnej procedury przy-
dzielania mieszkań nie znam. 
Każdy składający wniosek sam 
sobie przydzielał punkty odpo-
wiadając na zamknięte pytania. 
Każdy więc składając wniosek 
wiedział, ile tych punktów ma. 
Urzędnicy jedynie weryfi kowali 
te wnioski. 

 » - Wypowiadając się do naszej gazety 
powiedział pan, że na liście najemców 

nie ma urzędników, a wiadomo, że 
taka osoba jest, i to z wydziału, który 
te mieszkania przyznawał.
- Powtórzę. Na liście najem-

ców nie ma żadnego urzędnika. 
Najemca to ten, kto składa 
wniosek, a żadna z tych osób, 
które składały wnioski, nie jest 
pracownikiem urzędu miej-
skiego. 

 » - Ale tworzy gospodarstwo domowe 
z wnioskodawcą i jej dane, np. 
dochody, były brane pod uwagę 
we wniosku. Czy to nie jest jawne 
naciąganie przepisów? 
- Zdolność fi nansowa nie jest 

decydującym kryterium, poza 
tym składający wnioski nie mieli 
obowiązku meldować, z kim 
będą mieszkać. Mieszkania były 
przydzielane na podstawie punk-
tów, które każdy wnioskodawca 
sam sobie przydzielał. Proszę 
więc sprawdzić, czy punkty 
we wnioskach się zgadzają czy 
też nie. Z drugiej strony - czy 
urzędnicy i ich rodziny mają 
prawo ubiegać się o mieszkanie, 
żłobek, przedszkole, mieszka-
nie komunalne czy socjalne? 
O wyjazd na obóz czy kolonie 
organizowane przez miasto? 
Czy nie? Czy w tym kraju jest 
praworządność czy nie? Jest 
równość czy nie? Bo ja już tego 
nie rozumiem. Dlaczego jeden 
ma mieć prawo być traktowany 
jak pełnoprawny obywatel, 
a inny nie? Dlaczego urzędnicy 
czy ich rodziny mają być z tego 
wyłączeni? Czy są ku temu 
podstawy, czy dyskusja na ten 
temat jest uzasadniona? Nie. 
Bycie urzędnikiem czy człon-
kiem rodziny urzędnika nie jest 
stygmatyzowaniem. To taki sam 
obywatel miasta jak każdy inny 
i ma takie same prawa jak każ-
dy inny, więc nie rozumiem tej 
całej dyskusji o urzędnikach, ich 
rodzinach, o tym, co im wolno, 
a czego nie.
 » - Co do równego traktowania... 
Miasto blokowało na swoim profilu 
społecznościowym pewne wypowiedzi. 
Tymczasem profil jest publiczny 
i każdy mieszkaniec powinien mieć 
tam możliwość wypowiedzenia się...
- Blokujemy i będziemy blo-

kować wszystkie wypowiedzi, 
które nie mają merytorycznego 
związku z danym postem i są 
nie na temat.

 » - A gdzie wolność dyskusji?
- Jeżeli ktoś będzie przy Ukra-

ińcach dawał nacjonalistyczne 
i ksenofobiczne komentarze, 
czy mamy to zostawiać w imię 
wolności słowa? Ja uważam, 
że nie, bo my nie jesteśmy 
profi lem publicznym w sensie 
„hyde parku”. Jesteśmy profi lem 
miejskim, który ma kształtować 
pewne postawy. Jeżeli będą to 
posty ksenofobiczne, rasistow-
skie, chamskie, poniżające itd., 
to będą usuwane. One nic poży-
tecznego do dyskusji publicznej 
nie wnoszą, a ja zawsze będę stał 
w obronie i godności drugiego 
człowieka, niezależnie od tego, 
jakie ma poglądy polityczne lub 
światopogląd. 

 » - Radnym opozycji nie można zarzucić 
braku zainteresowania pracą urzędu. 
To oni ujawnili, że dokonał pan prze-
lewu z budżetu miasta na konto Term 

Jakuba bez zgody RM. Ostatecznie 
sprawa trafiła do rzecznika dyscypliny 
finansów, który uznał, że postąpił pan 
niezgodnie z prawem, ale pana nie 
ukarał. Zrobiłby pan dziś tak samo?
- Jeżeli sytuacja by tego wy-

magała, to jak najbardziej. Naj-
ważniejsze jest prawidłowe 
funkcjonowanie miasta i jego 
spółek. Przepis nie zawsze widzi 
człowieka i jego dobro. Sprawa 
jest zakończona i nikt nie miał 
o to pretensji. Mówię tu o orga-
nach prawnych, a nie radnych 
krytykantach, bo ich opinię 
wszyscy znamy. Mam jednak 
inne pytanie: gdybym nie zrobił 
tego przelewu i trzeba było za-
mknąć basen? Czy powiedzieli-
by, że postąpiłem prawidłowo? 
Czy raczej oskarżali o to, że 
burmistrz doprowadził do za-
mknięcia basenu? Myślę, że 
co bym wtedy nie zrobił, to ich 
zdaniem byłoby źle. Przykładem 
jest skatepark. Najpierw ciągle 
dopytywali, kiedy będziemy go 
budować, a gdy otrzymaliśmy na 
to pieniądze z budżetu państwa, 
to pytali, po co budować. Ja 
tego nie mogę zrozumieć. Dobry 
gospodarz nie patrzy na źródło 
pochodzenia pieniędzy, tylko 
co za te pieniądze można zrobić 
dla lokalnej społeczności. Jego 
zadaniem jest też pozyskiwanie 
tych środków zewnętrznych jak 
najwięcej

 » - W minionym roku udało się pozy-
skać kwotę ponad 100 mln zł.
- Tak, to rzeczywiście rekor-

dowa kwota i oby - to moje 
głośno wypowiadane marzenie 
- była najmniejszą, jaką otrzy-
mamy w kolejnych latach, choć 
ten rok będzie słabszy.

 » - Dlaczego?
- Z uwagi na to, że nie ma 

nowej perspektywy fi nansowej 
w UE, nie mylić z KPO. Poza 
tym dużo inwestycji, które będą 
realizowane, nie przechodzi 
przez nasz budżet. Będzie ro-
biony na terenie miasta np. 
przystanek kolejowy na osiedlu 
Sobieskiego, ale my tego nie 
fi nansujemy. Na rondo na ulicy 
Lipowej daliśmy część pienię-
dzy, ale połowę dała GDDiA i w 
budżecie miasta my tej kwoty 
nie zobaczymy. Będzie też re-
mont ul. Chrobrego od mostu 
na Odrze do ul. Młyńskiej, wraz 
z chodnikiem po stronie Kwa-
draciaka, ale to też inwestycja 
GDDiA. Uważam też, że w tej 
kadencji bardzo dużo zrobiliśmy 
w zakresie ścieżek rowerowych. 
Część już wykonaliśmy, część 
też zaprojektowaliśmy albo jest 
w trakcie projektowania, jak 
wspominana już ścieżka z Oła-
wy do Jelcza-Laskowic. 
 » - Szerokim echem w ostatnim czasie 
odbiła się przygotowywana przez 
miasto zmiana studium zagospoda-
rowania przestrzennego. Mieszkańcy 
niektórych jego części, np. ul. 
Słonecznej, Opolskiej czy Lipowej są 
przeciwni proponowanym w doku-
mencie zmianom. Nie zgadzają się, 
by zielone skwery w ich okolicy były 
zabudowane. Pan ich nie słucha i jak 
zawsze obstaje przy swoim... 
- To nieprawda. Nad studium 

miasto pracuje od 12 lat. Przez 
ten czas radni krytykanci żadnej 
propozycji do studium nie zło-

żyli. Nie porównują też nowego 
studium do istniejącego, więc 
mówią, że będę zabudowywał 
tereny zielone. A ja mówię, że 
nie zielone, a rolnicze, np. na 
osiedlu Sobieskiego, bo chcemy 
tam wybudować nową szkołę.

 » - A zielone skwery przy ulicach 
Słonecznej i Opolskiej? 
- To nie są tereny zielone.

 » - A jakie? Rosną tam drzewa, krzewy, 
trawa, więc co to jest? 
- Jak się popatrzy na studium, 

to są to tereny związane z inwe-
stowaniem pod budownictwo 
mieszkaniowe. Jeżeli pani bę-
dzie miała prywatną działkę i nie 
będzie z niej korzystała przez 
10-15 lat, wyrosną tam samo-
siejki. Czy prawem społeczności 
jest, by zmusić panią do tego, by 
tak zostało, a pani nie mogła się 
tam wybudować?

 » - Ale tu nie chodzi o teren prywatny, 
tylko miejski, czyli mieszkańców, więc 
skoro tak bardzo im na tym zależy, 
rolą burmistrza jest działać dla ich 
dobra, jak zawsze pan powtarza.
- Opór społeczny w tym przy-

padku to tylko kilka jednostek, 
które wcześniej chciały kupić 
ten teren m.in. pod inwestycję 
- mówię o Słonecznej - ale nie 
otrzymali zgody, więc teraz 
utrudniają. Na Opolskiej była 
i jest mieszkaniówka. Jest to 
teren, który został przez miasto 
wydzierżawiony, ale od lat 80. 
przeznaczony jest pod budow-
nictwo i inaczej być nie może, 
bo ludzie nie mieliby drogi, 
garaży, parkingów i trzeba to 
wiedzieć, by na ten temat dys-
kutować.

 » - Miał się pan spotkać się z mieszkań-
cami ul. Opolskiej ponad rok temu 
i uzgodnić z nimi wersję zagospoda-
rowania tego spornego terenu, ale się 
pan z nimi nie spotkał. 

- Stanowiska są określone. 
Mieszkańcy nie zmienili swo-
jego, a ja powiedziałem, że jak 
nie zaproponują alternatywy, nic 
nie będę tam robił. Nie wchodzę 
w zadania, które są niewykonal-
ne, więc czekam. Coraz częściej 
jednak otrzymuję telefony od 
ludzi, którzy widzą to inaczej 
niż grupa, która jest przeciwna 
zaproponowanym przez miasto 
rozwiązaniom.

 » - Wszyscy mieszkańcy zgadzają się 
na zagospodarowanie tego terenu, 
budowę drogi, parkingów i placu 
zabaw, nie zgadzają się tylko na to, 
by stanął tam kolejny blok.

- Każdy ma prawo dyspono-
wać swoim terenem inwestycyj-
nym jak chce, a w Oławie jest 
głód mieszkań. Nie może być 
tak, że będą decydować o tym 
mieszkańcy, których potrzeby 
w tym zakresie zostały zabezpie-
czone. Znam problem Opolskiej, 
bo przez lata byłem tam zarząd-
cą nieruchomości i wiem też, 
że zdania mieszkających tam są 
podzielone.

 » - Z czego jest pan w tej kadencji 
najbardziej zadowolony?
- Z tego, że nie skupiliśmy się 

na jednym, dwóch zadaniach, 
tylko realizowaliśmy je z róż-
nych sfer - transportu, budow-

nictwa, społecznych, usług. Mój 
program wyborczy był bardzo 
szczegółowy, dotyczył konkret-
nych rzeczy, konkretnych ulic, 
przystanków, parkingów, osie-
dli, inicjatyw. Dla mnie wybory 
są jak szwedzki stół. Leżą na 
nim oferty, ale ja podchodząc 
do niego lubię wiedzieć, co 
wybieram Mój program jest 
konkretny i przemyślany, po to 
by każdy mógł stwierdzić, czego 
dokonałem, a czego nie. Obieca-
łem łącznik Spacerowej i Kiliń-
skiego - jest, obiecałem parking 
przy placu Piastów - zrobiłem, 
nową nawierzchnię w Rynku 
- zrobiłem, uruchomienie no-
wego przedszkola - zrobione, 
zagospodarowanie terenów przy 
szkołach, szczególnie SP5 i 4, 
trwa. Zakończyłem też budowę 
basenu odkrytego, wybudowali-
śmy halę treningowa na stadio-
nie miejskim, systematycznie 
doposażamy miejskie place 
zabaw. Jeżeli chodzi o boiska 
osiedlowe, to wykonaliśmy na 
Bursztynowej. Na Bażantowej 
i Cichej są w projekcie, ale to 
może trochę potrwać, ponieważ 
tam potrzebne są uzgodnienia 
z Wodami Polskimi, a wiemy, że 
to trudny temat. Wykonaliśmy 
oświetlenie praktycznie całego 
odcinka wałów od ul. Strzelnej 
do cmentarza żydowskiego, 
wybudowaliśmy skatepark, 
kończymy budowę mieszkań 
w starym sądzie, będzie konty-
nuacja programu mieszkanio-
wego, geotermia - wykonaliśmy 
odwiert próbny i badamy wydaj-
ność źródła, przeprowadziliśmy 
termomodernizację wszystkich 
budynków oświatowych - tam, 
gdzie można, montujemy foto-
woltaikę, zielone płuca Oławy, 
czyli park na osiedlu Sobie-
skiego - tu wciąż czekamy na 
decyzje KOWR w sprawie prze-
kazania terenu pod park. 

 » - Na jakim jest to etapie?
- Wciąż czekamy na zgodę 

Warszawy. Z terenami znajdu-
jącymi się w obszarze miast 
pozyskanie tych decyzji jest 
trudniejsze niż na terenach wiej-
skich, ponieważ KOWR musi 
się zabezpieczyć, by nie okazało 
się, że ktoś po przejęciu terenu 
zmieni jego przeznaczenie i np. 
wybuduje tam mieszkania.

 » - Czy jest coś, czego nie zawarł pan 
w swoim programie wyborczym, 
a chciałby tego dla miasta?

- Zawarłem coś takiego jak 
wsparcie inwestycji strategicz-
nych, w tym jest obwodnica 
Oławy, drugi most na Odrze, 
usprawnienia przejazdu przez 
ul. Wiejską i chciałbym, aby 
przyszła kadencja była etapem 
ich realizacji. Najbliżej tego są 
mosty, bo będzie już niedługo 
pozwolenie na budowę. Co do 
obwodnicy, to cały czas trwają 
prace przygotowawcze i nie 
wiadomo, ile to potrwa. Jeżeli 
chodzi o przejazd na Wiejskiej, 
to wiemy, że będziemy realizo-
wać „trasę średnicową”. Zależy 
mi też na rozszerzeniu procesu 
rewitalizacji miasta. Poszliśmy 
z tym już dalej, niż zakładali-
śmy, ale sporo jest jeszcze do 
zrobienia - plac Piłsudskiego, 
podwórka w Rynku, boczne 
uliczki, więc ten proces będzie 
jeszcze trwał.

Frischmann: - W radzie nie ma OPOZYCJI, są tylko radni krytykanci
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Od 25 września do 18 października będzie prowa-
dzona na terenie gminy Oława zbiórka objazdowa 
odpadów MPSZOK. Na stronie www.gminaolawa.pl 
oraz profilu na FB opublikowany został harmonogram 
z podziałem na poszczególne miejscowości.

Odpady należy wystawić przed teren swojej posesji do 
godziny 7:00. Podczas zbiórki odbierane będą odpady: 
wielkogabarytowe (stoły, krzesła, szafy, fotele, dywany, 
rowery, duże zabawki itp.), zużyty sprzęt elektryczny 
i elektroniczny (monitory, komputery, sprzęt do odtwa-
rzania dźwięku itp.) oraz urządzenia zawierające freony: 
chłodziarki, zamrażarki, czy sprzęt klimatyzacyjny. 
Odpady nie mogą zawierać odpadów niebezpiecznych 
(np. pojemników ciśnieniowych, baniek po olejach, farb, 
azbestu, rozpuszczalników, kwasów itp.), butelek typu 
PET, odzieży, odpadów zmieszanych, opon, odpadów or-
ganicznych, części samochodowych, odpadów pobudow-
lanych i innych. Odpady te można dostarczyć do PSZOK 
w Godzikowicach zgodnie z Regulaminem.

JS

We wrześniu rusza 
zbiórka objazdowa 
opadów MPSZOK

17 sierpnia br. Gmina Oława 
podpisała umowę dofi nanso-
wania z Wojewodą Dolnoślą-
skim dot. wsparcia fi nansowe-
go z KPO w ramach Programu 
„Maluch+” na budowę żłobka 
w Marcinkowicach. Gmina 
otrzyma ponad 2 mln zł na 

budowę żłobka i 1,5 mln zł 
dofi nansowania na funkcjono-
wanie placówki przez pierw-

szych 36 miesięcy. W wyniku 
realizacji inwestycji powstanie 
50 miejsc opieki dla najmłod-

szych mieszkańców naszej 
gminy.

JS

Ponad 3,5 mln złotych 
dofi nansowania na żłobek

W dwóch miejscowościach 
gminy powstają wielofunkcyj-
ne boiska o nawierzchni poli-
uretanowej, z pomalowanymi 
liniami boisk: do koszykówki, 
piłki ręcznej, siatkówki i tenisa 
ziemnego wraz z odpowied-
nim osprzętem. Boiska wypo-
sażone zostają w piłkochwyty 

i oświetlenie. W Ścinawie 
Polskiej dodatkowo wyko-
nano parking i zostanie wy-
budowana droga dojazdowa. 
Na powyższe zadanie gmina 
otrzymała dofinansowanie 
z Programu Inwestycji Stra-
tegicznych.

JS

Trwa budowa 
boisk w Ścinawie 
i Ścinawie Polskiej

Bardzo dziękuję wszystkim osobom zaangażowanym w organizację tegorocznych Dożynek Gminy Oława. Gorące podzię-
kowania kieruję do gospodarzy - mieszkańców Godzikowic, za piękną dekorację miejscowości. Dziękuję Pani sołtys Bożenie 
Bieli oraz Radzie Sołeckiej Godzikowic i klubowi sportowemu Polonia Godzikowice, dziękuję starostom dożynek: Edycie 
Gorozdowskiej i Łukaszowi Czernikowi, Państwu Beacie i Grzegorzowi Nieczaj z Gospodarstwa Eldorado w Maszkowie, za 
użyczenie bryczek i koni, które poprowadziły nasz korowód dożynkowy. Dziękuję pocztom sztandarowym: Gminy Oława, OSP 
Bystrzyca, OSP Owczary, OSP Siecieborowice, Rejonowego Zrzeszenia Pszczelarzy w Oławie, wszystkim wystawcom: kołom 
gospodyń wiejskich i radom sołeckim, dziękuję uczestnikom konkursów dożynkowych, zespołom występującym na scenie, 
zwłaszcza Ludowemu Zespołowi Pieśni i Tańca „Porębiok” oraz Klubowi Seniora „Kalina”. Dziękuję druhom z jednostek OSP 
gminy, konferansjerom, pracownikom Urzędu Gminy Oława. Dziękuję Państwu Marcie i Tomaszowi Turowskim z Zabardowic 
oraz Panu Łukaszowi Czernikowi z Godzikowic za nieocenioną pomoc organizacyjną, a także WRM MC Poland Chapter Oława.

Wyrazy wdzięczności kieruję także do sponsorów: P.H.U. Mak-Met Stanisław Juśkiewicz, The Lorenz Bahlsen Snack-World 
sp. z o.o., Metal-Trans Oława, Eberspächer Climate Control Systems GmbH, Eletrolux Oława oraz wszystkich niewymienio-
nych osób, które przyczyniły się do uświetnienia naszych dożynek.

WÓJT GMINY OŁAWA ARTUR PIOTROWSKI Z PRACOWNIKAMI
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Urodzili się w oławskim szpitalu - wymiary 
dziecka tuż po urodzeniu - na zdjęciu. 

fot. archiwa prywatne lub Marlena 
Stilger, malastopka.pl

Witamy 
wśród nas

To ja, Emilia Iwaszko, moi rodzice to Karolina i Paweł, 
urodziłam się 8 sierpnia

To ja, Milena Skrzypnik, urodziłam się 7 sierpnia, 
moi rodzice to Marta i Mateusz

To ja, Laura Stachurska, moi rodzice to Wioletta i Andrzej, 
urodziłam się 8 sierpnia

To ja, Adelina Shraia, urodziłam się 7 sierpnia. Moi rodzice 
to Yana i Dmytro

Zuzanna Szefer to ja, urodziłam się 7 sierpnia, moi rodzice 
to Magdalena i Kamil

Pola Guldzińska to ja, urodziłam się 9 sierpnia. Moi rodzice 
to Anita i Dariusz

To ja, Hania Maryniak, urodziłam się 9 sierpnia, moi rodzice 
to Ewelina i Łukasz

Urodziłam się 7 sierpnia - wtedy rodzice jeszcze nie znali 
mojego imienia, a na nazwisko mam Sierżant. Moi rodzice 
to Ewa i Grzegorz

To ja, Pola Kondracka, urodziłam się 16 sierpnia, 
moi rodzice to Natalia i Tomasz

Nikodem Kęska to ja, urodziłem się 17 sierpnia, moi rodzice 
to Paula i Rafał

Teodor Dudo to ja, urodziłem się 14 sierpnia, moi rodzice 
to Aleksandra i Bartłomiej

Maja Miroshryschenko to ja, urodziłam się 18 sierpnia, 
moi rodzice to Kateryna i Andrij

Laura Karbowiak to ja, urodziłam się 16 sierpnia, 
moi rodzice to Izabela i Arkadiusz

Julka Pożarycka urodziła się 17 sierpnia. Ważyła 4050g 
i mierzyła 59 cm. W domu czekali na nią tata Dawid 
i siostrzyczka Zosia
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Marek Czajkowski - najsilniejszy musi mieć odpowiednią oprawę

W imieniu gospodarzy zawodników witał i ofi cjalnie otwierał zawody 
sekretarz UMiG Dariusz Koprowski

To nie są zawody dla słabeuszy

To nasi lokalni mini strongmani z Jelcza-Laskowic

Latika Opalińska wymiata, 
zawstydzając niektórych 
chłopców

Co za emocje!

Kibice nie zawiedli

I podrzuć teraz te 20 kg na 
wysokość 4 metrów, by 
przeleciała ponad poprzeczką...

Dasz radę, to waży... „zaledwie” 380 kg!

Czy myślą sobie: - Też byśmy tak chcieli?

Strongmani w Jelczu-Laskowicach

JELCZ-LASKOWICE 
Sport

Sobotnie popo-
łudnie przed halą 
Centrum Sportu 
i Rekreacji minęło pod 
znakiem siły i siłaczy. 
6 najsilniejszych ludzi 
w Polsce spotkało się, 
by powalczyć o tytuł 
tego najsilniejszego. 
Okazał się nim - był 
najsilniejszy w całym 
cyklu - Marek Czaj-
kowski.

Oprócz zawodow-
ców, także młodzi 
mieszkańcy mogli 
spróbować swoich sił 
w różnych siłowych 
konkurencjach.

(CK)
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Celem tego ambitnego i nie-
spotykanego w skali kraju 
projektu jest udostępnienie 
mieszkańcom regionu możli-
wości korzystania z transportu 
kolejowego wszędzie tam, 
gdzie jest to możliwe między 
innymi w codziennych prze-
jazdach do pracy czy szkoły. 
Lepsza dostępność siatki po-
łączeń z pewnością zachęci 
także turystów do zwiedzania 
Dolnego Śląska poruszając 
się właśnie koleją. Samorząd 
Województwa Dolnośląskiego 
przejął od państwa już ponad 
dwadzieścia linii kolejowych 
na terenie całego regionu - to 
w sumie ponad 300 km. Po 
wielu latach przerwy uru-
chomiono, w ramach tego 
projektu, m.in. połączenia do 
Bielawy czy Chocianowa. 

- Sukces przywróconych 
i uruchomionych już linii po-
kazuje, że mieszkańcy regio-
nu chętnie poruszają się po 
nim pociągami, jeśli mają 
taką możliwość. Tabor Kolei 
Dolnośląskich jest nowocze-
sny, wygodny i ekologiczny. 
Pociągami KD podróżuje się 
komfortowo i szybko - nie stoją 
one w korkach, więc czas prze-
jazdu jest znacznie krótszy, niż 
w przypadku samochodu. Nasz 
cel to eliminacja wykluczenia 
transportowego na Dolnym 
Śląsku. I cel ten konsekwentnie 
realizujemy przywracając do 
użytku kolejne linie kolejowe 
- mówi Cezary Przybylski, 
Marszałek Województwa 
Dolnośląskiego.

  Pociągiem 
w góry!

Już niedługo planowane 
jest uruchomienie kolejnych, 
wyczekiwanych i niezwykle 
atrakcyjnych turystycznie 
linii kolejowych: z Gryfowa 
Śląskiego do Mirska i dalej do 
uzdrowiskowego Świeradowa 
Zdroju, a także z Jeleniej Góry 
przez Mysłakowice do położo-
nego u stóp Śnieżki Karpacza. 

Pociągi Kolei Dolnoślą-
skich obsługują również trasy 
przywracane przez PKP PLK. 
Komfortowe pojazdy regio-
nalnego przewodnika jeżdżą 
między innymi na liniach 
do Lubina, Świdnicy (przez 
Sobótkę) czy Jedliny Zdroju. 

- Dolnoślązacy coraz czę-
ściej wybierają podróże po-
ciągiem. To nie tylko bardziej 
ekologiczna i zrównoważona 

forma transportu, ale także 
duży komfort i bezpieczeństwo. 
Dolny Śląsk stawia na kolej 
i jako Samorząd Wojewódz-
twa Dolnośląskiego chcemy 
umożliwić mieszkańcom sko-
rzystanie z komunikacji zbioro-
wej, co pozwoli im wyrównać 
szanse z bogatszymi częściami 
regionu. Przywróciliśmy już 
kolej między innymi do: Lubi-
na, Bielawy, Sobótki czy Cho-
cianowa. Już niebawem pocią-
gi wrócą także do Karpacza 
i Świeradowa Zdroju - mówi 
Tymoteusz Myrda, Członek 
Zarządu Województwa Dol-
nośląskiego.  

  900 mln zł na 
nowe pociągi

Wraz z uruchomieniem 
każdej nowej linii kolejowej 
rośnie zapotrzebowanie na 
pociągi, tabor Kolei Dolnoślą-
skich musi być więc nieustan-
nie rozbudowywany. Regio-
nalny przewoźnik inwestuje 
w nowoczesne i ekologiczne 
pojazdy. 

Przez ostatnich kilka lat 
kupionych zostało w sumie 31 
elektrycznych i hybrydowych 

pociągów za łączną kwotę 
prawie 900 mln zł. Dzięki tym 
zakupom Koleje Dolnośląskie 
już niedługo będą mogły się 
pochwalić jedną z najnowo-
cześniejszych fl ot w Polsce, 
wśród której aż 65 proc. będą 
stanowiły pojazdy elektryczne. 

  Kolejowa 
Komunikacja 
Autobusowa

Inwestycje mające na celu 
przywracanie połączeń kolejo-

wych w całym regionie trwają, 
ale mieszkańcy różnych jego 
części już teraz lub za chwilę 
będą mogli podróżować po 
Dolnym Śląsku z biletem ko-
lejowym w ręce. Jak to możli-
we? Samorząd województwa 
we współpracy z lokalnymi 
samorządami uruchamia, do 
czasu zakończenia rewitali-
zacji danej linii, Kolejową 
Komunikację Autobusową. 

Pierwsze takie pojazdy po-
jawiły się 4 września 2022r. 
na trasie z Kłodzka do Stronia 
Śląskiego i Lądka Zdroju. Do 
końca lipca tego roku skorzy-
stało z niej ponad 73 tysiące 

pasażerów, co pokazuje, jak 
potrzebne było to działanie.

Od 3 września na kolejo-
wą mapę wrócą także Góra 
i Syców (przez Oleśnicę)! Od 
tej pory będzie można tam 
dojechać z każdego miejsca 
w kraju na jednym bilecie 
kolejowym. Część tych tras, 
gdzie obecnie nie dojedzie po-
ciąg, obsłużą właśnie autobusy 
pod szyldem Kolei Dolnoślą-

skich. Będą to połączenia stałe 
i codzienne, realizowane także 
w święta.

  Inwestycji 
i sukcesów 
jest więcej!

Od grudnia tego roku po-
ciągi Kolei Dolnośląskich 
będą obsługiwały wszystkie 
połączenia na Trasie Nad-
odrzańskiej z Wrocławia do 
Głogowa. Mieszkańcy m.in. 
Brzegu Dolnego, Wołowa, 
a także Ścinawy dojadą do 
pracy czy szkoły szybko i w 
komfortowych warunkach. 

W piątek, 25 sierpnia, 
w Legnicy otwarto także no-
woczesną halę serwisową 
Kolei Dolnośląskich. Liczy 
ona ponad 6,5 tys. mkw. po-
wierzchni. Znajdują się tam 
m.in. trzy tory o długości 120 
metrów i jeden przeznaczony 
na całoroczną myjnię auto-
matyczną, tokarkę podtorową 
(na osobnym torze), nadziem-
ną i podziemną infrastruktu-
rę techniczną oraz zbiorniki 
i dystrybutory paliwa. Dzięki 
tej inwestycji, możliwe będzie 
obniżenie kosztu utrzymania 
pociągów i jeszcze bardziej 
efektywnego wykorzystania 
parku taborowego.

Unowocześnianie floty 
i przywracanie połączeń ko-
lejowych owocuje. Z usług 
Kolei Dolnośląskich w 2022 
roku skorzystała rekordowa 
liczba 16 mln pasażerów!

TS

Rewolucja kolejowa w regionie trwa! 

Samorząd Województwa Dolnośląskiego 
przywraca coraz więcej połączeń

Pociąg to nie tylko bardziej ekologiczna i zrównoważona forma transportu, ale także 
duży komfort i bezpieczeństwo - Tymoteusz Myrda, członek Zarządu Województwa 
Dolnośląskiego odpowiedzialny w regionie m.in. za infrastrukturę i kolej

Pociągami Kolei Dolnośląskich już niedługo dojedziemy 
m.in. do Karpacza czy Świeradowa Zdroju

Rewitalizacja i odtwarzanie nieczynnych przez lata linii kolejowych, organizacja komunikacji autobusowej, zakup nowoczesnych pociągów, czy budowa hali 
serwisowej w Legnicy - na Dolnym Śląsku naprawdę wiele się dzieje. Nasze województwo jest liderem przejmowania linii kolejowych, które wracają na mapę 

połączeń nawet po kilkudziesięciu latach! Projektów kolejowych na Dolnym Śląsku mamy bardzo wiele, a wszystko po to, by skutecznie walczyć z wykluczeniem 
komunikacyjnym, co jest jednym z priorytetów Samorządu Województwa Dolnośląskiego.
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Teren ten przez wieki był 
poza miastem. Były tam ogro-
dy zamkowe. Pod koniec dzie-
więtnastego wieku na tym tere-
nie był plac musztry huzarów 
von Schilla stacjonujących 
w Oławie. 

W latach dwudziestych XX 
wieku miasto wybudowało na 
bagnach od strony Odry kom-
pleks sportowy i w ten sposób 
powstał teren pomiędzy obiek-
tami sportowymi a ostatnimi 
zabudowaniami miejskimi 
- teren zaznaczony grubą li-
nią na zdjęciu lotniczym nr 2 
- pomiędzy ulicą Żeromskiego 
a Sportową od strony wschod-
niej jest ogrodzenie boiska, a z 
drugiej strony po wojnie były 

w większości gruzy dawnej 
fabryki cygar, przekształconej 
przed drugą wojną w koszary 
wojskowe, internat gimnazjum 
i budynki mieszkalne.

Ponieważ teren jest duży, na 
przestrzeni lat z wykorzysta-
niem go było różnie w różnych 
miejscach. Z tego powodu 
nie będę dokładnie opisywał, 
gdzie co było, ponieważ np. 
targi odbywały się w wielu 
różnych miejscach. Zazna-
czam, że wiele rzeczy pamię-
tam, bo chodziłem do Szkoły 
Podstawowej nr 2, która wtedy 
mieściła się w obecnym bu-
dynku LO, a część informacji 
jest z przekazów starszych 
znajomych.

W pierwszych latach po 
wojnie na tym terenie był 
targ powszechnie znany pod 
nazwą Końskiego Targu. Co 
wtorek i piątek można było tu 
kupić różne zwierzęta, od koni 
począwszy, ale i krowy, świ-
nie, kozy, jałówki, owce itp. 
Również można tu było kupić 
zboże oraz inne płody rolne, 
ale w ilościach hurtowych. 
Koński Targ funkcjonował na 
tym terenie w różnych miej-
scach do końca lat sześćdzie-
siątych, potem przeniesiono 
go na koniec ulicy Sportowej, 
a dokładnie za Stadion Miejski 
przy dzisiejszej ulicy Żerom-
skiego.

W latach czterdziestych 
i pięćdziesiątych na placu, 
gdzie dzisiaj jest Starostwo 
Powiatowe, było wysypisko 
gruzu ze zniszczonych bu-
dynków w końcowych dniach 
II wojny światowej. Miasto 
kupiło maszynę do kruszenia 
gruzu i ten pokruszony gruz 
był sprzedawany - podobno 
był z tego niezły dochód. Li-
ceum ogólnokształcące miało 
tu boisko, pierwotnie po woj-
nie były tu też korty tenisowe, 
ale na nich grali jedynie ci, 
którzy mieli przedwojenne 
rakiety do tenisa, bo wtedy 

nowych nie produkowano 
w Polsce. Pod koniec lat pięć-
dziesiątych ogrodzono stadion 
betonowym płotem, który jest 
do dziś, następnie podobnie 
ogrodzono boisko ogólniaka. 
Na tym placu rozbijały się 
cyrki - przynajmniej kilka 
razy w roku, a stały minimum 
tydzień. Cyrk przyjeżdżał 
koleją z Różanej, gdzie były 
rozładowywane wozy miesz-
kalne. Przyczepy ze sprzętem 
ciągnęły traktory, a kolumna 
artystów i zwierzęta, takie jak 
słonie, konie czy kucyki, szła 
piechotą, a wtedy dzieciarnia 

z całego miasta zbiegała się 
na to widowisko. Najciekawiej 
było. gdy kolumna wchodziła 
na ulicę Sportową z placu 
Jedności Narodowej, dziś 
Piłsudskiego. Ulica Sportowa 
zaczynała się za budynkiem 
Liceum Ogólnokształcącego, 
który był ogrodzony wysokim 
płotem. Po drugiej stronie było 
ogrodzenie betonowe Targu 
Miejskiego, który był przy 
budynku Urzędu Gminy. Ulica 
Sportowa wtedy była bardzo 
wąska i kolumna cyrkowców 
musiała się bardzo ścisnąć, 
a wówczas można było do-

Historia placu, na którym dziś jest budynek Starostwa Powiatowego

Widokówka panoramiczna z początku XX wieku, zrobiono na placu musztry huzarów von Schilla, stacjonujących w Oławie. To na tym placu dziś 
stoi budynek Starostwa Oławskiego. Budynki widoczne na pocztówce, które przetrwały do dzisiejszych czasów to: po prawej widoczny budynek, 
w którym jest dziś sala gimnastyczna LO. W środku widzimy szczytową ścianę Pałacu Luizy, w którym dziś mieści się Urząd Miasta. 
Po lewej budynek z płaskim dachem - widoczne pod dachem 3 okna półokrągłe - to dzisiejszy budynek mieszkalny pod adresem pl. Gimnazjalny 1. 
Całkiem na lewo jest widoczna krawędź budynku, w którym był „Tani Sklep” PSS Społem

Zdjęcie zrobił pan Andrzej Dobrucki w 1967 roku z wieży ciśnień, która stoi na placu Piastów. Na zdjęciu 
widzimy po prawej teren, na którym dziś mamy dworzec autobusowy, Szkołę Podstawową nr 6 i Osiedle 
Bolesława Chrobrego. W głębi widzimy budynki Rzeźni Miejskiej. Widać też ulicę Sportową wysadzaną 
akacjami - kiedyś skręcała ukośnie do placu Jedności Narodowej za budynkiem LO

Przy ogrodzeniu stadionu widzimy betonowy kulochwyt, a na placu składowisko materiałów budowlanych

Zdjęcie zrobiono w 1968 roku na boisku LO w czasie święta sportuZdjęcie zrobiłem w 1972 r na boisku LO w czasie Zlotu Harcerskiego. W głębi za drzewami widać budynek 
dworca PKS i nowe budynki na Osiedlu B. Chrobrego

Zdjęcie zrobiono na boisku na początku lat siedemdziesiątych w czasie meczu studentów zorganizowanego 
z okazji Dni Oławy

Zdjęcie lotnicze z początku lat 20. ubiegłego wieku. W prawym 
górnym roku nowo wybudowany stadion miejski. Pierwszy 
wyraźnie zaznaczony pusty plac jest to teren, na którym w latach 
siedemdziesiątych powstanie przedłużenie ulicy 3 Maja aż do Mostu 
Kamiennego na rzece Oława, i budynek, w którym dziś mieści się 
Starostwo Powiatowe
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Historia placu, na którym dziś jest budynek Starostwa Powiatowego

Zdjęcie zrobione w pobliżu ul. Sportowej. Na pierwszym planie mieszkańcy w czynie społecznym sprzątają 
teren. W głębi ogrodzenie Stadionu Miejskiego i kulochwyt betonowy - według niektórych w tym miejscu 
w czasie wojny była strzelnica

Zdjęcie z albumu pana Tucholskiego zrobione w 1974 roku - rozpoczęcie budowy Hotelu Robotniczego dla 
pracowników WPB Północ

Zdjęcie zrobiłem w 1974 - ul.3 Maja, budowa Hotelu Robotniczego, dziś jest tu Starostwo Powiatowe

Zdjęcie zrobiłem w 1976 roku z dachu wieżowca koło dworca PKS. Widoczny jest budynek, w którym 
mieścił się Hotel Robotniczy pracowników WPB Północ. Mało kto wie, ale w pomieszczeniach parterowych 
za hotelem była stołówka prowadzona przez PSS Społem w Oławie, której kierownikiem była Krystyna 
Kowalska. Tam w latach 1978-1990 przygotowywano posiłki regeneracyjne i obiady dla pracowników 
niemal wszystkich zakładów produkcyjnych w Oławie. Po prawej stronie widzimy nowo otwarty DH Junior, 
a na placu po prawej pomiędzy ulicą 3 Maja a ogrodzeniem stadionu najpierw był targ miejski, dziś mamy 
supermarket

Zdjęcie zrobiłem w2023 roku z dachu wieżowca koło dworca PKS, widzimy na nim zasłonięty drzewami 
budynek Starostwa Powiatowego, czerwony dach Banku Santander, a obok DH Junior. W głębi na wprost 
budynek szpitala i po lewej nowe domy przy Zacisznej i Iwaszkiewicza

tknąć nie tylko cyrkowca, ale 
i słonia! Proszę pamiętać, że 
wtedy telewizja była w powi-
jakach, a i radioodbiornik mało 
kto miał. 

W to miejsce przyjeżdżały 
też karuzele, strzelnice, ga-
binety zwierciadeł i „beczki 
śmierci”, w których na około 
po pionowych ścianach jeździ-
li motocykliści, co widzowie 
oglądali z góry. Gdy były 
święta rolnicze czy ważne 
wtedy święto 22 lipca, to GS 
urządzał festyny - ustawiano 
budki do handlu i deski do 
tańczenia. W czasach, gdy 
Romowie jeździli swoimi ko-
lorowymi wozami, też często 
rozbijali tu biwaki. Na tym 
terenie pasły się też zwierzęta 
domowe, które wypędzali 
tu gospodarze mieszkający 
wówczas na Żeromskiego. Na 
boisku LO odbywały się zloty 
harcerskie czy zawody spor-
towe organizowane z okazji 
Dni Oławy. Proszę pamiętać, 
że opis wydarzeń na tym placu 
zaczyna się w 1946 i do drugiej 
połowy lat sześćdziesiątych 
nie podejmowano tam żadnych 
prac inwestycyjnych.

Co jakiś czas plac był za-
śmiecony gruzem lub budow-
lańcy odbudowujący centrum 
robili tu magazyn materiałów 
budowlanych. Gdy było tego 
za dużo, któryś z ówczesnych 
decydentów pogonił kogo 
trzeba, więc sprzątali to na 

przykład w czynie społecz-
nym, i tak powtarzało się co 
jakiś czas. 

Dopiero w połowie lat 
sześćdziesiątych podjęto de-
cyzję o przedłużeniu ulicy 
3 Maja, która wówczas koń-
czyła się na ulicy Przyjaciół 
Żołnierza Polskiego - dziś ta 
ulica nosi nazwą Żołnierza 
Polskiego - do dzisiejszej uli-
cy ks.Fr. Kutrowskiego przed 
Mostem Kamiennym na rzece 
Oława. Nowa ulica przecinała 
ogrody między ulicą Przyja-
ciół Żołnierza Polskiego a B. 
Chrobrego, potem ul. B Chro-
brego dalej ogrody pomiędzy 
ulicą Pałacową, B. Chrobrego 
i Piotra Własta, dobudowano 
łącznik od placu Zamkowego 
przez plac Jedności Narodowej 
koło LO, do planowanego 
wyjazdu autobusów z dwor-
ca autobusowego. Następnie 
skrócono ul. Sportową, która 
obecnie kończy się na ul.
3 Maja. Dalej ulica zbliża 
się do Żeromskiego i skręca 
w lewo, a przed połączeniem 
się z ulicą ks. Fr. Kutrowskiego 
łączy się z ulicą Żeromskiego. 

W 1972 uruchomiono dwo-
rzec autobusowy przy ul.
3 Maja - wtedy nawierzchnia 
ulicy była wykonana już z as-
faltu, ale chodników długo 
nie było. 

Tu muszę się na chwilę cof-
nąć - gdy przeniesiono Koński 
Targ na koniec ulicy Sporto-

wej, to za chwilę zlikwidowa-
no Targ Miejski, który był przy 
budynku dzisiejszego Urzędu 
Gminy, i przeniesiono go za 
budynki nieczynnej Rzeźni 
Miejskiej. Na ulicy, która 
dziś nazywa się Żeromskie-
go, ustawiono stoły z Targu 
Miejskiego. Niestety, ta loka-
lizacja nikomu nie pasowała, 
bo daleko było od centrum, 
Osiedle B. Chrobrego było 
w budowie, wszędzie było 
totalne błoto, więc miejsce 
było niewygodnie. Wtedy było 
mało samochodów osobo-
wych, a komunikacja miejska 
w Oławie nie istniała.

Wracam do naszego placu. 
Na początku lat siedemdziesią-
tych miasto wyraziło zgodę na 
budowę hotelu robotniczego 
dla Wrocławskiego Przed-
siębiorstwa Budowlanego 
„Północ”, które było głównym 
budowniczym w Oławie. Fir-
ma gwałtownie potrzebowała 
pracowników, co wiązało się 
z budową hotelu. Powstał na 
boisku Liceum Ogólnokształ-
cącego - w zamian po dziesię-
ciu latach miano go przerobić 
na internat dla Ogólniaka, do 
czego nigdy nie doszło.

Ponieważ ulica 3 Maja stała 
się ulicą ruchliwą, szczegól-
nie dla jadących z Jelcza na 
Wrocław, a nowa lokalizacja 
dworca autobusowego spo-
wodowała duży ruch pieszy 
w tym rejonie, nagle na pasie 

pomiędzy ulicą 3 Maja a ogro-
dzeniem stadionu, zaczynając 
od ulicy Sportowej, zaczął 
rozwijać się handel uliczny, 
stopniowo aż do ulicy Żerom-
skiego. Próbowałem ustalić 
datę, kiedy to się zaczęło, ale 
zdania w tym zakresie są po-
dzielone. Niektórzy twierdzą, 
że handel rozpoczął się zaraz 
po zrobieniu ulicy 3 Maja na 
początku lat siedemdziesią-
tych, bo wtedy pojawiły się 
budy, a handel z dni targowych 
(wtorek i piątek) przekształcił 
się w handel na cały tydzień. 
Oprócz miejscowych handla-
rzy pojawili się zagraniczni, 
z krajów „demoludów”, którzy 
uzupełniali swoimi towarami 

olbrzymie braki w sklepach. 
W tzw. międzyczasie zmieniła 
się władza w Polsce i poja-
wiły się w dużych ilościach 
zachodnie towary zarówno 
spożywcze jak i przemysło-
we, co trwało do końca lat 
dziewięćdziesiątych, kiedy 
targ przeniesiono na place 
na stadionie miejskim, a na-
stępnie na zorganizowane 
miejsce przy ulicy Sportowej, 
po przeciwnej stronie bramy 
wjazdowej do Stadionu. 

W 1974 Gminna Spółdziel-
nia rozpoczęła budowę DH 
„Junior”, a otwarto go w 1975 
r. Następnie za „Juniorem” 
Bank Zachodni wybudował 
duży budynek, do którego 

z ratusza przeniósł swoje biu-
ra wraz miejscami obsługi 
klienta.

Hotel Robotniczy zamknięto 
w połowie lat dziewięćdziesią-
tych. Przeprowadzono remont 
i przeniesiono tam Urząd Re-
jonowy z ulicy 1 Maja, z daw-
nego budynku sądu. W 1998 
powołano do życia Starostwo 
Powiatowe w Oławie, które 
w tym roku obchodzi 25 lat 
istnienia. 

*
Zdjęcia, które nie są pod-

pisane nazwiskiem fotografa, 
pochodzą z Izby Muzealnej 
Ziemi Oławskiej.

LESŁAW MAZUR

eprasa.pl 62bb65b07b
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PRACA

DAM PRACĘ

 ► Zatrudnię brukarza Tel. 502 411 
884

ZATRUDNIĘ PRZEPALACZA 

DO ZŁOMU 

NA UMOWĘ O PRACĘ W OŁAWIE 

TEL. 501 278 422

 ► Zatrudnię pracownika do sklepu 
spożywczego w Oławie. Tel. 607 165 
625

 ► Praca przy zbiorach jabłek - wrze-
sień. Zatrudnimy do pracy przy zbio-
rach jabłek w sadzie. Zakres zadań: 
zbiory, sortowanie owoców, pielęgna-
cja drzewek. Lokalizacja: Gać, 8 km 
od Oławy. Oferujemy atrakcyjne wy-
nagrodzenie. Praca od godz. 7.00. 
Dojazd we własnym zakresie. Więcej 
informacji pod nr tel: 730338118 

ZATRUDNIĘ PRZY MONTAŻU 
DACHÓW. 

WYSOKIE ZAROBKI. 
PRACA JELCZ-LASKOWICE 

I OKOLICE 
TEL. 602 363 275

KUPNO
 ► Kupię palety, Możliwy transport  

Tel. 661-515-308

 ► Kupię: starocie, szable, bagnety, 
zegarki, odznaki,  Tel. 502-627-675 

SPRZEDAŻ

 ► Producent rolet wewnętrznych w 
kasecie – 1 zł za cm szer. kasety, Gaj 
Oławski 11,   Tel. 537-509-599

 ► Sprzedam bieżnię do chodzenia 
Tel. 729 677 185

 ► Sprzedam kubełkowy podajnik 
do zboża i innych materiałów sypkich 
(do magazynów). Zabardowice 11 Tel. 
609 534 761

ZDROWIE 

LEKARSKIE

 ► SPECJALISTA LARYNGOLOG B. 
BORTNIK przyjmuje w środy  i w piątki 
„Laser Dent”, ul. Wiejska 34/2, rejestra-
cja telefoniczna od 14:30 pod nume-
rem  Tel. 71 313 88 16

 ► ESPERAL Tel. 603 606 121

 ► STOMATOLOG DR N. MED. KATA-
RZYNA ŁAGOWSKA, EasyDent Dental 
Clinic,  Tel. 71 301 66 66 www.easy-
dent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA ANDŻELIKA 
PŁOŃSKA, EasyDent Dental Clinic, Tel. 
71 301 66 66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA LESZEK BURY, 
EasyDent Dental Clinic,  Tel. 71 301 66 
66 www.easydent.pl

 ► STOMATOLOG DR N. MED. 
AGNIESZKA SZULGAN-MĄDRZAK, 
EasyDent Dental Clinic, Tel. 71 301 66 
66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA JUSTYNA LE-
WANDOWSKA, EasyDent Dental Clinic,  
Tel. 71 301 66 66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA Alicja Grzy-
bowska, EasyDent Dental Clinic, Tel. 
71-301-66-66 www.easydent.pl

UROLOG 
LEK. MED. JACEK JASTRZĘBSKI 

- SPECJALISTA UROLOG. 
PRYWATNA PRAKTYKA 
UROLOGICZNA, USG: 

UL. ŻEROMSKIEGO 12, 
NZOZ NOMED; 

WTOREK OD 16.00 DO 18.00, 
REJESTRACJA TELEFONICZNA 

PN.-PT. 8.00-16.00 
TEL. 71 303 43 24

 ► GASTROSKOPIA - Gabinet chirur-
giczny: specjalista - chirurg JACEK 
RUTKIEWICZ, rejestracja, fax,  Tel. 71 
302 86 66

DERMATOLOG 
DR HAB. NAUK MEDYCZNYCH 

RAFAŁ BIAŁYNICKI - BIRULA 
ADIUNKT KLINIKI DERMATOLOGII 

LECZENIE CHORÓB SKÓRY: 
ŁUSZCZYCY, TRĄDZIKÓW, GRZYBIC, 

ŁYSIENIA, BRODAWEK, ALERGII, 
OCENA ZNAMION 

OŁAWA, UL. SIENKIEWICZA 8 
(NZOZ MEDAN). 

GABINET CZYNNY 
W PONIEDZIAŁKI I CZWARTKI 
W GODZINACH 16.00-19.00.  
KONIECZNA REJESTRACJA 

TELEFONICZNA: 601-990-167   
www.dermatologolawa.pl 

 ► LEKARZ WETERYNARII JERZY GI-
GOŁŁA, Oława Janowskiego 4, wizyty 
domowe,  Tel. 604 177 146

 ► SPECJALISTA ORTOPEDA Pry-
watny Gabinet Lekarski dr n. med. 
LESZEK MORASIEWICZ przyjmuje w 
Oławskim Centrum Rehabilitacyjnym 
Oława, ul. Zaciszna 17, środa godz 16-
18  Tel. 601 702 263

 ► USG serca, Holter EKG, Holter ci-
śnieniowy, konsultacje kardiologiczne 
Katarzyna i Daniel Błaszczyk specjali-
ści kardiolodzy. Gabinet Prywatny ul. 
Sienkiewicza 8, Oława (NZOZ MEDAN)
rejestracja wyłącznie telefoniczna. Tel. 
698 808 606

NIERUCHOMOŚCI
SPRZEDAM

 ► CAPRI – NIERUCHOMOŚCI Leszek 
Żyto, Oława, ul. Osadnicza 41, tel. 601-
990-187. Pośrednictwo w sprzedaży i 
kupnie mieszkań, domów. Cała oferta 
na stronie www.capri-nieruchomosci.
gratka.pl

 ► Mieszkanie Jelcz-Laskowice, 3 
pokoje, 62mkw,Ip, po generalnym re-
moncie – 350tys, BN 506540120

 ► Sprzedam ogrzewany garaż o 
pow. 23 m. znajdujący się pod blo-
kiem przy ul. Żeromskiego 40 w Oła-
wie. Prąd i oświetlenie w garażu. Cena 
95 000 zł. (do negocjacji) Tel. 609 959 
997

KUPIĘ

 ► Kupię grunt,   Tel. 692-471-877

SK£AD OPA£U
 JELCZ-LASKOWICE, ul. Wroc³awska 10
Teren POLMOZBYTU (za stacj¹ Lotos)

TRANSPORT GRATIS DO 15 KM OD 1 TONY!

Tel. 607-566-802  Tel. 607-566-803 

BEZ KOLEJKI

 

 WÊGIEL ORZECH 29 Mj/kg - 

 WÊGIEL ORZECH 26 Mj/kg - 

 EKOGROSZEK KAZACH 26 Mj/kg - 

 EKO CZESKI 20 Mj/kg - 

 KOKS ZDZIESZOWICE 28 Mj/kg - 

 PELLET PRZEMYS£OWY 6 lub 8 mm zalecany 

do pieca na ekogroszek workowany - 

 PELLET A2  do  pieca z palnikiem na pellet 

workowany -

 MIA£ WÊGLOWY 23 Mj/kg - 

ORZECH CZESKI 22 Mj/kg - 

 WÊGIEL KOSTKA 26 Mj/kg - 

 WÊGIEL ORZECH 23 Mj/kg - 

 EKOGROSZEK JARET 23Mj/kg - 

 

1250 z³/t

1900 z³/t

1950 z³/t

1700 z³/t

1550 z³/t

1550 z³/t

00 z³/t

1250 z³/t

EKOGROSZKI WORKOWANIE - 150 z³/t

2600 z³/t

1300 z³/t

 1500 z³/t

16

950 z³/t 

OG£OSZENIE O NABORZE
Burmistrz Jelcza-Laskowic og³asza nabór kandydatów na stanowisko 

opiekun grupy  w  Œwietlicy Œrodowiskowej Klub KuŸnia 
w Jelczu-Laskowicach, Al. Wolnoœci 34a/2.

1. Nazwa i adres jednostki: Urz¹d Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice, ul. Witosa 24, 

55-220 Jelcz-Laskowice

2. Okreœlenie stanowiska pracy: stanowisko urzêdnicze  specjalista – opiekun 

grupy w wymiarze 1 etatu, praca w godz. 11.00 - 19.00

3. Wymagania niezbêdne:
- obywatelstwo polskie,

- wykszta³cenie wy¿sze, na kierunku: pedagogika, pedagogika specjalna, 

psychologia, socjologia, praca socjalna, pedagogika opiekuñczo-wychowawcza 

lub na dowolnym kierunku, uzupe³nione studiami podyplomowymi w zakresie 

psychologii, pedagogiki, nauk o rodzinie resocjalizacji lub kursem 

kwalifikacyjnym z zakresu pedagogiki opiekuñczo-wychowawczej lub 

wykszta³cenie œrednie i udokumentuje co najmniej 3-letni sta¿ pracy z dzieæmi 

lub rodzin¹,

- stan zdrowia pozwalaj¹cy na zatrudnienie na wskazanym stanowisku pracy,

- niekaralnoœæ za umyœlne przestêpstwo œcigane z oskar¿enia publicznego lub 

umyœlne przestêpstwo skarbowe,

- nieposzlakowana opinia.

4. Wymagania dodatkowe: 
- kreatywnoœæ, samodzielnoœæ, zaanga¿owanie,

- odpornej na stres, cierpliwoœæ,

- obowi¹zkowoœæ i systematycznoœæ.

5. Zadania do wykonania na stanowisku:
- organizowanie pracy z grup¹ dzieci/m³odzie¿y oraz indywidualnej pracy 

wychowankami

- kierowanie procesem wychowawczym dziecka,

- wspó³praca z rodzin¹/opiekunami dziecka oraz przedstawicielami instytucji 

zajmuj¹cych siê pomoc¹ dziecku i rodzinie,

- prowadzenie zajêæ tematycznych, rozwijaj¹cych pasje,

- wspó³organizowanie imprez i uroczystoœci,

- prowadzenie stosownej dokumentacji.

7. WskaŸnik zatrudnienia osób niepe³nosprawnych - poni¿ej 6%.

8. Wymagane dokumenty:
- ¿yciorys i list motywacyjny;

- kopie dokumentów potwierdzaj¹cych wykszta³cenie, doœwiadczenie zawodowe 

i posiadane kwalifikacje;

- oœwiadczenie kandydata o posiadaniu pe³nej zdolnoœci do czynnoœci prawnych  

i korzystaniu z pe³ni praw publicznych;

- oœwiadczenie, ¿e kandydat nie by³ skazany prawomocnym wyrokiem s¹du za 

umyœlne przestêpstwo œcigane z oskar¿enia publicznego lub umyœlne 

przestêpstwo skarbowe oraz, ¿e nie toczy siê przeciwko niemu postêpowanie 

karne lub karno-skarbowe;

- w przypadku kandydatów, którzy zamierzaj¹ skorzystaæ z uprawnienia, o którym 

mowa w art. 13a ust. 2 ustawy o pracownikach samorz¹dowych, kopie 

dokumentów potwierdzaj¹cych niepe³nosprawnoœæ.

9. Informacje o przetwarzaniu danych osobowych:
Informujemy, ¿e administratorem danych osobowych osób sk³adaj¹cych oferty jest Gmina Jelcz-

Laskowice, ul. Witosa 24, 55-220 Jelcz-Laskowice. Wyznaczono inspektora ochrony danych osobowych, 

kontakt: e-mail iod@jelcz-laskowice.pl, tel. 71 381 71 49.

Dane osobowe osób sk³adaj¹cych oferty bêd¹ przetwarzane w celu realizacji procedury naboru na 

stanowisko opiekun grupy.  Podstaw¹ przetwarzania danych osobowych dotycz¹cych kandydatów jest art. 

22? § 1 i § 4 ustawy z dnia 26 czerwca 1974 r. Kodeks pracy (t. j. - Dz. U. z 2023 r., poz. 1465) , art. 6 i art. 13 

ustawy z dnia 21 listopada 2008 r. o pracownikach samorz¹dowych (t. j. -  Dz. U. z 2022 r., poz. 530) w 

zwi¹zku z art. 6 ust. 1 lit. c RODO. Dane osobowe wykraczaj¹ce poza zakres okreœlony w ww. przepisach 

przetwarzane bêd¹ na podstawie zgody zgodnie z art. 6 ust. 1 lit. a RODO. Dane osobowe nie bêd¹ 

przekazywane innym podmiotom. Dane kandydatów nie bêd¹ przekazywane do pañstwa trzeciego lub 

organizacji miêdzynarodowej.

Kandydat ma prawo: cofniêcia zgody w dowolnym momencie bez wp³ywu na zgodnoœæ przetwarzania, 

którego dokonano na podstawie zgody przed jej cofniêciem, ¿¹dania od Administratora dostêpu do 

danych, ich sprostowania oraz ograniczenia przetwarzania danych w zakresie dopuszczonym przepisami 

prawa. Kandydat ma prawo wniesienia skargi do organu nadzorczego, którym jest Prezes Urzêdu Ochrony 

Danych Osobowych. 

Podanie danych osobowych przez kandydata przystêpuj¹cego do naboru jest dobrowolne. Bez podania 

wymaganych danych osobowych udzia³ kandydata w naborze nie bêdzie mo¿liwy. Dane osobowe 

kandydatów nie podlegaj¹ zautomatyzowanemu podejmowaniu decyzji, w tym profilowaniu. Z³o¿one 

dokumenty mo¿na odebraæ w terminie 1 miesi¹ca po og³oszeniu wyników naboru. Po up³ywie tego 

terminu nieodebrane dokumenty zostan¹ odes³ane na podany adres zamieszkania. 

Oferty z dopiskiem „Oferta pracy na stanowisko opiekuna grupy w Œwietlicy 
Œrodowiskowej Klub KuŸnia w Jelczu-Laskowicach” nale¿y sk³adaæ w terminie do dnia 
12.09.2023 r.:
- osobiœcie w siedzibie Urzêdu Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice - sekretariat 

   - I piêtro (godziny pracy Urzêdu pn. – pt. 7.30 – 15.30, œroda 8.30 – 16.30);

- przes³aæ poczt¹  na adres (za datê z³o¿enia uznaje siê datê wp³ywu do Urzêdu): 

Urz¹d Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice, ul. W. Witosa 24, 55-220 Jelcz-Laskowice

Jelcz-Laskowice, 28.08.2023 r.

Zastêpca Burmistrza

Romuald Piórko

eprasa.pl 62bb65b07b
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œroda 9-17, czwartek, pi¹tek 8-15, 
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Plakaty publikujemy bezpłatnie jedynie 
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      Drukarnia Sosnowiec

DZIAŁ REKLAM

WYDAWCA

REDAGUJ¥

DOLNOŚLĄSKI 
KLUCZ SUKCESU 2012

 ► Kupię lokal usługowy Tel. 666-
855-484

 ► Kupię każde mieszkanie lub dom 
z dowolnym stanem prawnym. Szyb-
ka wypłata gotówki. Tel. 608 014 450

 ► Kupię działkę budowlaną, Oława - 
okolice Tel. 665 639 401

POSIADAM DO WYNAJĘCIA

 ► Wynajmę halę 150 m kw, po re-
moncie, naprzeciw Tesco, na usługi, 
magazyn Tel. 507 804 231

DO WYNAJĘCIA LOKALE BIUROWO 
USŁUGOWE O POW. 15,28 MKW, 

21,85 KW I 20,36 MKW  
W OŁAWIE UL. WIOSENNA 2

KONTAKT: 
km@domaxdevelopment.pl, 

TEL. 691 696 38

 ► Wynajmę mieszkanie 2-pokojowe 
ul. H.Cegielskiego Jelcz-Laskowice 
Tel. 661 333 257

 ► Wynajmę garaż za stadionem, ul. 
Sportowa. Tel. 693 103 733

 ► Mieszkanie 50 m kw. do wynaję-
cia. Tel. 798 996 224

ZAMIENIĘ

 ► Mieszkanie komunalne w Oławie  
na Oławę.  Parter, dwa pokoje - 54m 
kw. Tel. 721 285 885

BIURO NIERUCHOMOŚCI

 ► Kancelaria Nieruchomości z sie-
dzibą we Wrocławiu Rynek 60 poszu-
kuje i przyjmie do sprzedaży nieru-
chomości: działki, domy, mieszkania i 
inne. Tel. 53 003 22 21

USŁUGI
USŁUGI RÓŻNE

 ► GEODEZJA, klasyfikacja gruntów, 
Marcinkowice, ul. Sokola Tel. 606-929-
582 www.mptgeo.pl 

 ► Usługi elektryczne, automatyka 
do bram,  603-076-223

 ► Usługi elektryczne,  Tel. 604-613-
483 

 ► Alarmy i monitoring,  Tel. 604-613-
483

 ► Klimatyzacja  604-613-483 

 ► Profesjonalne Mediacje. Tel. 605 
335 511

 ► Usługi księgowe, rozliczenia z US, 
ZUS i inne.  Tel.  536-683-987

BHP
 ► BHP szkolenia, nadzór, doradz-

two, dokumentacja wypadkowa, oce-
na ryzyka, tel./fax 71-313-74-45 Tel. 
603 127 445, www.bhpolawa.pl

STOLARSTWO

 ► Meble Mix Marcin Zanin, kuchen-
ne, szafy, garderoby, łazienkowe oraz 
inne. Fachowe doradztwo, bezpłatne 
pomiary i solidne wykonanie. Jelcz-
-Laskowice, Tel. 609-034-113 Email:  
meblemix@wp.pl

 ► BDB MEBLE- wykonawca mebli, na 
wymiar, na zamówienie, na każdą kie-
szeń, pomiar - projekt - wycena - mon-
taż - serwis, Marcin Ostrowski - Oława 
- ul. Iwaszkiewicza 48. Zapraszamy Tel. 
500 108 785, www.bdbmeble.net

SCHODY I DRZWI Z DREWNA, 
PROJEKT Z WIZUALIZACJĄ 

GRAFICZNĄ  
605 741 606 

AGD
NAPRAWA SPRZEDAŻ SPRZĘTU 

AGD, LODÓWKI I PRALKI, 
PL. ZAMKOWY 19 

TEL. 508-267-478, 71-301-42-71

 ► Zakład naprawy sprzętu AGD. 
Pralki, lodówki, zmywarki, zamrażarki, 
maszyny do szycia i inne sprzęty AGD. 
Oława – ul. Grota-Roweckiego 4,  Tel. 
71 313 26 73, 502-868-817 

ELEKTRONIKA RTV

 ► Montaż i serwis anten satelitar-
nych, www.satix.net.pl, Tel. 602 495 
749

 ► Serwis RTV – SAT,  Tel. 602 495 749

 ► Montaż anten i tunerów, Tel. 604 
613 483

 ► Naprawy telewizorów domowe i 
warsztatowe Tel. 603 701 066

CZYSZCZENIE

 ► Karcher - profesjonalne czyszcze-
nie dywanów, tapicerki meblowej 
oraz samochodowej,  Tel. 504 163 100

 ► Pranie tapicerki meblowej i samo-
chodowej, dywanów Atrakcyjne ceny, 
dojazd. Tel. 692 057 141

 ► Profesjonalne pranie dywanów, 
kanap.  Tel. 53 567 93 46

 ► DORA-MAX Usługi sprzątania dla 
firm oraz osób prywatnych. Tel. 791 
755 040

TRANSPORT

TRANSPORT KONTENEROWY, 
PODSTAWIANIE KONTENERÓW 

POD GRUZ, ZŁOM I ŚMIECI  
TEL. 501 278 422

 ► Przeprowadzki - transport Tel. 604 
332 147

 ► Przewóz osób Tel. 604 332 147

 ► Transport HDS,  Tel. 724 768 466

 ► Bus + przyczepa, transport Tel. 
507 053 028

HYDRAULICZNE

 ► Usługi Hydrauliczne, Pompy Cie-
pła  Tel. 604 613 483

USŁUGI HYDRAULICZNE. 
ZGRZEWANIE RUR 

ELEKTROOPOROWO. 
PRZEGLĄDY INSTALACJI GAZOWEJ. 

KAMEROWANIE INSTALACJI 
SANITARNEJ.  

TEL. 602 236 330

BUDOWLANE

 ► Cyklinowanie bezpyłowe i reno-
wacja schodów,  Tel. 600 170 178

 ► Kostka brukowa HurtBruk.pl,  Tel. 
724 768 466

 ► Cyklinowanie bezpyłowe, ukła-
danie parkietów i paneli, renowacja 
schodów,  Tel. 507 194 548

 ► Remonty mieszkań, łazienek, re-
gipsy, kafle, gładzie, panele, tapeto-
wanie, malowanie: wnętrz, elewacji, 
dachów + mycie Tel. 889 312 688

 ► Zgrzewanie papy, naprawy dekar-
skie, kominy, wycinka drzew. Tel. 882 
087 150

 ► Malowanie, tapetowanie gładź, 
regipsy, kafelki, panele, ogrodzenia 
Tel. 729 677 185

 ► Malowanie, przeróbki hydraulicz-
ne Tel. 698 623 537

Składamy serdeczne podziękowania Panu 
Markowi Szponarowi - wiceburmistrzowi 
Jelcza-Laskowic, a przede wszystkim Pani 
sołtys Lidii Świerzko za zaangażowanie 
w sprawie komunikacji miejskiej 
z pozytywnym wynikiem. Udało sie osiągnąć 
to co jest dla nas ważne.

MIESZKAŃCY ŁĘGU 
I RADA SOŁECKA

Podziękowania

UROCZYSTOŚCI
 ► Chłodnia na wesela + stół wiejski 

gratis,  Tel. 604-421-959

VIDEOFILMOWANIE

 ► Zgrywanie z kaset VHS na DVD. 
3 Maja 8u/2a.  Tel. 792-502-051

ZESPOŁY

 ► Dj Robi - wesela, integracje, ple-
nery, scena - doświadczenie - ponad 
20 lat, Tel. 507 053 028 www.djrobi.pl 

 ► For You,  Tel. 604-421-959

TŁUMACZENIA
 ► Mgr EWA JÓŹKÓW – tłumacz przy-

sięgły j. niemieckiego. Tłumaczenia 
przysięgłe i zwykłe Tel. 605-292-921 

 ► Vision jobs - tłumaczenia przysię-
głe i zwykłe  wszystkie języki. Oława, 
ul. Magazynowa 3/9,  Tel. 71 758 48 40 
www.visionjobs.com

KOMPUTERY
 ► Pogotowie i serwis komputerowy, 

rozwiążę każdy problem, dojazd do 
klienta, 10-letnie doświadczenie, ta-
nio, szybko, solidnie Tel. 603 715 185

 ► Romicom: komputery, telefony 
komórkowe, E-papierosy, serwis te-
lefonów, drukarek, komputerów. Re-
generacja tuszy i tonerów, ul. B. Chro-
brego 20f  Tel. 503 149 152

 ► S-Computers komputery, kasy fi-
skalne, serwis, NC+, 3 Maja 8u/2a,  Tel. 
792 502 051

ODDAM
 ► Oddam za darmo kartony suche i 

czyste. Możliwość stałego cotygodnio-
wego odbioru w Oławie i w Jelczu-La-
skowicach. Do spalenia, pakowania. 
Odbiór własnym środkiem transportu. 
Informacja pod numerami telefonów: 
660 618 206, 535 989 435

MOTORYZACYJNE
KUPIĘ KAŻDE AUTO DO 10.000 ZŁ, 

PŁACIMY NAJWIĘCEJ 
TEL. 504-004-956

eprasa.pl 62bb65b07b
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Litery z kratek ponumerowanych od 1 do 41 utworz¹ okolicznoœciowe has³o, 

które stanowi koñcowe rozwi¹zanie krzy¿ówki.

Poziomo: 

Pionowo:

3) czas na letni dylemat – w góry czy nad morze?;  7) roœlina str¹czkowa:  

8) ojciec ¿ony;  10) dzia³ fizyki kojarz¹cy siê z równowag¹;  14) niejedna w 

ko³czanie;  15) „obowi¹zkowe” turystycznie miejsce w Grecji:  16) nieco 

zapomniana dzieciêca zabawka;  17) jezioro z Mysi¹ Wie¿¹ w tle;  20) 

posocznica, zagra¿aj¹ce ¿yciu zaka¿enie organizmu;  22) np. obszar p³atnego 

parkowania;  24) mo¿e byæ w przestrzeni, ale i… w g³owie;  25) drogocenna, 

œcienna tkanina artystyczna;  27) kruchy, b³yszcz¹cy wêgiel;  28) zobojêtnienie, 

zastój;  29) jubilerski kamieñ ozdobny;  31) zajêcie dla prestidigitatora;

33) dawniejsze brednie, androny; 35) orzech kojarzony z bogactwem;

38) obowi¹zuj¹ca zasada;  40) zwykle uboga warstwa spo³eczeñstwa;

 42) z³oœliwe i czêsto uporczywe dokuczanie komuœ; 43) roœlinny 

architektoniczny detal ozdobny;  44) najpiêkniejsze z nich to mi³oœæ; 

45) niegodziwiec, kanalia;  46) rodzimy boiskowy rywal Barcelony;  47) drzewo 

terenów podmok³ych.

 1) jedna z metod rozliczeñ z fiskusem;  2) chyba najpopularniejszy nabia³;

 4) pojazd u¿ywany w stacjach narciarskich;  5) „kracz¹cy” horror Hitchcocka;  

6) mo¿e byæ leczniczy, wypoczynkowy;  9) germañskie imiê mêskie;  11) op³ata 

„taksówkowa”;  12) raczej na d³oni nie uroœnie;  13) zwierzê polarne, synonim 

zimowego p³ywaka;  17) jak têga to… m¹dra:  18) maluczki urwisek;

 19) osobnik arogancki i chamski;  20) niejeden na bazarze;  21) zdarza siê 

nawet „na gapê”;  23) cyrkowy okr¹g;  24) podstawowy atrybut policjanta; 

26) uzgodnienie, którego trzeba dotrzymywaæ;  29) syn dziadka;  30) radoœci s¹ 

znacznie od nich przyjemniejsze;  32) najemca mieszkania;  34) popularna 

odmiana jab³ka;  36) si³y zbrojne, wojsko;  37) niekontrolowana szybka reakcja;  

39) mo¿e byæ te¿ pneumatyczny;  40) najwa¿niejsze w firmie;  41) pierwsza 

strona monety.

25-lecie Starostwa Powiatowego w O³awie

Krzy¿ówka z okolicznoœciowym has³em

eprasa.pl 62bb65b07b
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Zachęcamy dzieci, młodzież i dorosłych do skorzystania z najnowszej oferty kursów i sekcji 
przygotowanych przez Centrum Sztuki w Oławie, zapisy telefoniczne - 71 313 28 29 i 793 833 404 

oraz mailowe - kursy@kultura.olawa.pl
KURSY I SEKCJE 2023/23

Zaprasza

eprasa.pl 62bb65b07b
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CIĘŻARY 

Ponad 800 zawodników 
z 54 krajów stawiło się 
w Wieliczce w dniach 18-
26 sierpnia, aby walczyć 
o medale MISTRZOSTW 
ŚWIATA MASTERS 
w podnoszeniu ciężarów

Bardzo dobrze spisali się 
zawodnicy LKS Polwicy 
Wierzbno pod wodzą trener-
ki Katarzyny Kraski. Nasi 
zawodnicy tym razem w roli 

reprezentantów Polski zdobyli 
dwa złote medale!

 Jako pierwszy tytuł mi-
strza świata wywalczył Ra-
dosław Małecki bijąc przy 
okazji dwa rekordy świata! 
Radek startował w kategorii 
do 89 kg. W rwaniu uzyskał 
119 kg, a w podrzucie 154 
(nowy rekord świata). W dwu-
boju wynik 273 kg też od tej 
pory jest nowym rekordem 
świata. Złoty medal jedzie do 
Wierzbna.

Srebro dla Jana Zajana 
z Czech, z wynikiem 260 kg, 
a brązowy medal dla Xaviera 
Bernarda z Francji, z wyni-
kiem 248 kg.

Wieczorem tego samego 
dnia w wadze super ciężkiej 
+ 109 kg złoto zdobył Adam 
Kraska, z wynikiem 296 
kg w dwuboju. I ten wynik 

był poza zasięgiem rywali. 
Ciekawa walka toczyła się 
natomiast o pozostałe meda-
le. Ataki na ciężary dające 
medal przypuścili między 
innymi zawodnicy z Polski, 
Czech, Niemiec i Iranu, ale 
ostatecznie srebro przypadło 
Szwajcarowi Daniele Pauli, 
z wynikiem 263 kg, a brąz 
Bułgarowi Lubenowi Perchin-
skiemu, z wynikiem 262 kg.

Dwa dni później do walki 
przystąpił nasz ostatni zawod-
nik Sebastian Konon, który 
wystąpił w kategorii 102 kg. 

Sebastian tydzień przed star-
tem zmagał się z dużą gorącz-
ką i jego start stał pod znakiem 
zapytania. Mimo przeciwno-
ści losu podjął walkę o medal. 
Sebastian uzyskał 122 kg 
w rwaniu 143 w podrzucie. 
Było jeszcze 149 w górze, 
ale sędziowie dopatrzyli się 
ugięcia ręki i nie zaliczyli tego 
ciężaru stosunkiem głosów 
2/1. Ostatecznie wynik 265 
kg w dwuboju dał Sebastia-
nowi piąte miejsce. Wygrał 
zawodnik z Francji Vanson 
Fontenel, z wynikiem 285 kg, 
srebro dla Romasa Pargonisa 
z Litwy - wynik 276 kg, a brąz 
dla Kumara Santosa z Indii za 
wynik 275 kg.

(ck)

Nasi mają dwa złote medale!

Nasi z medalami

„Non omnis moriar”

W dniach 9-10 września 
2023 na kortach KTF w Oła-
wie odbędzie się amatorski 
turniej tenisowy - singlowy. 

Turniej rozgrywany będzie 
w dwóch kategoriach wieko-
wych: seniorzy oraz seniorzy 
starsi 

Zapisy do turnieju pod nu-
merem telefonu 502/614-007 
lub e-mailem: mp@im.pl lub 

przed rozpoczęciem zawodów 
w godzinach 9.30- 10.00

Rozpoczęcie turnieju w so-
botę 9 września o godz. 10.10 

Serdecznie zapraszamy
(ck)

TURNIEJ TENISOWY - XXII MEMORIAŁ 
im. Jaremiego Korzenia

CIĘŻARY

Julia, Maja i Wojciech 
z medalami - wszystkim 
gratulujemy wyników

Julia Pikulska czwarta 
w Mistrzostwach Polski LZS 
do lat 20 w Łapach - Julia 
startowała w kategorii 71 kg, 
a wynik, jaki uzyskała, to 59 
kg w rwaniu i 67 kg w pod-
rzucie. Julia zaliczyła pięć 
podejść, ale mimo udanego 
startu nie udało się tym razem 
zdobyć medalu. 

Dzień później w Czeskim 
Bohuminie odbyła się Velka 
Cena Bohumina - 58. Turniej 
Międzynarodowy (najstarszy 
cyklicznie rozgrywany tur-
niej w podnoszeniu ciężarów 
w Europie). Rywalizacje do 
lat 12 wygrała Maja Kraska 
z wynikiem 32 kg w rwaniu 
i 44 kg w podrzucie. W punk-
tacji sinclaira uzyskała 162 

pkt. Druga była Julia Wójcik 
z wynikiem 37 kg w rwaniu 
i nowym rekordem życiowym 
w podrzucie 50 kg. W punk-
tacji sinclaira uzyskała 145 
pkt. Wśród chłopców do lat 
12 drugie miejsce wywalczył 
Wojciech Motała z wynikiem 
33 kg w rwaniu i 40 kg w pod-
rzucie.

(ck)

Nasi młodzi górą! 
Ciężarowcy z medalami

Maja Kraska, Julia Wójcik i Wojciech Motała z medalami
Julia Pikulska

Wyniki z 19/20 sierpnia
Moto-Jelcz oława - BoBrzanie Bolesławiec   0:4
AP BRzEg DolNy - ChRoBRy głogóW    1:8
ŚląSk WRoCłAW - góRNIk WAłBRzyCh    8:0
kARkoNoSzE Jg - MIEDź lEgNICA    0:6
BIElAWIANkA BIElAWA - ŚlęzA WRoCłAW    1:6
PIAST NoWA RuDA - WkS ŚląSk W-W    0:1
FC WRoCłAW ACADEMy - góRNIk PolkoWICE    3:1
PoloNIA-STAl ŚWIDNICA - PARASol WRoCłAW    0:5

 
Wyniki z 26/27 sierpnia

wKs ŚląsK w-w - Moto-Jelcz oława    6:0
PARASol WRoCłAW - PIAST NoWA RuDA    8:0
kARkoNoSzE Jg - ChRoBRy głogóW    1:4
ŚląSk WRoCłAW - BIElAWIANkA BIElAWA    10:0
góRNIk WAłBRzyCh - góRNIk PolkoWICE    1:2
AP BRzEg DolNy - PoloNIA-STAl ŚWIDNICA    3:4
ŚlęzA WRoCłAW - MIEDź lEgNICA    2:1
BoBRzANIE BolESłAWIEC - FC WRoCłAW ACADEMy    1:3

 taBela po ii KoleJce
1. ŚląSk WRoCłAW  6  18:0
2. PARASol WRoCłAW 6  13:0
3. ChRoBRy głogóW 6  12:2
4. WkS ŚląSk WRoCłAW 6  7:0
5. ŚlęzA WRoCłAW 6  8:2
6. FC WRoCłAW ACADEMy 6  6:2
7. MIEDź lEgNICA 3  7:2
8. BoBRzANIE BolESłAWIEC 3  5:3
9. góRNIk PolkoWICE 3  3:4
10. PoloNIA-STAl ŚWIDNICA 3  4:8
11. AP BRzEg DolNy 0  4:12
12. góRNIk WAłBRzyCh 0  1:10
13. kARkoNoSzE JElENIA góRA 0  1:10
14. PIAST NoWA RuDA 0  0:9
15. Moto-Jelcz oława 0  0:10
16. BIElAWIANkA BIElAWA 0  1:16

*
W NASTęPNEJ kolEJCE JuNIoRzy MoTo-JElCzA zAgRAJą NA WyJEźDzIE, W SoBoTę 2 WRzEŚNIA  

o goDz.15.00, z AP BRzEg DolNy.                                                             (POL)

I liga wojewódzka juniorów
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Wyniki IV kolejki, rozgrywanej 26-27 sierpnia

MOTO-JELCZ OŁAWA - BARYCZ SUŁÓW    3:2
SŁOWIANIN WOLIBÓRZ - LECHIA DZIERŻONIÓW    2:0
CHROBRY II GŁOGÓW - GÓRNIK ZŁOTORYJA    3:2
POLONIA ŚRODA ŚLĄSKA - PIAST ŻMIGRÓD    2:3
PIAST NOWA RUDA - MIEDŹ II LEGNICA    0:0
POLONIA-STAL ŚWIDNICA - BOBRZANIE BOLESŁAWIEC    2:2
GÓRNIK NOWE MIASTO WAŁBRZYCH - ISKRA KSIĘGINICE    2:1
PROCHOWICZANKA PROCHOWICE - ŁUŻYCE LUBAŃ    0:3
ZENIT MIĘDZYBÓRZ - KS ŁOMNICA     0:3 (VO)
- W DRUŻYNIE GOSPODARZY GRAŁ NIEUPRAWNIONY ZAWODNIK (NA BOISKU BYŁO 4:1).

MECZ ZALEGŁY
MIEDŹ II LEGNICA - LECHIA DZIERŻONIÓW    6:2

MIEJSCE                                                                 ZWYCIĘSTWA                PORAŻKI               BRAMKI
          DRUŻYNA                                                                         REMISY              PUNKTY               
1. SŁOWIANIN WOLIBÓRZ 4 0 0 12 13:1
 2. MOTO-JELCZ OŁAWA 4 0 0 12 12:4
3. BARYCZ SUŁÓW 3 0 1 9 9:5
4. PIAST ŻMIGRÓD 3 0 1 9 9:9
5. ŁUŻYCE LUBAŃ 2 1 1 8 7:3
6. MIEDŹ II LEGNICA 2 1 1 7 11:4
7. POLONIA ŚRODA ŚLĄSKA 2 0 2 6 9:5
8. ISKRA KSIĘGINICE 2 0 2 6 8:5
9. ZENIT MIĘDZYBÓRZ 2 0 2 6 9:8
10. CHROBRY II GŁOGÓW 2 0 2 6 5:8
11. PIAST NOWA RUDA 1 2 1 5 4:4
12. POLONIA-STAL ŚWIDNICA 1 1 2 4 10:10 
13. PROCHOWICZANKA PROCHOWICE 1 0 3 3 6:8
14. LECHIA DZIERŻONIÓW 1 0 3 3 5:10
15. KS ŁOMNICA 1 0 3 3 4:14
16. GÓRNIK NOWE MIASTO WAŁBRZYCH 1 0 3 3 3:13
17. BOBRZANIE BOLESŁAWIEC 0 1 3 1 3:9
18. GÓRNIK ZŁOTORYJA 0 1 3 1 5:12

*
W następnej kolejce, w niedzielę 3 września o godzinie 

11.00, Moto-Jelcz Oława zmierzy się na wyjeździe z Bo-
brzanami Bolesławiec.                                                (POL)

PIŁKA NOŻNA 
IV liga 

Oławianie wywalczyli 
cenne trzy punkty w walce 
z jednym z tegorocznych 
faworytów

1:0 - RADOSŁAW KRZYŚKÓW (W 37 MIN.) 
2:0 - ŁUKASZ SKOLIMOWSKI (40) 
3:0 - ŁUKASZ SKOLIMOWSKI (76)
3:1 - GRZEGORZ KOTOWICZ (82) 
3:2 - PIOTR GRZELCZAK (90+7)

OŁAWA 
26 SIERPNIA 2023. STADION OCKF PRZY UL. 
SPORTOWEJ. WIDZÓW OK. 200. 

SĘDZIOWALI 
ROBERT PARYSEK - ARBITER GŁÓWNY, 
A WSPOMAGALI GO ASYSTENCI - PAULINA ANIOŁ 
I KRZYSZTOF MOLEK (WSZYSCY KS LEGNICA). 

CZERWONA KARTKA
PAWEŁ KOHUT (W 87 MIN. - ZA DWIE ŻÓŁTE)

ŻÓŁTE KARTKI
WALDEMAR GANCARCZYK (W 13 MIN.), PAWEŁ 
KOHUT (79), TRENER ZBIGNIEW SMÓŁKA, TRENER 
BRAMKARZY RADOSŁAW FLORCZYK ORAZ FILIP 
OLEJNICZAK (80) I ADRIAN PUCHAŁA (90+1). 

MGKS „MOTO-JELCZ” OŁAWA 
LUBECKI - KANIEWSKI, KRZYŚKÓW, ŁUCZKIEWICZ, 
MAKOWSKI (69 DOBKOWSKI) - M.GANCARCZYK, 
P.KOHUT, W.GANCARCZYK (90+6 
SKORŁUTOWSKI), DANIELIK, J.GANCARCZYK (68 
WALIŚ) - SKOLIMOWSKI (89 R.KOHUT).

LKS „BARYCZ” SUŁÓW
BUDZYŃSKI - JASIŃSKI, PARADOWSKI, 
BOHDANOWICZ, BACHTA - STEMPIN (69 
GRZELCZAK), PUCHAŁA (60 KOTOWICZ), 
OLEJNICZAK, BĄK - CELUCH (65 MATUSIK), 
SMEKTAŁA.

Sobotni mecz w Oławie elek-
tryzował nie tylko kibiców obu 
drużyn, ale wszystkich czwarto-

ligowych drużyn. Spotkały się 
dwie niepokonane do tej pory 
drużyny, a „smaczku” dodawała 
rywalizacja trenerów - Zbignie-
wa Smółki z Januszem Kudybą. 
Dobra gra oławian przyciągnęła 
sporą liczbę kibiców, którzy 
mogli obejrzeć emocjonujące 
spotkanie. Według trenera „Mo-
to-Jelcza”, „Barycz” Sułów jest 
głównym faworytem tegorocz-
nych rozgrywek. Sułowianie 
dokonali kilku wzmocnień i tak 
silnego już składu. 

Przez pierwsze pół godziny 
co prawda niewiele ciekawego 
działo się na boisku, dużo było 
walki, a mało sytuacji pod-
bramkowych. W 32 minucie 
Waldemar Gancarczyk przedarł 
się z prawej strony na pole 
karne, ale został zablokowany 
przez Miłosza Paradowskiego. 
Po chwili Artur Łuczkiewicz 
główkował nad bramką po 
rzucie rożnym egzekwowanym 
przez Waldemara Gancarczyka. 
Pięć minut później ponownie 

wykonany korner, ale tym 
razem Radosław Krzyśków 
celnie główkował. Kilka minut 
później Mateusz Gancarczyk 
przejął zbyt słabe podanie 
obrońcy „Baryczy” do swojego 
bramkarza i zagrał do Łukasza 
Skolimowskiego, który pod-
wyższył na 2:0. Podrażnieni 
goście ruszyli do ataku, ale 
świetnie bronił Bartosz Lu-
becki. Najpierw udanie inter-
weniował po strzale Dawida 
Bąka z rzutu wolnego, a tuż 

przed przerwą po uderzeniu 
Filipa Olejniczaka. 

Po przerwie oławianie kon-
trolowali grę i próbowali poko-
nać Dominika Budzyńskiego. 
Najpierw Waldemar Gancar-
czyk podał do Łukasza Skoli-
mowskiego, ale piłka po jego 
strzale odbiła się od obrońcy 
i wyszła na róg. Później bram-
karz „Baryczy” obronił uderze-
nie Skolimowskiego, z podania 
Mateusza Gancarczyka. Udało 
się pokonać golkipera gości 
w 76 minucie, gdy najskutecz-
niejszy napastnik ubiegłego 
sezonu w IV lidze dolnośląskiej 
z bliska wbił piłkę do siatki, po 
dalekim wyrzucie z autu przez 
Krzysztofa Walisia. 

Kto myślał, że jest już po 
meczu, ten bardzo się my-
lił. Przyjezdni nie zamierzali 
się poddać i o klasie zespołu 
z Sułowa świadczy fakt, że do 
końca walczyli o wyrównanie. 
W 82 minucie rezerwowy 
Grzegorz Kotowicz celnie 
przymierzył w okienko z rzutu 
wolnego. Po chwili Maciej 
Bachta silnie uderzył zza linii 
pola karnego, ale na szczęście 
niecelnie. W 87 minucie Paweł 
Kohut sfaulował atakującego 
rywala i ujrzał żółtą kartkę, 
a że to była już jego druga, więc 

musiał opuścić boisko. Ostat-
nie minuty to była nerwówka 
i oczekiwanie oławskich ki-
biców na końcowy gwizdek 
sędziego. Oławianie się bronili, 
a goście atakowali. Arbiter 
miał przedłużyć mecz o cztery 
minuty, ale w siódmej minucie 
doliczonego czasu rezerwowy 
Piotr Grzelczak uderzył z wo-
leja, a piłka odbiła się od słupka 
i wpadła do bramki. Po chwili 
końcowy gwizdek sprawił 
radość u oławskich kibiców, 
a obaj trenerzy mieli wiele 
krytycznych uwag do pracy 
sędziów.

JACEK POLASZ 
sport@gazeta.olawa.pl

MGKS „Moto-Jelcz” Oława - LKS „Barycz” Sułów 3:2

Zwycięstwo w meczu na szczycie

Radosław Krzyśków w geście 
tryumfu po strzeleniu pierwszego 
gola dla „Moto-Jelcza”
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Łukasz Skolimowski (przy piłce) ma już pięć strzelonych goli w tym sezonie. Po lewej stronie drugi z 
tegorocznych nabytków Karol Danielik
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II liga okręgowa 
juniorów

SOKÓŁ MARCINK. - BARYCZ SUŁÓW 2:0
GOLE: JAKUB JAKOBSZE I MARCIN CHMIEL.
UKS KIEŁCZÓW - KORONA OSIEK 2:1
BRAMKA DLA KORONY: MAKSYMILIAN KIN.
MKP WOŁÓW - STRZELINIANKA 7:0
FMS STRZELIN - WKS ŚLĄSK II 4:3
ORZEŁ PRUSICE - POLONIA ŚRODA ŚL. 2:3
UNIA WROCŁAW - SILESIA-GAJ W-W 0:4

LIDEREM PO I KOLEJCE JEST MKP WOŁÓW, 
PRZED SILESIĄ-GAJ WROCŁAW I SOKOŁEM 
MARCINKOWICE.

III liga okręgowa 
juniorów młodszych

MOTO-JELCZ OŁAWA - AP SYCÓW 
- MECZ PRZEŁOŻONY NA 20 WRZEŚNIA.
PIAST ŻERNIKI - UNIA WROCŁAW 7:0
OLYMPIC JUNIOR III - POLONIA T. 5:3

PIERWSZYM LIDEREM PIAST WROCŁAW-
ŻERNIKI, PRZED OLYMPIC JUNIOR III 
WROCŁAW.

II liga wojewódzka 
trampkarzy

GÓRNIK NM WAŁBRZYCH - MOTO-JELCZ 2:1
GOL DLA OŁAWIAN: TYMON POSŁUSZNY.
FC II ACADEMY - WKS ŚLĄSK W-W 0:1
ŚLĘZA WROCŁAW - GÓRNIK WAŁBRZYCH 10:0
ŚLĘZA II WROCŁAW - ORZEŁ ZĄBKOWICE 
ŚL. 1:4

LIDEREM PO I KOLEJCE JEST ŚLĘZA WROCŁAW, 
PRZED ORŁEM ZĄBKOWICE ŚLĄSKIE 
I GÓRNIKIEM NOWE MIASTO WAŁBRZYCH.

IV liga okręgowa 
trampkarzy

AKADEMIA ORZEŁ J-L - PARASOL III W-W 6:2
AP BRZEG D. - ZENIT MIĘDZYBÓRZ 15:1
AP JEDENASTKA - MKS SIECHNICE 3:6

V liga okręgowa 
trampkarzy

POLONIA WROCŁAW - FOTO-HIGIENA 0:5
GOLE: OSKAR KOWALSKI - 2, ADRIAN OBRZUT, 
ANTONI KRAWIEC I JAKUB BIERNACKI.
TALENT TRZEBNICA - MKS II SIECHNICE 2:5
MKP WOŁÓW - FC W-W ACADEMY 4:2

III liga okręgowa 
młodzików

MOTO-JELCZ - OLYMPIC JUNIOR II W-W
- MECZ PRZEŁOŻONY NA 13 WRZEŚNIA.
WKS ŚLĄSK WROCŁAW - AS KIEŁCZÓW 1:2
MKS SIECHNICE - FC W-W ACADEMY 2:4

V liga okręgowa 
młodzików

AKADEMIA ORZEŁ J-L - OLYMPIC JUNIOR 
III 16:1
BARYCZ SUŁÓW - AP OLEŚNICA 4:8
POLONIA TRZEBNICA - ZENIT MIĘDZYBÓRZ 2:8
PRESTIGE FOOTBALL - UKS AS MILICZ 6:2
BUMERANG W-W - AP PROFI SPORT DUDA 7:0
SPORTING WROCŁAW - ŚLĘZA IV WROCŁAW 
4:1

VI liga okręgowa 
młodzików

FENOMEN LEŚNICA - FOOTBALL STARS 
POLWICA 3:9
MKS II SIECHNICE - OLYMPIC JUNIOR IV 8:2
SOKÓŁ SMOLEC - PARASOL V WROCŁAW 5:1

VII liga okręgowa 
młodzików

AP GALCTICOS OŁAWA - AP GALCTICOS II 10:1
ŚWITEŹ WIĄZÓW - CZARNI II J-L 5:3

(POL)

PIŁKA NOŻNA 
Klasa �B� 

W ten weekend 
zainauguruje sezon 
w najniższym poziomie 
rozgrywkowym, 
wzbudzający duże emocje 
wśród kibiców lokalnych 
drużyn

W tym sezonie zespoły 
z powiatu oławskiego będą 
występowały w trzech gru-
pach klasy „B”. Wszyscy 
rozegrają pierwsze mecze 
w niedzielę 3 września. 

Najwcześniej zagrał nasz 
jedynak w grupie VI - „Zo-
rza” Niemil, który awansem 
wystąpił w sobotę 26 sierpnia. 
Jednak wyjazdowy pojedynek 
z „Czarnymi” Kondratowice 
zakończył się porażką 0:3.

W grupie IV pierwszy 
mecz zostanie rozegrany 
o godz.10.00 - „Zalesie” Wój-

cice podejmie „Błękitnych” 
Krzeczyn, a o godz.11.00 
„Burza” Dębina gościć będzie 
KP 99 Śliwice, a KS Dziado-
wa Kłoda „Pogoń” Kopalinę. 
Mecz „Piasta” Miłocice z LZS 
Solniki Małe odbędzie się 
o godz.16:00.

W grupie V, w której wy-
stępuje najwięcej zespołów 
z naszego powiatu, trzy mecze 
rozpoczną się o godz.11.00 
- „Lotos” Gaj Oławski z „Zo-
rzą” Zabardowice, „Błękit-
ni” Siedlce z „Jankowianką” 
Wierzbno oraz „Czarni” Sobo-
cisko z UKS „Academy” Kieł-
czów. O godz.13.00 zagrają: 
„Rzemieślnik” Oława z „Bu-
rzą” Chwalibożyce i „Odra” 
Kotowice z „Orłem” Święta 
Katarzyna, a o godz.16.00 - 
„Sparta” Wrocław z „Polonią” 
Godzikowice.

(POL)

Rusza lokalna 

�Bundesliga�

PIŁKA NOŻNA 
III liga kobiet 

W niedzielę 3 września 
piłkarki „Moto-Jelcza” 
zainaugurują sezon 
w wyższej klasie 
rozgrywkowej

W minionym sezonie pod-
opieczne Jarosława Aleksan-

drzaka były bezkonkurencyjne 
wśród drużyn dolnośląskiej 
IV ligi. Oławianki skończyły 
przygotowania do nowego 
sezonu i w najbliższą niedzielę 
o godzinie 16.00 rozegrają 
w Oławie pierwszy mecz li-
gowy z zespołem MUKS PS 
Kostrzyn nad Odrą. Poprzedni 
sezon i tegoroczne sparingi 
pokazały, że warto przyjść 
i wesprzeć nasze dziewczęta, 
które grają bardzo ofensywnie.

(POL)

Kobiety rozpoczynają sezon
PIŁKA NOŻNA 
Puchar Polski 

Trzy zespoły z powiatu 
oławskiego pozostały 
w grze po I rundzie 
rozgrywek pucharowych

W siedzibie DZPN we 
Wrocławiu rozlosowano 
pary II rundy okręgowego 
Pucharu Polski, która od-

będzie się w środę 30 sierp-
nia o godz.17.00. W gronie 
34 drużyn biorących udział 
w tym etapie rozgrywek pu-
charowych, wystąpi trójka 
z naszego powiatu, która prze-
szła pierwszą rundę. W bezpo-
średnim pojedynku dojdzie do 
rywalizacji derbowej - „Zo-
rza” Niemil podejmie „Rapid” 
Domaniów. Natomiast trzeci 
nasz reprezentant - „Korona” 
Osiek zagra tydzień później 
- na wyjeździe ze „Ślęzą” II 
Wrocław.

(POL)

Czas na drugą rundę

Tabela IV ligi 

Piłkarskie nadzieje
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Humor popsują nieporozumienia w gronie 
rodzinnym. Twojego partnera zaczną 
nękać nieoczekiwane zmiany nastroju. 
Ciężko będzie się odnaleźć w tej sytuacji, 
porozmawiaj z nim szczerze. Napięta 
atmosfera w domu będzie rzutować 
na twoją pracę, będziesz rozkojarzony 
i rozdrażniony. Załagodzić stres pomogą 
długie spacery i chwile spędzone w gronie 
przyjaciół.

(21.03-20.04)

BARAN

Przestań marnować czas na przesiady-
wanie w samotności. Skontaktuj się ze 
znajomymi. Jeżeli kilka osób ci odmówi, 
to znajdzie się tyle samo innych, które 
będą chciały spędzić z tobą czas. Wciąż 
marzysz i tęsknisz za czymś nierealnym, 
bliżej nieokreślonym. Zastanów się, czy 
nie tracisz czegoś, co jest w zasięgu ręki. 
Czasami wystarczy uważnie się rozejrzeć.

(22.05-21.06)

BLIŹNIĘTA

W tym tygodniu bliscy nareszcie docenią 
twoje starania o podtrzymanie domo-
wego ogniska. Okażą dużo ciepła, a ty 
poczujesz, że warto się dla nich trudzić. 
Wygospodaruj sobie trochę czasu na 
relaks. Ostatnio jesteś mocno przemęczo-
ny, spędzaj czas na świeżym powietrzu. 
Dużo satysfakcji dadzą także spotkania 
z przyjaciółmi. 

(23.09-23.10)

WAGA

Twoje niezdecydowanie znowu zacznie 
dokuczać. Będziesz się miotał,. nie mogąc 
podjąć decyzji w sprawach sercowych. 
Choć to nie w twoim stylu, pokaż że choć 
trochę ci zależy, bo bez tego nie stworzysz 
udanego związku. Posłuchaj intuicji, ona 
najlepiej podpowie, co robić. W pracy 
wszystko będzie się dobrze układać, a ty 
coraz lepiej będziesz się odnajdywał wśród 
swoich obowiązków. 

(23.07-22.08)

LEW

Możesz zapomnieć o swoich obawach. Za-
cznie się układać lepiej niż się spodziewa-
łeś. Twoje działania zawodowe zakończą 
się sukcesem i uznaniem współpracowni-
ków. Odnowisz kontakty z przyjaciółmi, 
których od dawna nie widziałeś. Sprawy 
uczuciowe chwilowo nie będą się układać, 
jak byś chciał, ale niedługo to się zmieni.

(23.11-21.12)

STRZELEC

W tym tygodniu odżyjesz za sprawą 
pewnej osoby, dla której twoje serce zabije 
szybciej. Będzie to ktoś z najbliższego 
otoczenia, znacie się od dawna, lecz teraz 
oboje spojrzycie na siebie z zupełnie innej 
perspektywy. Nie przyspieszaj rozwoju wa-
szej znajomości, wszystko trochę potrwa, 
ale ułoży się bardzo dobrze.

(21.01-20.02)

WODNIK

W twoim związku mogą się pojawić 
pierwsze oznaki nudy. To przede wszyst-
kim wina twojego braku spontaniczności. 
Wyjdź z inicjatywą i zaskocz czymś 
partnera. Twoje działania spotkają się 
z entuzjazmem. W sprawach zawodo-
wych musisz się wykazać stanowczością 
i walczyć o to, co jest dla ciebie ważne. 
Zdrowie będzie dopisywać. 

(21.04-21.05)

BYK

Początek tygodnia wypełnią sprawy 
rodzinne, a zwłaszcza organizowanie 
rodzinnej uroczystości. Wszyscy liczą 
na ciebie i twoje pomysły. Spiszesz się 
doskonale, ale nawał zajęć nie pozwoli 
myśleć o ważnych problemach, zwłaszcza 
zawodowych. One wkrótce mogą się roz-
wiązać, jednak to zależy przede wszystkim 
od ciebie.

(22.06-22.07)

RAK

Dasz się ponieść chwili i zrobisz coś 
kompletnie szalonego. To będzie miało 
swoje konsekwencje, które odczujesz 
pod koniec tygodnia. Lepiej przyznaj się, 
zanim wszystko wyjdzie na jaw i mocno 
zrani bliską osobę. Znacznie lepiej będzie 
się wiodło w pracy. Szef zaufa i powierzy 
ważne zadanie. Jeśli się z niego wywią-
żesz, będą realne perspektywy awansu 
bądź większych zarobków. 

(24.10-22.11)

SKORPION

Będzie się wiodło, zwłaszcza w interesach. 
Dostaniesz szansę na zarobienie dodatko-
wych pieniędzy. Wykorzystaj dobrą passę, 
domowy budżet czeka na podreperowanie. 
Bliscy okażą wiele sympatii i ciepłych 
uczuć. Odwzajemnij to i ciesz się wspólnie 
spędzonym czasem. W sprawach serco-
wych nie bądź zbyt nachalny, bo możesz 
coś popsuć.

(23.08-22.09)

PANNA

W tym tygodniu nie uda się uniknąć 
konfliktów w pracy. Humor nie będzie 
dopisywał, a każdy powód będzie dla 
ciebie dobry, aby rozpocząć kłótnię. 
Postaraj się hamować emocje, bo cierpli-
wość twoich współpracowników może się 
skończyć. W sprawach sercowych również 
nie najlepiej. Wciąż kierujesz swoje uczucia 
na niewłaściwe osoby. Pora rozważniej 
wybierać partnerów. 

(22.12-20.01)

KOZIOROŻEC

Zapragniesz zmian, zarówno w swoim oto-
czeniu, jak i w życiu osobistym. Okazji do 
tego nie zabraknie, ponieważ twoje życie 
towarzyskie rozkwitnie. Poznasz kilka 
nowych, interesujących osób. Będących 
w stałych związkach może czekać zmiana 
partnera. Osoby samotne będą randkować 
na potęgę i mogą spotkać miłość życia, jeśli 
tylko jej nie przegapią.

(21.02-20.03)

RYBY

Twórzmy 
wspólnie 
FOTO-
GRAFICZNĄ 
historię 
Oławy

(112)

Zdjęcie nr1 zdjęcie po-
chodzi z albumu rodziny 
Wojtyłów, a zrobione zo-
stało w 1956 roku. Widzimy 
na nim Władysławę Wojdyłę 
z córkami Krystyną i Anną 
oraz rodziną siostry Zofii 
Chmielowskiej. Zdjęcie 
zrobione na ulicy Dąbrow-
skiego, na osiedlu domków 
jednorodzinnych za torami. 
My to osiedle nazywaliśmy 
„za streką” - czasem nazwa 
ta używana jest do dzisiaj. 

Zdjęcie nr 2 zrobiłem 
w 2023 roku - tak dziś wy-
gląda dom, przy którym 
wykonano fotografię nr 1 
przy ulicy Dąbrowskiego.

Zdjęcie nr 3 zrobiłem 
w 1973 roku w czasie bu-
dowy wiaduktu na ulicy 
Opolskiej. Po prawej stronie 
jest wjazd na ulicę J. Dą-
browskiego. 

LESŁAW MAZUR 
autor albumu „Oława w latach 

60. i 70. ubiegłego wieku na 
fotografiach Lesława Mazura”

2

1

3O ciekawych 
zdjęciach, jakie 
macie w swoich 
albumach 
rodzinnych, 
a którymi 
chcielibyście 
się podzielić 
z czytelnikami, 
można zawiadomić 
redakcję, nr tel. 
605-996-556, a my 
chętnie zgłosimy 
się po zdjęcie 
i informacje na jego 
temat.
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